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Wychodzi codziennie o godzinia 5 po południu 
» wyjątkiem dni poświątecznych. 

Numer pojedyńczy kosztuje w miejscu 5 een- 
tów, pocztą 8 centów. — Biuro Redakeyi i Admini- 
stracyi ulica Czarnieckiego l. 8. — Listy należy 
frankować. 
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Z prawdziwą radością spieszymy donieść 
czytelnikom naszym, że z końcem październi- 
ka lub w początkach listopada b. r. rozpo- 
czniemy druk 


POWIEŚCI WSPOŁCZESNEJ 
Henryka Sienkiewicza. 
Po jej ukończeniu nastąpi zapowiedzia- 
na już historyczna powieść Sienkiewicza p. t. 
„KRZYŻACY: 
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(KARTKA Z PRZESZŁOŚCI LWOWA). 


(Dokończenie). 


'rzydziestoletnie rządy Hryćka Gedeona, 
którego współczesue zapiski zwą człowiekiem 
bez czci i wiary i stokrotnym krzywoprzysięż- 
cą, przypadły właśnie na czas dokonywające- 
go się aktu dziejowego pierwszorzędnej wagi, 
jakim była agitująca się od roku 1590 spra- 
wa unii brzeskiej, której myśl pierwszą pod- 
niósł jeszcze w roku 1577 Złotonsty Skarga 
w swem dziele „O jedności kościoła Bożego“. 
Już w roku 1590, ma synodzie brzeskim, po- 
ruszono publicznie myśl odnowienia unii flo- 
renckiej, której owoce zmarniały dla Polski 
i Rusi skutkiem zaniedbania w ciągu osta- 
tniego stulecia. Sprawa unii postąpiła wielce 
w ciągu roku 1594, Znaczna część bissupów 
ruskich oświadczyła się na ponownym zjeździe 
brzeskim za łącznością z Rzymem, przyrzeka- 
jąc solennie, iż wszyscy wspólnie oraz każdy 
z osobna starać się będą, aby oświecić „dru- 
gą brać duchowną* oraz przyprowadzić do je- 
dności „wszystek lud pospolity“. Niebawam 
też i Gedeon Bałaban, skutkiem popełnionych 
nadużyć, zagrożony przez metropolitę utratą 
lwowskiego władyctwa, uznał za stosowne u- 
korzyć się w obec panującego prądu i na sJ- 
nodzie, zwołanym przez niego samego we 
Lwowie, (w dniu 28 stycznia 1595 r.), 0- 
świadczył się za unią. Ozterdziestu ezte- 
rech archimandrytów, ihumenów, hieromona- 
chów i protopopów, obradujących pod prze- 
wodem Gedeona, stwierdziło swą pieczęcią i 
podpisem, iż unia się przyjimuje dobrowol- 
nie i z radością całej cerkwi. — „Ten święty, 
apostolski i katolicki Kościół rzymski — pi- 
sali unici lwowscy — od którego nierozumnie 
po soborze powszechnym, florenckim, oderwali 
się patryarehowie greccy, za prawdziwy, rze- 
telny, panujący i nad całym światem mający 
władzę uznawamy*. W obec tego zapewnie- 
nia pospieszyli wysłannicy synodu brzeskiego 
do Rzymu, gdzie w dniu 28 grudnia 1595 r., 
w obecnosci Papieża Klemensa VIIL, Hipacy 
Pociej, biskup włodzimierski oraz Cyryl Ter- 
lecki, biskup ostrogsko-łucki, uzyskali przyję- 
cie na łono Kościośa katolickiego. Atoli usi- 


CZĘŚĆ URZĘDOWA 


Obwieszezenie. 


Na mocy $. 7 ustawy z 22 grudnia 
1691 (Dz. p. p. nr. Gex 1892) o zaprowa- 
dzeniu Izb lekarskich rozpisuje się na dzień 
10 listopada b, r. na bieżące trzechlecie wy- 
bór uzupełniający jednego zastepey członka 
dla Izby lekarskiej wschodnio-galicyjskiej z VII 
okręgu wyborezego, do którego należą polity- 
czne powiaty: Tarnopol, Zbaraż, Skałat i Trem: 
bowla, 

Wybór odbędzie się za pomocą kart gło- 
sowania, które otrzyma każdy do wyboru u- 
prawniony od właściwego e. k. starostwa. 

Każdy wyborca winien na karcie do- 
kładnie wymienić imię i nazwisko osoby, ma- 
Jącej według jego życzenia zostać zastępcą 
członka Izby i tę kartę podpisać, gdyż ina- 
czej oddany głos będzie uważany za niewa- 
żny. Wypełnioną kartę głosowania należy w 
kopercie zamkniętej, opatrzonej napisem „Kar- 
ta głosowania dr. do Izby lekar- 
skiej* najpóźniej do dnia 10 listopada 1896 
oddać osobiście w starostwie powiatu zamie- 
szkania, albo pocztą ją przesłać, a w takim 
razie należy kartę zakopertowaną jak wyżej 
opisano, włożyć w drugą kopertę, opatrzoną 
adresem właściwego e. k. starostwa. 

Prawo wybierania i obieralności ma ka- 
żdy lekarz uprawniony do wykonywania pra- 


łowania dyssydentów i dyzunitów nie dozwo- 
liły doprowaczić zbawiennego dzieła w całej 
pełni do skutku, Już synod dyssydencki, od- 
prawiony w sierpniu t. r. w Toruniu, stano- 
wił groźną zapowiedź oporu ze strony różno- 
wierczych, nieprzyjaznych unii żywiołów, za- 
chęcony zaś przyrzeczeniami dyssydentów oraz 
obietnicami carogrodzkiego patryarehy Kon- 
stanty Ostrogski, dytychczas unii przychylny, 
przeszedł w chwili stanuwczej na stronę jej 
przeciwników. Przykład O-tr uskiego znalazł 
w Bałabanie oraz w Kopusijiskim, biskupie 
przemyskim, chętnych naśladowców. Napróżno 
silił się Skarga, by przekonać opornych. Trwali 
w swem zaślepieniu i przeciw ogłoszonej w 
dniu dziewiątym października t. r. unii zało- 
żyli protest pełen kłamstw, przewrotnych wy- 
wodów i bluźnierstw. 

Nastały odtąd dni cięższej jeszcze próby 
i doświadczeń dla cerkwi ruskiej, rozdartej 
nową schizmą na dwa obozy. W każdej 
niemal dyecezyi przez pół wieku okrągłe snu- 
je się podwójny szereg prawych i fałszywych 
pasterzy a bunty kozackie i moskiewskie za- 
kusy dolewały ciągle oliwy do ognia fanatyz- 
mu i nietoleraneyi. Ma unia brzeska swych 
męczenników i wyznawców w osobach takich 
Jozafatów, Rutskich, Pociejów, którzy mimo 
zamachów potężnych nieprzyjaciół bronionego 
przez nich dzieła, mimo błędnej polityki se- 
natu Rzeczypospolitej, poświęceniem, wytrwa- 
łością, krwią własną stwierdzili swą wierność 
dla prawowitego Kościoła. Ma też i unia swe- 
go Szawła w osobie takiego Smotrzyckiego, 
moralnego sprawcy zgonu Jozafata, który na- 
wracony krwią umęczonego, stał się nieba- 
wem głównym rzecznikiem i obrońcą unii. 
Unia brzeska ustaliła się, mimo wichrzeń jej 
przeciwników. Częste synody przyspieszały 
chwilę porozumienia się sztucznie zwaśnionych 
żywiołów. Od roku 1692 unia wzięła górę w 
Przemyślu, a w roku 1700 zwyciężyła we 
Lwowie, gdzie po Tyssarowskim i Żeliborskim, 
następcaich Gedeona Balabana, trwających w 
sehiamie, zasiadł na stolicy biskupiej Jan 
Szumlanski, który zbrojną siłą zdobywać mu- 
siał monaster św. Jura, opanowany przez swe- 
go współzawodnika, Swistelniekiego. Nie po 
raz pierwszy zresztą rozlegał sig szczęk oręża 
w tem ustroniu Bogu poświęconem. Już bo- 
wiem w roku 1607 po śmierci Gedeona Ba- 
łabana, synowiee jego Izajasz z orszakiem 
zbrojnych najechał siedzibę biskupią i nie 
utrzymawszy się przy władzy zagrabił koszto- 


Prenumerata z przesyłką pocztową wynosi roeznie 16 zł, półrocznie 8 zł, kwartalnie 
|| 4 zł, miesięcznie 1 zł. 35 et. W miejscu: rocznie 12 zł, półroceznie 6 zł, kwartalnie 
|| 3 zł., miesięcznie 1 zł. Prenumerata zagraniczna: W Niemezech 1 zł. 60 et. miesięcznie. 
We wszystkich innych państwach 1 zł, 90 et. miesięcznie. 

„Przewodnik naukowy 1 literacki“, dodatek miesięczny do „Gazety Lwowskiej“, otrzymają 
eało- i półroezni abonenci bezpłatnie, jednakże ei tylko, którzy prenumerują od 1 stycznia do końca 
ezerwea lub od 1 lipca do końca grudnia. ćwierćroczni i miesięczni za dopłatą pierwsi 75 et, drudzy 
30 et. — Przewodnik prenumerowany osobno kosztuje 4 zł. 


Jednorazowe inseraty obliezają się po 7 cen- 
tów, kilkorazowe po 6 centów od miejsca 1 wiersza, 


Ogłoszenia osób i zakładów prywatnych przgj- 


| muje wyłącznie biuro dzienników Ludwika Plohna, 


ulica Karola Ludwika 1. 9; we Franeyi, w Paryżu 
wyłącznie agencya pana Adama, Boulevard Raspail 
Nr. 105 bis. 


ktyki lekarskiej, jeżeli nie zrzekł się wyra- 
żnie tego prawa i nie zostaje w czynnej słu- 
żbie wojskowej lub przy rządowych władzach 
politycznych. : 
Wykluczeni od prawa wybierania i o- 
bieralności są ei lekarze, którzy według obo- 
wiązujących ustaw są wykluczeni od prawa 
wybierania i obieralności w gminie, jakoteż 
ci, którym Izba lekarska odjęła prawo czyn- 
nego i biernego wyboru lub przeciw którym 
jest w toku dochodzenie w radzie honorowej 
Izby. N 
Z c. k. Namiestnictwa. 
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KURZĘDOWA 


Lwów, 13 października. 


Wywód finansowy 


JE. Pana Ministra skarbu dr. Leona 
Bilińskiego, 
wypowiedziany w Izbie posłów Rady państwa 
w dniu 1 października r. b. 
(Dokończenie) 

W związku ze sprawą bankową pozo- 
staje kwestya waluty. Tą także sprawą 
muszę zająć wys. Izbę przez kilka chwil, bo 
i o niej mówią, że Rząd austryacki nie speł- 
nił należycie swych obowiązków. Przypomai- 
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cie sobie, panowie, że całą akcyę walutową 
zainaugurowała ustawa, którą uchwaliła wła- 
śnie ta wys. Izba. Akcyę tę rozpoczęto cał- 
kiem stosownie, t. j. powiedziano sobie: tak 
zwany dług bieżący (niefundowany), składa- 
jący się ze skarbowych pieniędzy papierowych 
i z obligacyj salinarnych, musi być usunięty, 
musi zniknąć; a było tego 412 milionów. 
W pierwszym tedy rzędzie uchwalono w r. 
1892 zaciągnąć pożyczkę i wykupić owych 
papierów na 200 milionów. Rozumie się sa- 
mo przez się, że sposób wykupna jest pa- 
nom znany. Wykupiono ieh rzeczywiście na 
200 milionów bez niespełna 800.000 zł. Po- 
przednicy moi zaciągnęli pożyczki w złocie 
nawet niespełna na taką sumę, na jaką mieli 
upoważnienie ; wzięli tylko 150 milionów w 
złocie, z którego pozostaje jeszcze około 58 
milionów na dalsze cele walutowe, czyli na 
wykupno skarbowych pieniędzy papierowych 
na takąż jeszcze kwotę. Zachodzi teraz pyta- 
nie, czy przedsięwziąć dalszą akcyę waluto- 
wą, czy nie. Zaciągnięto pożyczkę na 150 
milionów w złocie; ztąd doroczny ciężar pro- 
centowy wynosi 6 milionów, także w złocie. 
Otóż śmiem zapytać: czy wys. Izba życzy 
sobie, żeby te procenta nadal jeszcze niepo- 
trzebnie były płacone, a złoto dłużej jeszcze 
leżało w kasach, czy też wys. Izba pragnie, 
żeby zamierzony pożytek nakoniec już rzeczy- 
wiście się uwydatnił i żeby ekonomia społe- 
czna przynajmniej część tych 6 milionów w 
złocie zwracała skarbowi na drodze uregulo- 
wanych stosunków walutowych? Rząd staje 
na tem drugiem stanowisku i porozumiawsz 


wności cerkiewne. W roku 1648 Chmielnicki 
wśród straszlwego krwi rozlewu zdobył cer- 
kiew świętojurską, a sukursując w siedm lat 
później Rossyan, Lwów oblęgających, założył 
w niej swą kwaterę. I podczas pamiętnego oblę- 
żenia Lwowa przez Kapłana paszę (w r. 1672) 
obozowali w tem miejscu Doroszenkowi koza- 
cy, Tatarzy zaś w roku 1695, rozpuszczający 
zagony pod Lwowem, dobijali się również dv 
bram Świętego Jura. Niedziw przeto, iż z 
początkiem ośinnastego wieku dawny dwór 
Bałabanowski, rezydeneya biskupia, chy- 
lił się ku ruinie i wraz z przyległą do niego 
jurydyką przeszedł w posiadanie rozmaitych 
osób prywatnych, sukcesorów dawnych Bała- 
banów. Szumlański, który do chwili zgonu 
Swisielnickiego (w roku 1668) rezydował w 
Kryłosie pod Haliczem, zajął się po przenie- 
sieniu się do Lwowa odzyskaniem dawnych 
posiadłości biskupich. Używszy w tym celu 
funduszów, powstałych ze składek prywatnych, 
tudzież uzyskanych ze sprzedaży wołów, Za- 
wieszonych na cudownym obrazie Najświętszej 
Panny Maryi Jazłowieckiej, nabywał on ko- 
lejno rozmaite części rozdrobnionej z biegiem 
czasu jurydyki, a skupienie dawnej całości 
w jednej ręce ułatwiły mu też donacye po- 
szezególnych właścicieli. 

Szumlański, który w czerwcu 1700 r., 
w Warszawie, złożył uroczyste wyznanie wiary 
wobec prymasa Radziejowskiego i nuncyusza 
Davia, zgasł po eztórdziestoletnich rządach 
lwowską dyecezyą w roku 1708, czczony ze- 
równo jako gorliwy i światły książę Kościoła. 
tudzież jako obywatel kraju, dążący wszelki- 
mi środkami do podniesienia powagi i zna- 
eżenia kleru ruskiego. Następca jego Barlaam 
Szeptyeki zasiał już siedzibę swą, wolną od 
sebizmy, której ostatni filar, lwowska Stauro- 
pigia poddała się w roku 1709 zwierzchni- 
etwa K.olicy Apostolskiej. Zasługa wszakże 
odnowienix cerkwi świętego Jura przypadła 
w udziale dopiero jego sukeesorom w bi- 
skupiej godności: Atanazemuj i Leonowi 
Szeptyckim. kolejno zasiadającym na lwow- 
skiej stolicy, Biskup Atanazy, inicyator sy- 
nodu Zamojskiego pro reformatione ritum et 
cleri, objąwszy po Leonie Kiszce godność 
metropolity całej Rusi, pierwszy z biskupów 
lwowskich g. k. obrządku zasiadał w senacie 
Rzeczypospolitej. On też zniósłszy dawny mo- 
naster i cerkiew świętego Jerzego założył 
w dniu pierwszym września 1744 roku ka- 
mień węgielny pod nową, dziś istniejącą bu- 


dowę. Nie doczekał się wprawdzie jej wykoń- 
czenia, lecz następcy swemu, Leonowi Szep- 
tyckiemu pozostawił na ten cel znaczną, jak 
w owe czasy, sumę stu pięćdziesięciu tysięcy 
złotych polskich. Jeżeli jednak doprowadzenie 
do skutku budowy gmachu katedralnego i pa- 
łacu biskupiego wraz z przyległem zabudowa- 
niem nastąpiło za rządów metrooplity Leona, 
to nie mniejszą zasługą była z jego strony 
niezmordowana zapobiegliwość około wykształ- 
cenia i polepszenia bytu duchowieństwa ru- 
skiego. Sam odebrawszy wyższe wykształce- 
nie w Rzymie, dążył do podniesienia pozio- 
mu umysłowego wśród podległego mu kleru, 
zmtuszonego, skutkiem niedostatecznego upo- 
sażenia, do uprawiania własnemi rękoma roli. 
To też duchowieństwo ruskie, pomne zasług 
Atanazego i Leona Szeptyckich, corocznie, 
w dniu pierwszym marca modli się za nich 
podczas uroczystego nabożeństwa, odprawianego 
u świętego Jura. I uposażenie Szeptyekiego, 
jako metropolity, nie grzeszyło hojnością, gdyż 
dochód jego roczny nie przenosił cyfry piętna- 
stu tysięcy złotych polskich, w której to su- 
mie figurowała już intrata z dwu jarmarków, 
odbywanych eoroeznie na placu pod cerkwią, 
a przynosząca od 2000 — 8000 złp. dochodu. 
Sprzedaż jurydyk duchownych, zarządzona we 
Lwowie w roku 1789, na rzecz funduszu re- 
ligijnego, uszezupliła znacznie posiadłości me- 
tropolii, gdyż ezęść należącego do niej tery- 
toryum odprzedano gminie miasta pod ko- 
szary KOLE zę, Natomiast w roku 1817 prze- 
miesiono zakonników z przyległego do cerkwi 
klasztoru do monasteru świętego Onufrego 
R gmach opróżniony przeznaczony został na 
mieszkanie dla kanoników oraz na dom correc- 
tionis cleri. 

Niezbyt obszerny pałacyk świętojurski, 
wykończony w roku 1770 według planów ge- 
nerała Witta, gościł w swych murach przy- 
byłego w lipcu 1817 roku do Lwowa Cesarza 
Franciszka I, tudzież kardynała Schwareen- 
berga, przywożącego w roku 1856 kapelusz 
kardynalski dla metropolity Lewickiego. 
W lipcu 1868 roku mieszkał w nim przez 
dni kilka nunepusz papieski Falcinelli, asy- 
stujęcy z polecenia Stolicy Apostolskiej świę- 
conej w naszem mieście uroczystości kanoniza- 
cyl świętego Jozafata, męczennika za sprawę 
unii brzeskiej, której trzechsetną rocznicę 
obehodziimy obeenie. 

Stanisław Schniir-Pepłowskń. 
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się skutkiem tego z rządem węgierskim, za- | tak zwany dług bieżący, istniejący od r. 1866 
myśla postąpić dalej w wykupnie skarbowych | po dzis dzień. W jaki sposób to stać się po- 
pieniędzy papierowych. Pozostaje bowiem w | winno, nad tem co prawda warto zastanowić 


obiegu jeszcze pieniędzy tych na 112 milio- | się. 


nów. Oba Rządy wniosą przeto do swoich 
ciał ustawodawezych projekt ustawy upoważ- 
niającej je do wykupienia tych 112 milio- 
nów złotych papierowych znowu za pośredni- 
ctwem Banku za pomocą depozytów złota, a 
w miejsce tych 112 milionów puścić w obieg 
80 lub 90 milionów złotych papierowych w 
formie asygnat bankowych po 10 koron. 
W wys. Izbie często podnoszono, że publi- 
czność uskarża się bardzo na brak papierów 
pięcioguldenowych; będzie więc rzeczą nader 
pożyteczną stworzyć papierowe dziesięciokoro- 
nówki. Natomiast — rzecz szezególniejsza — 
srebrny gulden wcale nie chce utrzymać się 
w obiegu. Mieliśmy w Banku skarb srebrny 
164 milionów złotych w lipcu r. 1894, obe- 
cnie wynosi on 128 milionów. Zdawalłoby Się 
więc, że reszta przeszła w obieg; ale otóż 
przy wykupnie 200 milionów papierów skar- 
bowych Rząd wziął był z Banku 38.000.000 
guldenów srebrnych, a więc 2 i pół miliona 
guldenów tych wróciło do Banku. Spoczywa 
tedy w Banku całkiem bezowocny skarb 128 
milionów srebrnych guldenów przez nikogo 
nie używany, a skutkiem tego nieużyteczny. 
Dla tego radzibyśmy popróbować, czy austrya- 
kie gospodarstwo społeczne nie wolałoby mo- 
nety większej, zwłaszcza gdy widzimy, że w 
Niemczech pięciomarkówki są bardzo ulubio- 
ne. Chcielibyśmy przeto z tego skarbca Ban- 
ku, w zamian za złoto wybić 22 lub 32 mi- 
lionów monet srebrnych — o ilości jeszcześ- 
my się nie porozumieli; rzecz ta dostałaby 
się czasu swego do wys. Izby — a to z gul- 
denów srebrnych, które przebilibyśmy na pię- 
ciokoronówki. Wiem, że w niektórych okoli- 
cach srebra tego używać nie będą; wtedy 
ujemna strona będzie ta sama co dziś, gdy 
guldeny srebrne leżą w Banku, ale wiem też, 
że wiele mniejszych przemysłowców, mniej- 
szych rolników, z predylekcyą przyjmują wię- 
ksze monety srebrne; i w tymto celu wybite 
będa pięciokoronówki. 

Gdy zaś owe 112 milionów będą spła- 
cone, wtedy też z tych 812 milionów złotych 
w formie skarbowych pieniędzy papierowych 
nie będzie już nic w obiegu. Pozostaną atoli 
jeszcze obligacye salinarne, których ilość wy- 
nosiła niegdyś 100 milionów, a teraz za upo- 
ważnieniem od władz ustawodawczych zmniej- 
szyła się o 20 milionów, t. j. na 80 milionów, 
a z których jeszcze w roku bieżącym wykupi 
się 10 milionów, tak że pozostanie jeszcze 
tylko 70 milionów. Oo się tyczy tych 70 mi- 
lionów, jestem stanowczo przekonany, że trze- 
ba je koniecznie ufundować, albo wykupić. 
Możnaby przez lat dziesięć zużyć na ten cel 
po 7 milionów rocznie, a wykupione obliga- 
cye niszczyć; ale mojem zdaniem byłby to 
sposób niewłaściwy. Austryackie gospodarstwo 
społeczne nie chce tak długo czekać, aby na- 
koniec zaczęły już wracać procenta opłacane 
ed naszych długów zaciągniętych w złocie. 
Trzeba zaprowadzić już nakoniec ład i porzą- 
dek w austryackich sprawach walutowych, a 
umorzyć owe 70 milionów t. j. główną przeszko - 
dę w uporządkowaniu stosunków walutowych, 
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Przygotowania do slubu czyniono z po- 
spiechem. Wzywano panią Klemeneyę z po- 
wrotem do Berghem ; obecność jej w domu 
koniecznie była potrzebną, miała więc odje- 
chać nazajutrz po ślubie. Młodzi małżonko- 
wie zamierzali jeszeze dwa miesiąca spędzić 
w Antibes. 

Nareszcie dziań oznaczony nadszedł; z 
powodu żałoby, nie mogło być mowy o wy- 
stawnem weselu. Rodzice Michała zamierzali 
przybyć na ślub syna, jednakże, w ostatniej 
chwili, pan de Guistel dostał ataku reumaty- 
zmu i podróż musiała być zaniechana. Ogra- 
niczyli się na przesłaniu swego błogosławień- 
stwa, wyrażając nadzieję, że młode małżeń- 
stwo przybędzie na parę dni do Ilazebruck, 
zaraz po powrocie do Berghem. 

lub odbył się bardzo cicho. Zrana, 
państwo młodzi z babką udali się powozem 
do merostwa; koniecznie wymagani świadko- 
wie i rodzina doktora Remi stanowili cały 
orszak. 

Tekla nigdy jeszeze nie była tak powa- 
żną. W białej muślinowej sukni, z żywymi 
pomarańczowymi kwiatami na włosach, wy- 
glądała jak ofiara, którą wiodą na zabicie. 
Odpowiadała głosem stanowczym, z rodzajem 
gorączkowego pospiechu i tak samo podpisała 
swoje nazwisko na akcie ślubnym. W ko- 
Ściele zachowała tę samą lodowatą postawę. 


W Ministerstwie skarbu powstała myśl, 
Że powinno się zaciągnąć pożyczkę loteryjną ; 
ja atoli przychylam się chwilowo więcej do 
tego zdania, że w swoim czasie w latach 
przyszłych, powinno się użyć w tym celu 
także pożyczki inwestycyjnej; bo przecież fa- 
ktycznię jest to także inwostycya, gdy się 
spłaca stary dług, zły i preszkadzający ure- 
gulowaniu spraw ekonomicznych. Jest to zre- 
szłą w tej chwili rzecz dość obojętna; zacią- 
gniemy tę pożyczkę, która wyda się nam naj- 
korzystniejszą, a to także w porównaniu z 
oprocentowaniem obligacyj salinarnych, które 
kosztują niewiele nad 8 pre. na rok. Gdy obli- 
gacye te będą wykupione, wtedy dopiero bę- 
dzie otwarta droga, bo wtedy dopiero będzie 
można mówić o wypłacalności bankowych pie- 
niędzy papierowych. Kiedy właściwie wypła- 
calność ich ma się zacząć, a więc wypłaty w 
gotówce mają być podjęte, te będzie wedle 
nowego statutu bankowego przedmiotem 080- 
bnej ustawy. Nie przesądzać, lecz powiedzieć, 
gdy kiedyś będzie można podjąć formalnie 
wypłaty w gotówce i ustaną obligacye sali- 
narne i skarbowe pieniądze papierowe, wtedy 
oba Rządy do obu parlamentów wniosą pro- 
jekt ustawy, w której termin rozpoczęcia wy- 
płat w gotówce będzie ściśle oznaczony. Przy- 
tem trzeba będzie uregulować punkt jeszcze 
jeden. Gdy bowiem znikną obligacye salinarne, 
trzeba będzie stworzyć coś, aby dopiąć tego, 
do czego pierwotnie z obligacyami temi zmie- 
rzano, t. j. stworzyć asygnaty skarbowe. Pa- 
nowie, każdy Rząd na świecie ma prawo emi- 
tować asygnaty skarbowe krótkoterminowe, 
mające być wykupionemi w ciągu roku ka- 
lendarzowego, w tym celu, aby w czasach 
odpływu w kasach skarbowych uzyskać szybko 
pieniądze. Dopóki istnieć będą obligacye sali- 
narne pozornie mające charakter asygnat skar- 
bowych, nie emitowałbym asygnat prawdzi- 
wych, aby nie powiedziano, że się gromadzi 
pożyczkę na pcżyczkę; że atoli porządne go- 
spodarstwo skarbowe koniecznie wymaga, że- 
by Minister skarbu był w możności otrzymy- 
wać pieniądze na sześć tygodni lub na dwa. 
miesiące, to nie ulega żadnej wątpliwości, i 
razem z kwestyą wykupna obligacyi salinar- 
nych trzeba będzie załatwić sprawę stworze- 
nia asygnat skarbowych. 

A nakoniec słów kilka w sprawie roz- 
łożenia wspólnych wydatków Mo- 
narchii na obie jej połowy. Wszakże jeden 
z panów słuchaczy zainterpelował mnie także 
o tę sprawę. Panowie, rzecz ma się jak na- 
stępuje: Rząd austryacki od samego początku 
stał na tem stanowisku — stoi na niem i 
dziś jeszcze i zawsze na niem pozostanie — 
że ponieważ ekonomiczny rozwój Austryi nie- 
stety nie jest w tym stopniu pomyślny, jak 
rozwój Wegier, którym zresztą rozwaju tego 
tylko powinszować możemy, przeto «cozkład 
wydatków wspólnych musi doznać zmiany w 
duchu obniżenia kwoty austryackiej. Takie 
jest stanowisko Rządu austryaekiego i na tem 
stanowisku wytrwamy. Dotychczas jednak 
Rząd austryacki nie miał sposobności cokol- 


a to z tej prostej przyczyny, że oba Rządy 
stają na tem stanowisku prawnem, że o kwo- 
tach rozprawić się powinny z sobą przede- 
wszystkiem deputacye obu parlamentów, Rzą- 
dy zaś dopiero po bezskutecznem zamknięciu 
rokowań depnutacyjnych mają prawo i obo- 
wiązek wziąć sprawę w swe ręce. Ta chwila 
jeszcze nie nastała. Mimo to Rząd austryacki 
nie zawahał się podjąć i przeprowadzić ro- 
kowań z rządem węgierskim co do wszystkich 
innych części tak zwanej ugody i poczynić 
Węgrom ustępstwa, o których już mówiłem, 
tak samo, jak rząd węgierski nam poczynił 
ustępstwa. Nie mogliśmy czekać końca roko- 
wań w sprawia kwot, bo inaczej całe dzieło 
ugody nie byłoby postąpiło naprzód. A nie 
ma w tem nie niebezpiecznego; mimo że 
rząd węgierski — co zgodnie z prawdą po- 
twierdzić mogę — nie przyjął żadnego zobo- 
wiązania co do kwoty, poezyniliśmy mu wy- 
mienione przedtem ustępstwa, bo naturalnie 
są one przyrzeczone tylko prowizorycznie, a 
każdy z obu Rządów ma to w swem ręku 
by nie dopuścić przyrzeczeń swoich do swego 
parlamentu prędzej, dopóki nie zabezpieczy 
się co do wzajemnych ustępstw rządu dru- 
giego. I dla tego wcale nie było potrzeba o- 
sobnej umowy między rządami otak zwanem 
iunctim, o którem na Węgrzech tyle mówio- 
no, t. j. o ścisłym związku wszystkich spraw 
stanowiących kompleks tak zwanej ugody 
austro-węgierskiej; ta łączność ich wypływa 
przecież z natury rzeczy. Oba Rządy są samo- 
istne, samodzielnie występują w rokowaniach; 
żadnego nie można zniewolić do wniesienia 
ustępstw swych do parlamentu pierwej, za- 
nimby osiągnął te ustępstwa wzajemne, któ- 
rych z pewnych przyczyn formalnych dotych- 
czas zapewnić sobie nie mógł. Ze atoli Rząd 
austryacki równie pod tym względem, jak 
pod względem wielu innych spraw, należą- 
cych do tak zw. ugody, całkowicie spełnił 
swój obowiązek, na to złoży Rząd wśród me- 
rytorycznych nad tą sprawą obrad dowody 
niezbite. 

Tak tedy, panowie, mają się rzeczy co 
do eałej tak zwanej ugody. Sądzę, że niewła- 
ściwie postępują sobie ci, którzy nie znając 
szczegółów tej ugody, ustawicznie czynią za- 
rzuty, którymi z pewnością nie przysłużą sę 
nam wobec Węgrów; zarzuty, żeśmy pokrzyw- 
dzili austryacką połowę Monarchii, żeśmy ją 
zaprzedali i t. d. Proszę, wielce szanownych 
panów, szezególnie tych, którzy zasiadali tu 
także już przed dziesięcioma laty, jakże łatwa 
była wówczas sprawa odnowienia ugody; przy- 
pomnijcie sobie, co wówczas było piece de ré- 
sistance ugody. W parlamencie austryackim 
toczyła się głównie dyskusya o to, czy ban- 
kowe pieniądze papierowe mają być opatrzo- 
na napisem tylko niemieckim na stronie nie- 
węgierskiej, czy też napisami w śunjch także 
językach; druga kwestya tyczyła się strony 
finansowej. Ztąd pokazuje się. jak odtąd po- 
stąpiliśmy. Wówczas Rząd projektował podział 
zysków bankowych ponad dywidendą 7-pro- 
centową; przypadkową większością uchwalono 
podział ponad dywidendą 6-procentową; Izba 
wyższa przywróciła podział ponad 7 pre.; ja 
sam tutaj jako sprawozdawca starałem się po- 
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rządowego; jakoż wys. Izba ogromną większe- 
ścią uchwaliła podział ponad dywidendą 7- 
procentową. Tak było przed dziesięcioma laty; 
o trudnościach czynionych Rządowi, o wzbu- 
rzeniu w ludności, o jakiejbądź nieprzyjaźni 
nie było mowy. Obecnie dokonaliśmy między 
rządami dzieła ugody wśród najtrudniejszych 
okoliczności, a mogę spokojnie powiedzieć, że 
równie my, jak rząd węgierski, możemy z du- 
mą spoglądać na rezultat naszych rokowań. 
Nie będę mówił o pogłoskach o mojej dymi- 
syi; tylekroć już wydano mię za nieżywego, 
że nie poruszam już tej metody zwalczania 
mnie; mogę tylko powiedzieć, że Rząd nie ma 
powodu żałować niczego; szezęśliwym się ezu- 
je, że mu to wszystko się powiodło. 

, Prawda atoli, nie powiodło się mu jedno; 
nie powiodło się przeprowadzić dzieła ugody 
w tej wys. Izbie. W tem dopatrują się nie- 
którzy klęski. O cóż chodzi? Chodzi o to, że 
Rządowi austryackiemu bardzo wiele zależało 
na tem, żeby niedopuścić konieczności wypo- 
wiedzenia traktatu o związku handlowym i 
celnym, Mniemam, że to usiłowanie Rządu 
austryackiego było tak patryotyczne i tak po- 
dyktowane względami na stanowisko Monar- 
chii, jako Mocarstwa w poczcie innych mo- 
carstw, iż nawet wbrew niechęci ku mojej 
osobie, powinno się było pochwalić to usiło- 
wanie Rządu. Gdy zaś nie powiodło się — 
nie z naszej winy, lecz wskutek okoliczności, 
na które nie mamy wpływu — przeto mojem 
zdaniem, nie powinno się uważać tego za 
klęskę, Czasu było dosyć; statut bankowy był- 
by był na czas wygotowany; o kwotach mu- 
siałyby były obie deputacye rozprawić sie; 
wys. lzba byłaby uchwaliła tę ugodę, gdyby 
była znała ją tak w wszystkich szczegółach, 
jak ją dziś przedstawić miałem zaszczyt; ale 
z całkiem niezależnych od Rządu względów 
nie stało się tak, a Rząd może starać się tyl- 
ko o to, aby austryacka połowa Monarehii 
nie utraciła prawa wypowiedzenia traktatu o 
związku handlowym i celnym; co do reszty 
musi Rząd poddać się faktowi, że ta wysoka 
Izba już nie uchwali ugody. 

Treść tej ugody jest bądź eo bądź do- 
bra, i powtarzam raz jeszcze: treścią ugody 
tej równie Rząd austryacki, jak węgierski — 
najlepszy to dowód, że dzieło to powiodło 
się — pochlubić się może. Skoro w parlamen- 
cie węgierskim zadowolono się wywodami mi- 
nistra skarbu, więc i ja mam pewną nadzie- 
ję, że wys. Izba z moich wywodów nie bę- 
dzie niezadowolona. Już ze względu na tę 
sprawę sądziłbym, że Rząd teraźniejszy za- 
skarbił sobie tyle zasługi, by módz wystąpić 
z prośbą, żeby jaknajrychlej zajęto się budże- 
tem. Wys. Izba posiada dość patryotyzmu, by 
wiedzieć, ile zależy na wczesnem załatwieniu 
budżetu nie Rządowi i nawet nietyle Pań- 
stwu, ile ra zej przyszłemu parlamentowi, któ- 
remu powinno się ulżyć nieco ciężaru, aby 
natychmiast i z pospiechem mógł poświęcić 
stę wielkim sprawom politycznym, zawartym 
w ugodzie. Z tego względu usilnie upraszam 
wys. Izbę, by zajęła się szybko pracą nad 
budżetem i uchwaliła go wedle wniosków rzą- 
dowych. (Przeciągłe huczne brawa i rzęsiste 
oklaski. — Ministrowie i posłowie składają 
mowcy gratulacye). 


Odbyła się cicha Msza, ksiądz przemówił słów 
kilka... Potem wrócono do domu; wszystko 
było skończone. 

Po obiedzie pani Klemencya pożegnała 
swoje dzieci, których nie miała zobaczyć aż 
na wiosnę. 


Małżeństwo uczyniło na Michale wra- 
żenie oszołomienia, snu rozkosznego. Życie 
miewa podobne chwile zachwytu, nieopisa- 
nego szczęścia, w których zdaje się człowie- 
kowi, że przestał być sobą samym. 

Nazajutrz po ślubie, wieczorem siedzieli 
w ogródku. Michał otoczył ramieniem postać 
swojej żony, a ona opierała głowę na jego 
ramieniu. Na niebie gwiazdy zapalały się je- 
dna po drugiej... Milczeli oboje, zatopieni w 
rozkosznem obczwładnieniu. Nagle, jakby bu- 
dząc się ze snu, Tekla wysunęła się z jego 
objęć gwałtownie. 

— Co ci jest? — zapytał. 

Ona, patrząc obłąkanemi oczami przed 
siebie, nie odpowiedziała. 


— Ależ co ci się stało? — pawtórzył 
z niepokojem. 

— Nic, nie... — wyszeptała nareszcie. 

— Pobladłaś tak bardzo.... 

— Nie! niel.. powtarzam ci... myśl 


niedorzeczna.... nagły przestrach.... 

Przytuliła się z mocą do niego. 

Michał sam przerażony, wypytywał ją 
ciągle czule, serdecznie. Wkrótce uśmiech 
wrócił na jej usta i tem go do reszty uspo- 
koiła. 

Podobne wybryki, jakby nagłe przestra- 
chy, przychodzące ni ztąd, ni z owąd, wpro- 
wadzały Michała w prawdziwe obawy. Owła- 
dnięta na nowo tymi samymi atakami prze- 
strachu, odpychała pieszczoty męża, oskarża- 
jąc się, przeklinając, jakby nie mogąc zapa- 
nować nad rodzajem dziwnych wyrzutów su- 
mienia. Potem, zwolna, pod jego pocałunkami, 


kojną wprawdzie, ale jakby znieczuloną. 

Te wybuchy, jakby napady szaleństwa, 
w niczem jednak nie wpływały na miłość Mi- 
chała, bo pomimo tych buntów, tego opiera- 
nia się samej sobie i jakby walki z własne- 
mi uczuciami, Tekla miewała chwile pory- 
wów czułości i gwałtownej, nieopanowanej 
namiętności. 

— Tys mój | —- mówiła, rzucając mu 
się w objęcia — kocham ciebie |... kocham |... 
Och! Gdyby można było nie myśleć!... 

„ . On starał się wpływać na jej uspoko- 
jenie. 

Dnia pewnego. w chwili zwierzenia, gdy 
odkrywał przed nią tajniki swojej duszy, u- 
dało mu się nareszcie pochwycić przyczynę 
tylu jej walk, rozdzierających i ukrytych bo- 
lów: imię Waleryi zostało wymówione przy- 
padkiem. 

— Och! — zawołała — powiedz, Mi- 
chale!... czyś ją już na prawdę zapomniał ? 

Ale natychmiast zamknęła mu usta ręką. 

— Nie odpowiadaj mi.... — rzekła. 

A gdy on chciał mówić coś dalej: 

— Nie, cicho bądź! — zawołała roz- 
każująco — ty nie możesz rozumieć... ból mi 
zadajesz... 

Dziwił się, że wspomnienia tak uparcie 
ją nawiedzały, on, który zupełnie oddał się 
chwili obecnej, nie mógł sobie wyobrazić, jak 
biedna zazdrośnica mogła mieć jakiekolwiek 
wątpliwości co do jego uczuć. Bo też na pra- 
wdę, czem była miłość młodzieńcza, niejasna 
i nieśmiała, jaką czuł dla Waleryi, wobee tej 
potężnej, namiętnej, która nim teraz owła- 
dnęła!.. Tekla wszystkiam była dla niego, 
przeszłością i przyszłością !... Ubóstwiał ją, 
jak się ubóstwia pierwszą kobietę, którą ko- 
chając namiętnie, szanuje się i poważa, w któ- 
rej łączy się wszystkie uczucia serca. j 

Tymczasem ciągłe starania, pieszezotli- 


jej się uspokajały; stawała się spo- 
opieka jego, odniosła nareszcie zwycięstwo 


nad atakami, które go tak niepokoiły. Tekla 
zdawała się poddawać swemu szczęściu, zapo- 
minając o swoich trwogach, które tak po- 
nury cień rzucały na wspólne ich, rozkoszne 
pożycie. Spokój zapanował... Żadnych już 
buntów, żadnych walk i niezrozumiałych wy- 
rzutów sumienia... Cała oddana swojej na- 
miętnej miłości, żyła tylko nią i nie wi- 
działa prócz niej nic więcej w około siebie. 

Przechadzki we dwoje, długie spoczyn- 
ki na pełnych kwiatów łąkach i polach, lub 
wieczorami w ogródku, słodkie i długie roz- 


mowy, przerywane pieszczotami..., Oto takiem 
było teraz życie Tekli. 
Pewnego wieczora nawet, na prośbę 


Michała, spiewała.... On słuchał w zachwy- 
cie pięknych tonów tego wibrującego głosu. 
Gdy skończyła, milczeli chwilę. Nagle, po- 
chwyciła go w ramiona z tą gwałtownością, 
którą zawsze okazywała w obec niego. 

— Och, tak! — zawołała — ja cheę 
być szczęśliwą... Cheę użyć tej miłości, która 
mnie tak drogo kosztowała!... 

W Antibes zima jest właściwą wiosną. 
Fiołki zaczynały więdnąć, pomarańczowe 
kwiaty opadały; słońce nadto jnż grzało. 
List od babki przypomniał im, że wracać już 
wypadało. ś 

— Mój Boże!... — zawołała Tekla, jak- 
by obudzona do surowej rzeczywistości ze Snu 
błogiego. 

— 06ż cheesz? — rzekł Michał — trze- 
ba mieć rozum najdroższa! Życie powołuje 
nas do Berghem; mamy teraz ważne sprawy 
do załatwienia, moje plany ulepszenia, dla któ- 
rych, jak wiesz sama, moja obecność konie- 
cznie jest potrzebną. 

— Berghem |... — szepnęła, jakby od- 
żywały nagle wszystkie jej dawniejsze prze- 
strachy i obawy. 

(Ciąg dalszy nastąpi). 


a 
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Rada Państwa. 


(LXXXIII posiedzenie Izby wyższej). 

W dal-zym ciągu sobotniego posiedze- 
nia Izby pznów, w dyskusyi nad reformą po- 
datkową jake trzeci mowca zabrał głos Mar- 
szałek krajowy Czech, książę Jerzy Dob ko- 
wiesz. Mówca zaznacza, że dotychczas w usi- 
łowaniach około ret rmy podatków nigdy nie 
troszezono się o to, jak reforma oddziała na 
finanse krajów, powiatów i gmin. Dopiero w 
ostatnim czasie wypowiedziano, że ulgi w po- 
datkach gruntowym i budynkowym nie mają 
oznaczać ścieśnienia podstawy dla dotaków 
krajowych, powiatowych i gminnych ; główną 
atoli terażuiejszego ministra skarbu zasługą 
jest to, że uznał potrzebę podwyższenia owen- 
tualnego mdziału krajów w dochodzie z po- 
datku osobisto-dochodowego Łatwość jednak, 
z jaką Rząd uczynił krajom to ustępstwo, po- 
zwala domyślać się, że chodai tu o wspania- 
łomyślność, która nie rychło się ziści. Opła- 
kaną pozostanie okolicznością, że przy tak 
doniosłej reformie zupełnie pominięto sprawę 
gruntownej naprawy systemu dodatków kra- 
jowych i wogóle autonomicznych. Czechy są 
krajem bogatym, a mimo prawa pobierania 
dodatkow finanse krajowe znajdują się w sta- 
nie biernym ; eo rok potrzeba pożyczki 3-mi- 
lionowej na pokrycie niedoboru z dodatków. 
Kraje mają prawo podwyższyć dodatki, ale 
skorzystać z prawa byłoby niepodobieństwem. 
Czas już polepszyć krajom sytuacyę finan- 
sową, dopomódz im do zamienienia stanu 
biernego na czynny. W Austryi nie sam par- 
lament centralny i nie sam Rząd centralny 
są jedynymi reprezentantami idei Państwa ; 
tu Delegacye z Ministerstwami wspólnemi, 
Rada Państwa z Rządem centralnym 1 Sejmy 
z Wydziałami krajowami razem dopiero skła- 
dają się na reprezentacyę Pavstwa; ze wszyst- 
kich tych korporacyj i władz każda spełnia 
swoją część funkeyj Państwa, a żadna nie 
dzierży całej prawie władzy. Gdy przeto Rada 
państwa uchwala podatki, powinna nie z do- 
brej woli, leez wprost z obowiązku zastano- 
wić się nad tem, jak te podatki oddziałają 
na inne organizmy, które na równi z nią re- 
prezentują Państwo. Był czas — powiada 
mowca — że uważałem za rzecz niepodobną 
głosować za reformą podatkową; dziś atoli 
zmieniło się w projekcie reformy niejedno; 
jest on lepszy niż był dawniej; Rząd te- 
raźniejszy więcej uwzględnia potrzeby kra- 
jów. Gdyby Pan Minister skarbu mógł in- 
tencye swoje nieco szczegółowej jeszcze obja- 
śnić, ułatwiłby nietylko mnie, lecz i wielu 
innym członkom wys. Izby głosowanie za pro- 
jektem. (Huczne brawa.) 

Tu zabiera głos Pan Minister skarbu 
dr. Biliński. którego mowę podamy jutro. 

Po Pann Ministrze zabrał głos książę 
Karol Auersperg i, chociaż do lewiey na- 
leży, sprzeciwił się stanowczo wnioskowi ko- 
misyi, a raczej lewicy, (zobacz wczorajszy nn 
mer Gazety), o zmianę $. 217, o który mo- 
głaby rozbić się znowu w ostatniej chwili 
cała reforma. Przemówienie jego streszcza się 
jak następuje: Głównym celem reformy ni- 
niejszej jest: pociągnąć opodatkowanych do 
własnego ocenienia swej siły podatkowej; cię- 
żar podatków sprawiedliwiej rozłożyć; nako- 
niec — i oto punkt kardyna'ny — zaprowa 
dzić opodatkowanie dochodów w miejsce opo- 
datkowania surowych przychodów. Następ- 
stwem reformy ma być zwolnienie podatków 
od dodatków krajowych i t. d. Uznania go- 
dny jest zamiar Rządu co do wytworzenia 
całkiem nowego stosunku między opodatkó- 
wanymi a władzą podatkową; oby tylko po- 
wiodło się administracyi skarbowej wykonać 
ustawę wedle nowego ducha za pomocą tych 
organów, które włożone są do pracy natural- 
nie w duchu wręcz przeciwnym. Od spo- 
sobu wykonania ustawy zawisło też powodze- 
nie podatku osobisto- dochodowego; od tego 
powodzenia zaś zawisła kwestya polepszenia 
finansowej gospodarki krajów i zrzeczenie się 
podatków realnych przez Państwo na rzecz 
krajów. Opusty podatkowe, nadane ustawą ni- 
niejszą, są godne uznania, bo za ich pomocą 
ciężar podatkowy będzie nieco wyrównany; 
ale wyrównanie to uie wychodzi po za koło 
tych, którzy opłacają jeden i ten sami poda- 
tek; wyrównanie to nie odnosi się do sto- 
sunku podatków między sobą. Co się tyczy 
paragrafu o jawności spisów, gdyby chodziło 
tu rzeczywiście o ujawnienie majatkowego 
położenia każdego konirybuenta, jak on je 
sam w fasyi opisuje, wtedy możnaby sprze- 
czać się o to, czy taką zasadę nową zaprowa- 
dzić, czy nie. Ale o tego rodzaju jawność 
wcale tu nie chodzi; właściwie nie jest to 
żadna jawność, bo spis będzie zawierał tylko 
nazwisko kontrybuenta i obok nazwiska cyfrę 
tak, że ktoś przer'adający ten spis tylko o 
cyfrze się dowie, a o niezem więcej. Dla tego 
nie mogę przywiązywać do rzeczy tej takiej 
wagi, jaką nadaje jej komisya; nie mogę 
zgodzić się na to, żeby dla drobnostki caly 
projekt na nowo został zakwestyonowany, i 
postawię w dyskusyi szczegółowej wniosek, 
aby wys. Izba przyjęła projekt całkiem zgo- 
dnie z uchwałami Izby poselskiej. 


Hr. Montecuccoli dla bardzo spó- 
Źnionej doby wnosi zamknąć posiedzenie. 

Izba odrznea ten wniosek. 

Dr. Millanich uznaje dążności tej 
reformy, szezególnie także pod względem mo- 
ralności podatkowej, która dotychczas jest żą- 
dna, ba opodatkowany musi w dzisiejszych 
okolicznościach faktycznego opodatkowania 
chwytać sie w obronie własnej sposobów nie- 
moralnych. Z moralnym atoli celem reformy 
nie zgadza się jawność spisów. Wniosek ko- 
misyi o opuszezenie jednego ustępu z $. 217 
nie znaczy bynajmniej, że bogacze nie chcą 
pozwolić zaglądać sobie do kieszeni; komisya 
czyni ten wniosek z pobudek całkiem lojal- 
nyeh. Rząd mniemał, że zapomocą jawności 
spisów uczyni wszystkich kontrybuentów kon- 
trolorami i że tą kontrolą dojdzie się do rze 
telnych fasyj. Kormisya atoli powoduje się 
względami na nadużycia, których złe żywiały 
z jawnymi spisami dopuszczać się mogą Mo- 
¿naby zresztą wynieść się ponad ten wzgląd, 
gdyby jawność spisów rzeczywiście poręczała 
rzetelność fasyj; a wszakże po niejakiem za- 
stanowieniu dochodzimy do wręcz innej kon- 
kluzyi Kiedyż mówimy otwarciej, czy wtedy, 
gdy mamy sprawę z dwunastoma Judźmi 
zacnymi (2 komisyą szacunkową), czy teź 
wtedy, gdy wyciągają nas przed wielką pu- 
bliczność, z której dziewięć dziesiątych przy- 
biera tylko pozę uezeiwości? Mowca oświad- 
cza, że z wyjątkiem rzeczonego ustępu z ca- 
łego przekonania głosować będzie za ustawą. 

Hr. Kuetstein po polemice z bar 
Sochorem, kończy wyrazami radości, że wła- 
ściwie cała Izba jest przekonana, iż jawność 
spisów nie ukrywa w sobie niebezpieczeństw, 
jakich w niej dopatrzyła się komisya i wy- 
nurza życzenie, aby Izba ile możności jedno- 
myślnie przyjęła ustawę w brzmieniu uchwał 
Izby poselskiej. 

Sprawozdawca komisyi bar. Czedik 
na zakończenie dyskusyi ogólnej zwalcza wy- 
wody p. Gomperza i bar. Sochora, posługu- 
jąc sie często argumentami Pana Ministra 
skarbu. Ale i jawność spisów bierze sam 
sprawozdawca komisyi wbrew wnioskowi ko- 
misyi w obronę o tyle, że zwolennikom wnio- 
sku wytyka mylność twierdzenia, jakoby ja- 
wność spisów nigdzie nie istniała; istnieje 
bowiem w miastach hanzcatyckich i w Szwaj- 
carpi. 

W dyskusyi szczegółowej 
§§. 1—216 bez rozpraw. 


Do $. 217 zabiera głos hr. Ohorin- 
sky i przedstawiwszy niebezpieczeństwo zagra- 
żające całej reformie z powodu wniosku komi- 
syi o odrzucenie jawności spisów, czyni wnio- 
sek o uchwalenie paragrafu tego zgodnie z 
nchwałą lzby poselskiej. 

Książę Karol Auersperg oświadcza, 
że chciał uczynić taki sam wniosek, a zatem 
przystępuje do wniosku hr. Chorinskiego. 

Pos. Gomperz zapytuje Pana Mini- 
stra skarbu, jak wyobraża sobie, że możnaby 
zapobiedz nadużyciom z jawności spisów. 

Pan Minister skarbn dr. Biliński: 
Osobiście nie sądzę iżby niebezpieczeństwa 
były; a gdyby były, wynikałyby nietylko z 
$$. 217, lecz i z 184 (o jawności spisu kon- 
trybuentów dla podzielenia ich na trzy klasy 
wyborcze, słosownia do ch podatku, celem 
wybrania komisyj podatkowych) Rządowi nie 
zależy na jawności spisów, ale ze względu na 
niebezpieczeństwo, zagrażające dziełu reformy 
podatkowej, w ostatniej chwili, Rząd gorąco 
i serdacznie upras a wys. Izbę, aby przyjęła 
$. 217 w brzmieniu uchwalonem przez Izbę 
poselską Rząd zresztą postara się, aby nie 
dopuszezano nadużyć Spisy będą przystępne 
tylka kontrybuentom tym, do których okręgu 
podatkowego spisy odnosić się będą; każdy 
wglądający będzie musiał wylegitymować się 
Nadto same czynności władz podatkowych 
wymagać będą ograniczenia przystępu dla pu- 
bliczności do biur. Do tego wszystkiego przy 
bywa $ 249 z karami pa nadużycia; posta- 
ram się. aby go ścśla wykonywano. (Pan 
Gomperz: Zapiski!) Postaramy się i o to 
żeby n kt nie robił zapisków, a zwłaszcza że- 
by nie nżywał ich do artyknłów dziennikar- 
skich. b+ to nadużycie karane będzia w myśl 
§ 249 Kontrybnentom wolno tylko przeko- 
nać się, jak Sẹ} postawieni w porównaniu 2 
innymi A więc niebezpieczeństw rzeczywi- 
-tych nie będzie. Śmiem tedy powtórzyć moją 
proshe o przyję*ie wnioku br. Chorinskiego 

_ lzba stanowczą większością uchwala $. 
217 w brzmienin nebwały Izby poselskiej; 
za tem głosują Polacy, cala prawica, wieksza 
część środka i znaczna część lewicy. Resztę 
ustawy uchwalono znowu paz rozpraw, poczem 
przyjęto rrecz całą zaraz także w trzeciem 
czytan u: reforma podatkowa gotowa! 
(Izba *nacznie się przerzedza). 

Następują obrady nad rezolucyą Izby 
poselskiej. wzywającą Rząd, aby wniósł pro 
jękt reformy postepowania karnego w spra- 
wach podatkowych, a to w tym także duchu. 
by wypływające ze złej woli ukrócenie po 
datku zrównane było z oszustwem i karane 
więzieniem. 

Hr. Vetter uważa rezolucyę za zby- 
teczną. bo Rząd sam z własnego pochopu 
wniesie projekt reformy takiej, a Izba wyższa 
nie zwykła uchwalać rezolucye. 


uchwalono 


„Gazeta Lwowska* z dnia 14 października 1896, 


Książe Auersperg broni rezolucyi ze 
względu na nacisk, jaki [Izba kładzie na ko- 
nieczność moralności podatkowej. 

Hr. Kuefstein przemawia za rezolu- 
eyą, bo uchwała nadaje rzeczy inne zabarwie- 
nie, choćby Rząd sam od siebie mi ł zamiar 
wniesienia reformy. 

Izba uchwala rezolucyę 31 głosami prze- 
ciw 28 głosom. 

Nakoniec uchwalono projekt ustawy o 
większym niż dotychczas udziale miasta Wie- 
dnia w akcyzie wiedeńskiej i dokonano wy- 
borów uzupełniających do kilku komisyj. 

Koniec posiedzenia o godz. 6 Następne 
nie naznaczone. 


KORESPONDENCYE 


Wiedeń, 11 października. 


(Załatwienie projektu ustawy o reformie po- 
datkowej). 


W dniu wczorajszym doprowadzono szczę- 
śliwie do skutku reformę wielkiego pod wzglę- 
dem ekonomicznym i finansowym znaczenia, 
dokonano ostatecznie dzieła posiadającego o- 
gromną socyalno-polityezną doniosłość. Izba 
panów przyjęła eały kompleks ustaw o refor- 
mie podatków, a to zgodnie z redakcyą Izby 
deputowanych. Tym sposobem osiągnięto Wy- 
maganą konstytucją zgodność uchwał obu 
prawodawczych czynników i dzisiaj dzieło re- 
formy podatków może być przedłożone do 
Najwyższej sankcyi. lzba panów odrzucając 
wszystkie odmienne wnioski swojej komisyi 
położyła nieocenione zasługi około sfinalizo- 
wania reformy, zasługi, które tem więcej wa- 
żą, iż w razie, gdyby okazała się potrzeba 
odesłania przedłożeń napowrót do Izby depu- 
towanych, przyjście do skutku reform w bie- 
żącym okresie prawodawczym byłoby w wy- 
sokim stopniu zakwestyonowane. 

7 uchwaleniem ustaw o reformie po- 
datków, ministerstwo hr. Badeniego przebyło 
drugi wielki okres w wykonaniu obszernego 
i ważnego programu prac, zapowiedaianego 
przez niego parlamentowi przy objęciu urzę- 
dowania. Po reformie wyborczej nastąpiła re- 
forma podatkowa. Zabiegi dla zreformowania 
bezpośrednich podatków dostrzegamy już w 
zaraniu naszego Życia konstytucyjnego. Od 
wielu lat rządy i parlamenty dokładały wszel- 
kich starań, zużytkowały wiele czasu i źmu- 
dnej pracy, aby załatwić tę trudną sprawę. 
W archiwum Izby deputowanych spoczywają 
całe stosy przedłożeń rządowych, tabel staty- 
stycznych i sprawozdań komisyjnych a ol- 
lbrzymi ten materyał daje świadectwo o gor- 
liwości i dobrych chęciach, lecz także o bez- 
skuteczności zabiegów dla racyonalnego i 
sprawiedliwego zreformowania austryackiego 
ustawodawstwa podatkowego. A co w tym 
długim szeregu lat nie powiodło się dokonać 
tylu wybitnym mężom stanu i parlamenta- 
rzystom  rozporządzającym obfitym zasobem 
wiedzy, doświadezenia i gorliwości, to powio 
dło się przeprowadzić szczęśliwie w krótkim 
stosunkowo czasie obecnemu Rządowi. 

Na wiosnę b. r. podjęto obrady nad 
przedłożeniami podatkowemi w tem właśnie 
miejscu, gdzie za Ministerstwa ks. Windisch- 
Graetza musiały być przerwane. Dnia 15 ma- 
ja Izba dep. po bardzo gruntownej dyskusyi 
ukończyła drugie ich czytanie a w duiu wczo- 
rajszym wielkie dzieło reformy stało się pra 
wodawczo faktem dokonanym. Ale nie tylko 
w tem szybkiem załatwieniu reformy, lecz t 
pierwszej linii w treści, tendeneyi i celu no 
wych ustaw podatkowych tkwi trwała zasłu- 
ga wszystkieh czynników, które brały udział 
w doprowadzeniu do skutku tego dzieła. so 
cyalno-politycznej doniosłości. Nie duchem 
fiskalnym jest reforma ta przesiąknięta. nie 
do zjednania Państwu finansowych korzyści 
ona zmierza. Naczelną zasadą reformy jest 
słuszny, równomierny rozdział ciężarów poda- 
tkowych za pomocą intenzywniejszego pocią- 
gnięcia do opłaty podatków ludności zamo- 
żniejszej. Równolegle z tem idzie zaś ulżenie 
ciężaru słabszym ekonomicznie. Państwo samo 
jak już powiedziano, zrzeka się materyalnych 
korzyści, przewyżki bowiem będą po częsci 
użyte do dalszego zmniejszania obowiązku po- 
datkowego za pomocą przyznawania słabszym 
ekonomieznie kontrybuentom opustów poda 
tkowych, po części zaś obracane na zasilenie 
funduszów krajowych przy równoczesnem znie- 
sieniu prawa krajów do nakładania dodatków 
do podatków w dotychczasowych rozmiarach. 
Wszystkie te innowacye opierają się na zdro 
wym, pod względem ekonomicznym dobrym, 
bo na wskróś sprawiedliwym systemie, które- 
go przeprowadzenie w praktyce — można po- 
wiedzieć to bez optymizmu — odejmie pod- 
stawę dotychczasowym głośnym skargom na 
śrubę podatkową i na niesprawiedliwość po- 
datkową. 

Z uczuciem słusznej dumy może przeto 
gabinet hr. Badeniego powitać tę pamiętną 
chwilę, w której reforma podatkowa przebyła 
szezęśliwie wszystkie etapy parlamentaraego 
załatwienia i może być przedłożona już do 
Najwyższej sankcyi. Jeżeli reforma wyborcza 


tworzy jeden wielki postęp w rozwoju naszych 
stosunków politycznych, te w reformie podat- 
kowej należy upatrywać drugą cenną zdo- 
bycz, tym razem w zakresie socyalno-poli- 
tycznego i ekonomicznego Życia. Obecny 
Rząd może uważać się za szczęśliwego, że 
jego nazwisko na zawsze z reformą tą będzie 
związane. 

Izba panów, jak już poprzednio podnie- 
siono. ze względu na obecną sytuacyę zrezy- 
gnowała z poprawek, które zaproponowała wy- 
brana do tego celu komisya Izby. Poprawki 
te, biorąc sprawę czysto-rzeczowo, nie są może 
całkiem nieuzasadnione, w najlepszym jednak 
razie opóźniłyby doprowadzenie reformy do 
skutku, jeżeli nie naraziły na poważne nie- 
bezpieczeństwo. P. Minister skarbu może słu- 
sznie przypisać sobie zasługę, że współdziałał 
w usunięciu tego niebezpieczeństwa. w osta- 
tniej nawet jeszcze grożącego chwili. JE. dr. 
Biliński, który w ogóle potrafił przeprowa- 
dzić reformę podatkową szczęśliwie przez li- 
czne niebezpieczeństwa, zdołał także wezo- 
raj w energicznej i skutecznej odezwie prze- 
konać Izbę panów, iż wytrwanie przy uchwa- 
łach komisyi nie wyszłoby żadną miarą na 
dobre doprowadzeniu do skutku dzieła refor- 
my. Wytrwałej pracy P. Ministra skarbu dr. 
Bilińskiego należy też zawdzięczać, że przy- 
szła do skutku historyczna chwila przyjęcia 
reformy podatkowej, reformy, która stawia 
austryaeki system podatkowy na wysoko- 
ści nowoczesnych teoryj o skarbowości pań- 
stwowej. 


KRONIKA 


Lwów, 13 pażdziernika. 


— Księżna Namiestnikowa Konstan- 
cya Sanguszkowa, przybyła wczoraj wieczorem 
z Gumnisk do Lwowa. 


— JE. Marszałek krajowy Stanisław 
hr. Badeni, udaje się dzisiaj wieczór do Kra- 
kowa, zkąd powróci w piątek rano. 


— Prezydent miasta dr. Godzimir 
Małachowski, i pierwszy wiceprezydent p. Schayer, 
powrócili wczoraj z Wiednia do Lwowa. 


— Jaro hr. Wiśniewski, sekretarz 
c. i k. ambasady austro-węgierskiej przy królu 
włoskim, bawi we Lwowie. 


— Egzamina klauzurowe i ustne w kra- 
kowskiej e. k. komisyi dla kandydatów na nau- 
czycieli w gimnazyach i szkołach realnych. roz- 
poczną się dnia 12 listopada b. r. 


— Pierwsze przedstawienie teatru 
lwowskiego w Przemyślu, odbędzie się w naj- 
bliższy czwaitek. Na pierwszy ten debiut wy- 
brała dyrekcya komedyę Lubowskiego „Króle- 
wicz*. 

— Seminaryum nowej procedury 

cywilnej. Dr. August Balasits, zwyczajny pro- 
fesor procedury cywilnej w Uniwersytecie lwow- 
skim, zawiadomił dziekanat wydziału prawa, że 
wszystkim ukończonym prawnikom udziela swego 
zezwolenia do udziału w seminaryum z nowej 
procedury cywilnej, które zapowiedział na zimo- 
we półrocze 1896/7 bez formalnego zapisu. 
: Program tego seminaryum jest następu- 
jący: I. Nauka o podmiotaeh stosunku proceso- 
wago: 1) zdolność i właściwość sądu, wpływ 
braku sędziego, niezdolność sędziego i niewłaści- 
wość sądu na szczegółowe akta procesowe, na 
postępowanie przed i po wyroku I instancyi, tu- 
dzież po wyroku prawomocnym; 2) zdolność pro- 
cesowa stron spór wiodących i wpływ ich nie- 
zdolności w rozmaitych okresach procesowych, 
jak pod 1). IL Towarzystwo sporu i interwen- 
cye III Zasady przepisów o ponoszeniu i zwro- 
cie kosztów procesowych. IV. Zasady główne od- 
noszące się do formy i treści działania sądu i 
stron spór wiodących. V. Zasada ustnego i bez- 
pośredniego postępowania w obec protokołu roz- 
praw ustnych. VI. Podział procesu na sprawy; 
zawada konstrukcyi i przebieg każdej sprawy w 
procesie trybunalskim a w szezególności : 1) spra- 
wy głównej, 2) sprawy dopuszczalności i ważno- 
ści szczegółowych aktów procesowych, postępo- 
wania i wyroków; 3) spraw tak zwanych ubo- 
ocznych; 4) sprawy dowodowej i zarazem głów- 
nych zasad postępowania dowodowego. VII Prze- 
bieg procesu trybunalskiego we wszystkich in- 
stancyach. 

Kierownik seminaryum będzie się również 
starał o to, aby wykład był ożywiony i uzu- 
pelniony dysputą. ewentualnie na podstawie pi- 
semnych wypracowań uczestników ćwiczeń semi- 
narzyckich i ma zamiar zakończyć seminaryum 
w ten sposób, że przy czynnym udziale uczestni- 
ków tegoż, przeprowadzi na podstawie aktów 
przeprowadzonego procesu, jednę lub kilka spraw 
w postępowaniu trybunalskiem, dając przez to 
uczestnikom seminaryum sposobność do wypra- 
eowania wniosków procesowych na podstawie 
nowego prawa i do obznajomienia się z wyma- 
geniami wymowy sądowej do potrzeb nowego 
prawa zastosowanej. 

Ówiczenia te będą się odbywały w piątki 
od godziny pół do 5 do 7 popołudniu w sali 
XIV i rozpoezną się dnia 22 b. m. 


— Spis ludności. Komisaryaty rozpo- 
częły już doręczanie kart indywidualnych. Zwra- 


camy nwagę, że dla każdej osoby płci męskiej 


ma być wystawiona osobna karta. 


b. m. 

— Śluby. Ślub Zofii baronównej Gost- 
kowskiej, córki Romana i Wandy bar. Gostkow- 
skich, z p. Jędrzejem Moraczewskim, 
się dnia 17 b. m. w kościele 00. Bernardynów 
we Lwowie o godzinie 7 wieczorem, 

Dnia 17 b. m o godzinie 4 popołudniu 
odbędzie się w kościele miejscowym w Partyniu 
ślub panny Heleny Męcińskiej, córki hr. Józefa 
z Kurozwęk i Heleny z Dobrzyńskich Męcińskich, 
z Janem hr. Zborowskim, szambelanem i poru- 
cznikiem 2 pułku ułanów, synem 8. p Prospera 
i Barbary z hr. Bobrowskich hr. Zborowskich. 

W niedzielę w kościele parafialnym w Mi- 
chałówce odbył się ślub znanego artysty-rzeź- 
biarza i właściciela zakładu rzeźby kościelnej w 
Krakowie p. Kazimierza Chedzińskiego z panną 
Idą Bleicherówną, córką właściciela dóbr ziem- 
skich w Duńkowcach. 

W sobotę pobłogosławił w Tenczynku ks. 
prałat dr. Smoczyński związek małżeński między 
p. Mieczysławem Reichenbergiem, synem Ś p. 
Ludwika i Karoliny z Koczyńskich, właścicielem 
apteki w Niepołomicach, a p. Stefanią Gretsch- 
lówną, córką p. Karola Gretschla, starszego le- 
śniczego hrabstwa Tenczyńskiego, i Herminy z 
Pokornych. 

— Profesor Lenbach, znakomity por- 
trecista monachijski, niedawno z żoną rozwie- 
dziony, pośiubił w tych dniach w Monachium 
baronowę von Hornstein. 

f Zmarli w ostatnich dniach: W Wy- 
żnicy, na Bukowinie, Helena Tabora, córka sta- 
rosty, w 17 roku życia, 

W Poznaniu, Władysław Dembowski, ojciee 
posła do parlamentu niemieckiego, dr. Zygmunta 
Dembowskiego. 

— Nędza wyjątkowa. Dla ubogiej ro- 
dziny S, zamieszkałej przy ul. Zamkowej 1. 7 
we Lwowie nadesłała do administracyi naszego 
pisma p. Emilia Orłowiczowa, żona notaryusza 
w Rymanowie kwotę 2 zł. 

— Z Obserwatorynm c. k. Szkoły po- 
litechnicznej we Lwowie Dnia 18 października 
godz. 10 rano 1896. 
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Najwyższa temperatnra od 12 w południe 
dnia 12 października do 7 rano dnia 18 października 
b. r. była -4-21 6°C., najniższa -|-18:670. 

Pogoda. 

Barometr idzie w górę. 


*) Podane stany barometru są zreduko- 
wane do poziomu morza i przy temperaturze 
OVC. Chcąc oznaczyć stan barouetru dla pewnej 
wysokości n metrów, należy w ogólności 
Hi mm. odjąć. 

**) 0 Pogodnie. 

**) 10 całkiem zachmurzone. 


— Zabójstwo na ulicy. Wielkie wra- 
żenie wywarło w Karlsruhe zabójstwo, popełnione 
przez porucznika Brausewitza. Podczas sprzeczki 
jaka wybuchła na ulicy między nim a skade- 
mikiem Seidmanem, ten ostatni uderzył go w 
twarz Brausewitz wyciągnął natychmiast szablę 
i jednem pehnięciem tak nieszczęśliwie zranił 
Seidmana, że padł on trupem na miejscu. Pu- 
bliezność, która była świadkiem całej tej sceny, 
chciała się rzucić na Brausewitza, atoli policya 
go obroniła. Brausewitz oddał się sam w ręce 
władz wojskowych. 

— Samobójstwo. Były ekspedyent gazety 
Hamburger Fremdenblait Meyer, zastrzelił się 
w Hamburgu, zdefrandowawszy 150.000 marek. 


-- Telefon i słuch. Jedno z pism ber- 
lińskich doniosło, jakoby według zebranych tam 
dat, 80.000 Berlińozyków, używających telefonu 
słyszało lepiej na lewe ucho, aniżeli na prawe. 
Słynny specyałista dr. Pollitzer w Wiedniu, o- 
głesza z tego powodu, że naukowym faktem 
stwierdzonym przez psycho-fizyologa Fechnera 
jest, iż większa część ludzi w ogóle słyszy le- 
piej na lewe ucho aniżeli na prawe. W Wiedniu 
natomiast stwierdził na podstawie badań dr. Ur- 
bańczyc, że telefon jest roznosicielem rozmaitych 
zarazków, należy go zatem często czyścić, Spraw- 
dzono dalej, że dla osób cierpiących na szum w 
uszach, telefon jest bardzo szkodliwy; cierpienie 
przy częstem użyeju telefonu znacznie się wzmaga. 
Również sprawdzono, że osoby mające często z 
telefonem do czynienia, popadają w rozdrażnie- 
' nie nerwowe. Specyaliści wiedeńscy radzą wre- 
szcie przy słuchaniu rozmów telefonicznych uży- 
wać naprzemian lewego i prawego ucha, by je- 
dnego organu zbytnio nie nadwerężać. 


Karty dorę- 
czone zostaną w czasie do 16 b. m., wpis jednak 
uskuteczniony ma być według stanu z dnia 15 


odbędzie 


na targach, zagraża surowa odpowiedzialność. 


Nader energicznie prowadzone śledztwo odkryje 


niebawem całą prawdę. 


— (Choroba papierosowa. Dzienmki 


amerykańskie powtarzają wiadomość o tej nowej 
chorobie: Niles, Mich. 20 września. 


łożu śmiertelnem. nie może się bez nich obejść. 
Trucizna z papierosów sprawiła że skóra jego 


stała się całkiem zieloną. Cierpi ogromnie i za- 


chowuje się jak osoba chora na wodowstręt. 
(Gazeta Polska, Chicago). 


— Wielki skandal zagraża Paryżowi. 
W ostatnich czasach zdarzyła się w wielu cyr- 
kułach znaczna liczba otruć, wywołana wskutek 
użycia zatrutego mięsa; otóż zrodziło się podej- 
rzenie, że mięso konfiskowane na targach i oble- 
wane naftą, było następnie dostawiane za bar- 
dzo, rozumie się, niską cenę do ostatniorzędnych 
restauracyj. Nie wyjaśniono dotychczas, w jaki 
sposób restauratorzy pozbawiali mięso zapachu 
nafty; jeżeli w ogóle manipulacya ta jest mo- 
żliwą, urzędnikom, którym powierzono kontrolę 


Charles 
Carrol, mieszkający blisko Brudsville, umiera 
powoli z palenia papierosów. Przez 2 lata palił od 
2—5 paczek dziennie i obecnie, chociaż jest na 


Kataki Meracko-artystyCZIE. 


4 Witold Pruszkowski. Sztuka polska 
poniosła ciężką stratę: w stolicy Węgier umarł 
dnia 10 b. m. w 50 roku życia Witeld Prusz- 


kowski, pierwszorzędny artysta-malarz, niepospo- 
litego talentu, pracy wielkiej, a jako człowiek 
również niezwykły. Pamiętamy wszyscy dobrze 
obrazy jego wystawione w r. 1894 w pałacu 
sztuki na Wystawie krajowej : żywo przed oczyma 
naszemi i przed duszą naszą stają przeinawiające 
do każdego tak silnie pastele: „Pochód na Sy- 
bir“, „Smierć Elenai“ i „Eloe*. Obrazy te od- 
znaczone zostały najwyższą nagrodą: dyplomem 
honorowym, który prócz niego otrzymał wów- 
czas w dziale sztuki współczesnej tylko Cheł- 
moński. 

. p. Pruszkowski pierwsze wykształcenie 
pobierał w Odessie, potem we Francyi; ztamtąd 
przeniósł się do Akademii monachijskiej, gdzie 
zadziwiał całą Akademię swojemi studyami, za- 
lecającemi się zarówno techniką, jak i bardzo 
dystyngowanym kolorytem. 

Na wieść o objęciu przez ś. p. Matejkę 
dyrekcyi szkoły w Krakowie — razem z Bene- 
dyktowiczem, Lipińskim, Pileckim, Pieeardem, 
Kosińskim i innymi przyjechał do Krakowa, 
aby się do szkoły krakowskiej zapisać. W tych 
czasach powstał „Piast“, „Pastuszkowie”, por- 
tret „Bartoszewicza*, portret matki i sióstr ar- 
tysty. Żył w kółku ściśle artystyczno -literackiem, 
z poza którego wychylał się tylko po to, aby 
się bratać z okolicznymi wieśniakami, to też 
cała okolica Krakowa Pruszkowskiego doskonałe 
znała i cieszył się wielkim mirem u wło- 
ścian. Rozgłos zdobył szeregiem obrazów : 
„Switezianki*, „Madej“, „Anheli*, „Dyabeł w 
wierzbie“, „Idylla*, portrety p.K, p. K., p. B., 
dalej „Na kwiatach“, „Niedziela zielna“, „Za- 
duszki* i i. Umiał wydobywać z palety niepo- 
równaną grę barw; zawsze zadziwiał kolory- 
tem, n p. „Wiosna“ i „Unitka”, gdzie przez 
cały obraz na ponurem tle zimowego pejzażu 
widniała tęcza. Wreszcie olejne malarstwo prze- 
stało go zadawalniać; rzucił się do pasteli i 
stworzył w tym dziale szereg portretów, oraz 
duży pastel „Zaloty“ i pastele poprzednio wy- 
mienione, a znane z Wystawy lwowskiej. 

Od kilku lat nieuleczalna choroba, rak w 
twarzy, zrobiła z jego życia straszną męczarnię, 
prawdziwą tragedyę. Nie zaniedbywał niczego, 
aby się ratować i mimo to wszystko malował ; 
w ostatnich czasach udał się zrazu na wieś, 
potem do Kołomyi, a ztamtąd do Budapesztu, 
gdzie go zaskoczyła Śmierć. Pozostawia żonę i 
syna jedynaka. oraz ogólny i szczery żal kole- 
gów, który jest jedynym dowodem więcej, czem 
był Pruszkowski jako człowiek i artysta. 


Repertoar teatru hr. Skarbka pod dy- 
rekcyą dr. Juliusza Bandrowskiego i Ludwika 
Hellera. 

Dzis, we wtorek po raz trzeci „Chichotka* 
operetka w 3 aktach Eug. Taunda. 

Jutro, we środę wznowienie „Ludwik XI“ 
tragedya w 5 aktach Delavigne'a. 

We czwartek (w Przemyślu w sali „So- 
koła“) „Królewicz“, komedya w 4 aktach Ed- 
warda Lubowskiego. 

W teatrze hr. Skarbka po raz czwarty 
„Chiehotka", operetka w 3 aktach Landesberga i 
Steina, muzyka Eugeniusza Taunda. 

W piątek po raz pierwszy „Niewierna“, 
komedya w 4 aktach Roberta Bracco, tłómaczył 
Jan Kasprowicz. 

W sobotę popołudniu o 3 przedstawienie 
dla młodzieży szkolnej: „Ludwik XI.“, trage- 
dya w 5 aktach Delavigne'a. 

Wieczarem o pół do 8 „Pnmpmajor*, o- 
peretka w 3 aktach Karola Neumana. 

W niedzielę popołudniu o godz. 8 po raz 
trzeci „Gąsienice*, komedya w 4 odsłonach Al- 
freda Konara. 

Wieczorem o godzinie pół da 8-mej po raz 
piąty „Chichotka* operetka w 3 aktach Eug. 
Tauxda. 


Nauka pisma rondowego. P. Wilhelm 


Kazimierz Nowicki, starszy nauczyciel w szkole 


św. Anny i nauczyciel kaligrafii w seminaryum 
pauczycielskien męskiem we Lwowie, wydał na- 
der pożądany podręcznik do nauki pisma rondo- 
wego, czyli t. zw. francuskiego. Całość ułożona 
systematycznie w trzech zeszytach, według zna- 
nej metody Greinera. Po przerobieniu tych wzo- 
rów kilkakrotnem, można nabyć bardzo pięknego 
charakteru pisma rondowego. Zeszyty p. Nowi- 
ckiego powinny znaleść szerokie rozpowszechnie- 
nie w naszych zakładach naukowych, wśród 
młodzieży szkolnej, a także wśród osób mających 
zajęcia kancelaryjne, które wymagają pięknego 
pisma. Zeszyty nabywać można w handlu p. St. 
Kóhlera, przy ul. Batorego, naprzeciw gimna- 
zyum Ces. Franciszka Józefa. 

Dodamy jeszcze, że rozporządzeniem c. K. 
Rady szkolnej z 17 września b. r., zeszyty te 
zostały polecone do użytku w szkołach. Są to 
pierwsze tego rodzaju zeszyty z tekstem polskim. 


Jl oz (nil Urzeskiej 


Dzisiaj dobiegają kresu główne uroczy- 
stości, urządzone z powodu trzechsetnego ju- 
bileuszu Unii brzeskiej. Wśród ogromnego u- 
działu duchowieństwa wszystkich katolickich 
obrządków, reprezentantów wszystkich władz 
i stanów, ludu obu wyznań i obu narodowo- 
ści — obehodzono uroczyście rocznicę pamię- 
tnego, historycznego zdarzenia, które w dzie- 
jach narodu i kraju naszego zajinuje pierw- 
szorzędne miejsce. Ze wspaniałością, powagą i 
uroczystością, odpowiadającemi znaczeniu Unii, 
jej pełnej sławy, pełnej smutnych 1 ciężkich, 
nieraz męczeńskich nawet przejść, a błogo- 
sławionych następstw, historyi, odbył się ten 
obchód dając przebiegiem swym żywy do- 
wód, iż głęboka wiara i przywiązanie do Sto- 
licy Apostolskiej, są zawsze podstawowymi 
czynnikami życia kraju naszego a zarazem te- 
renem, na którym pożycie obu narodowości 
kraj zamieszkujących zgodnie i harmonijnie 
rozwijać się może i powinno. 

Wczorajszy, drugi dzień uroczystego tri- 
duum jubileuszowego miał przebieg równie 
świetny jak poprzedzający. Od wczesnego ra- 
na rozpoczął się szereg uroczystosci kościel- 
nych, w których wzięły udział tysiące pobo- 
żnych, ze Lwowa i okolicy, przybyłych z pro- 
cesyami. O godzinie 5 rano odbyła się jutrz- 
nia i służba boża, którą odprawili księża gr. 
kat. kapituły metropolitalnej. O godzinie 8 
odprawił Jm. ks. Kardynał Sembratowicz 
cichą Mszę św. Następnie o godzinie 10 przed 
południem celebrował ks Arcybiskup Sewe- 
ryn Morawski sumę w asystencyi ks. bisku- 
pa sufragana Webera, ks. Arcybiskupa Hry- 
niewieckiego i ks. kanoników kapituły łaciń- 
skiej. Kazanie wygłosił po rusku profesor dr. 
Bartoszewski. 

Podczas sumy wykonał odpowiednie u- 
twory chór katedralny pod batutą p. Jare- 
ckiego. 

O godzinie 123 w poludnie odbyło się 
w pałacu metropolitalnym przyjęcie. Do stołu 
zasiadło 40 osób, wśród których był ks. Ar- 
cybiskup Morawski z asystą i kapitułą łaciń- 
ską. -— Ks. Kardynał wzniósł toast na cześć 
Papieża i Nujj. Pana, przyjęty z zapałem. Na- 
stępnie pito zdrowie obeenych dostojników 
Kościoła. i 

O podzinie 4 po południu rozpoczęły się 
uroczyste nieszpory, celebrowane przez ks. 
Batkiewicza, poczem ze względu na dzisiejszy 
odpust nastąpnło nabożeństwo, które odprawił 
ks. kanonik Piórko. Kazanie wygłosił tym ra- 
zem ks. Ortyńs«i, Bazylianin, wybierając za 
treść swojej nauki rozwiązanie pytania: Jak 
ma się zachować chrześcianin w obec nis- 
przyjaciół wiary i porządku społecznego ? 

Dziś jako w trzeci i ostatni dzień tri- 
duum uroczystości doszły do kulminaeyjnego 
punktu świetności. zwłaszcza że dzień dzi- 
siejszy jest świętem kościelnem Matki Bo- 
skiej Opiekunki (Pokrowejj). Wczesnym ran- 
kiem rozpoczęły się ceremonie kościelne od 
czytanych Mszy św, z których pierwsza od- 
była się o godzinie 5 zrana. Tłumy włościan 
z okolicy obozujących na obszernym placu 
św. Jura, oraz mnóstwo luda ze Lwowa, słu- 
chało nabożeństwa. Następnie o godzinie 7 
zrana ks. Skorobokaty wygłosił z balkonu ka- 
zanie do ludu, który zalegał cały obszerny 
dziedziniee przed cerkwią metropolitalną. 

O godz. 10) rozpoczęła się celebra pontyfi- 
kalnej mszy św. Celebrował JEm. ks. Kardy- 
nał Metropolita Sembratowicz w asystencyi 
księży kapituły metropolitalnej, w obecnosci 
ks. Arcybiskupa lwowskiego Morawskiego i 
ks. Arcybiskupa ormiańskiego Issakowicza, 
tudzież delegatów gr. kat. kapituty przemy- 
skiej i stanisławowskiej W nabożeństwie 
wzięli udział reprezentanci władz. Przed gló- 
wnym ołtarzem. czyli t. zw. carskiemi wrota- 
mi, na przygotowanych klęcznikach zajęli 
miejsca JE. Namiestnik ks. Eustachy Sangu- 
szko, JE. Marszałek krajowy Stanisław hr. 
Badeni, JE. Prezydent wyższego sądu krajo- 
wego dr. Aleksander Mniszek-Tchorznicki, 
Wieeprezydent kraj. Rady szkolnej dr. Michał 
Bobrzyński, Wiceprezydent kraj. Dyrekcyi 
skarbu dr. Witołd Korytowski, radea Dworu 


hr. Łoś, radca Dworu p. Jan Hild, szef biu- 
ra prezydyalnego Namiestniectwa p. Gustaw 
Mauthner, członkowie Wydziału krajowego w 
komplecie, pp. zastępca Marszałka krajowego 
p. Antoni Jaxa Chamiec, dr. Franciszek Ho- 
szard, dr. Józef Wereszczyński, Edward Ję- 
drzejewicz, Tadeusz Romanowicz, dr. Damian 
Sawczak, Wieeprezydent wyższego sądu kraj. 
dr. Jan Dylewski z gronem radeów, Prezy- 
dent sądu krajowego dr. Edward Bauch na 
czele grona radeów tegoż sądu, naczelny dy- 
rektor poczt i telegrafów radca Dworu p. Jan 
Seferowicz, dyrektor kolei państwowych, radca 
Dworu p. Alfred Deyma, radca Dworu i dy- 
rektor polieyi p. Władysław Krzaczkowski. 
senat _ Uniwerzytetu i grono profesorów; 
prezydent miasta Lwowa dr Godzimir Ma- 
łachowski, pierwszy wiceprezydent miasta 
p. Schayer i grono delegatów miasta z od- 
znakami, liczni urzędnicy wszelkich dykaste- 
ryj, oraz tłumnie zebrana publiczność obu 
obrządków, która wypełniła po brzegi pięknie 
przybraną w zieleń i pokrowce cerkiew mes- 
tropolitalną. Wśród publiczności reprezento- 
wane były wszystkie warstwy społeczeństwa 
od najwyższych począwszy. Obecną była też 
Pani Namiestnikowa księżna Konstancya San- 
guszkowa, która zajęła miejsce na przygoto- 
wanym klęczniku w nawie świątyni. Należy 
też wspomnieć o licznym udziale młodzieży 
szkolnej obu obrządków. Po ewangelii JEm 
ks. Kardynał Sembratowicz wyszedł przed 
carskie wrota na środek świątyni i wygłosił 
tutaj do zgromadzonych kazanie o znaczeniu 
święta Matki Boskiej Opiekunki. Dostojny 
kaznodzieja przypomniał, że Kościół widzi w 
Matce Boskiej orędowniczkę wszelkich spraw 
swoich, a następnie przeszedł do wykazania 
że za Jej orędownictwem nastąpiła unia cer- 
kwi wschodniej z jedynym prawdziwym Ko- 
ściołen katolickim i stolieą Piotrową w cza- 
sach kiedy najświatlejsi na Rusi mężowie wi- 
dzieli upadek cerkwi ruskiej, narodu ruskiego 
i moralności ruskiej. To też z podwójną uro- 
czystością obchodzi dziś Kościół ruski święto 
Matki Boskiej Orędowniczki. Dostojny mowea 
zakończył wzruszającą modlitwą, w której po- 
lecił obrządek grecko-katolicki i wszystkich 
wiernych szczególnej opiece Matki Bożej. 

Po kazaniu nastąpił dalszy ciąg ponty- 
fikalnej mszy św. podezas której chór alumnów 
na chórze wykonał liczne a przepiękne spie- 
wy; w ustępach solowych dały się słyszeć 
czyste, silne i dźwięczne głosy tenorowe i 
basowe, które wywoływały piękne wra- 
żenie. 

Pontyfikaina suma zakończyła się o go- 
dzinie 12 w południe. Zakończyły ją modli- 
twy za Ojca św. i Najj. Pana 1 Najj. Panią 
a wreszcie udzielenie wszystkim obecnym 
Apostolskiego błogosławieństwa w imieniu 
Ojca św. przez J. Eminencyę ks. Kardynała 
Sembratowicza. 

W czasie mszy św. liczny zastęp wier- 
nych przystąpił do Komunii św. 

„Przed cerkwią przez cały ten czas wy- 
czekiwały tłumy wiernych, przybyłych z mia- 
sta Z uroczystemi procesyami. Do zgromadzo- 
nych przemówił z balkonu pałacu metropoli- 
talnego ihumen ks. Szeptycki. 

Na tem zakończyły się uroczystości 
przedpołudniowe. Dziś popołudniu o godzinie 
3 odbędą się jeszcze nieszpory, następnie 
procesya z Przen*jśw. Sakramentem i wre- 
szeie udzielenie odpustu zupełnego. 

Dziś popołudniu o godzinie 6 daje Je- 
go Eminencya ks. Kardynał w pałacu me- 
tropolitalnym obiad, na który otrzymało zą- 
proszenia 80 osób, a mianowicie najwybitniej- 
szych przedstawicieli władz duchownych. 
rządowych, autonomicznych i wojskowych. | 

Równocześnie odbyły się obchody jubi- 
leuszowe Unii brzeskiej w miastąch prowin- 
eyonalnych. W Krakowie jubileusz 300-letniej 
rocznicy Unii brzeskiej rozpoczął się w nie- 
dzielę o godzinie 8 rano w grecko-katoliekim 
kościele św. Norberta. O godzinie 10 ks. ka- 
nonik Borsuk celebrował uroczystą Sumę w 
asystencyi duchowieństwa; w czasie sumy do- 
brany chór odzpiewał pięknie pieśni liturgi- 
czne. Po sumie odspiewano Te Deum i su- 
plikacye. Publiczność obu obrządków zapełni- 
ła licznie świątynię. 

W dnisch 6, 7 i 8 b. sn. obshodzono 
jubileusz Unii uroczystemi nabożeństwami w 
st«nisławowskiej cerkwi katedralnej. W na- 
bożeństwach tych brało udział duchowieństwo 
wszystkich trzech obrządków z ks, biskupem 
Ksiłowskim na czele. Drugiego dnia uroczy- 
stości odprawiono w cerkwi Tacińską Mszę z 
polskiem kazaniem, a przez caly czas obchodu 
księża wszystkich trzech obrządków sluchali 
w cerkwi spowiedzi. We czwartek po nie- 
szporach udzielił ks. biskup wiernym apcstol- 
skiego błogosławieństwa i odpustów, poczem 
rozdawano medale pamiątkowe, książeczki 
jubileuszowe i obrazki. Na pamia'kę jubileu- 
szu poświęcone nowy dzwon cerkiewny pod 
imieniem męczennika św. Jozafata | 

W Sanoku obchodzono rocznicę unii 
brzeskiej dnia 8 b. m. uroczystemi nabeżeń- 
stwami i procesyą z cerkwi do kościoła pa- 
rafialnego przy udziale licznie zgromadzonego 
okolicznego gr. kat. duchowieństwa. Na na- 
bożeńsiwie byli obecni przedstawiciele wszyst- 
kich miejscowych władz cywilnych i wojsko- 
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ludowych, uwolniona na ten dzień od nauki 
szkolnej. 

Z Uzerujowiee donoszą: Jubileusz unii 
brzeskiej ohchodzono bardzo uroczyście w fu- 
tejszej parafii gr. kat, nabożeństwami i mi- 
syą duchowną. Młodzież szkolna wyznania 
gr. kat. była z tego powodu przez dwa dni 
uwolnioną od nanki. 
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ródła naftowe. W Sękowej, w po- 
wiecie Gorlickim na terytoryum spółki nafto- 
wej pp. Płockiego, Kruszewskiego i Kalinki 
wytrysnęła ropa w wielkich rozmiarach. Daje 
ona 2000 beczek dziennie. Sąsiednie pola za- 
lane są naftą. 


Targ na nierogaciznę w krakow- 
skim zakładzie obserwacyjnym. W dniu 9 
października 1896 przypędzono 1751 sztuk, 
Płacono za prosiętła : — do — zł, towar 
chudy — do — zł., towar mięsny 84 do 
38 ct., za towar tuczny 38 do 40 ct. za klgr. 
żywej wagi, do krajów Monarchii załadowano 
1069 sztuk. „JEM 

Gielda zbożowa: Cukier surowy loco 
Aussig 11:60 do 11:65, loco Ołomuniec 
1l61— do 1110, loco Berno- Wiedeń 
1110 do 11:20, na październik loco Aussig 
11-70 do 11:75, cukier w kostkach pri- 
ma 35— do 35:50, secunde — — do ——. 
Spirytus kotyngentowany loco Wiedeń 15 50 
do 15.70 Nafta kaukaska transito Pryest 5— 
do 5:20, galicyjska przeźroczysta 1950 do 
20:-—. 


Wiedeń, 13 paździenika. (Telegram Gaz. 
Lwowskiej z urzędowego sprawozdania magi- 
stratu wiedeńskiego). 

Na poniedziałkowy targ zwieziono bydła 
rogatego na rzeź ogółem 5161 sztuk; w tej su- 
mie było z Galicyi 197, z Bukowiny 168 
sztnk. 

Przebieg targu był ożywiony. 

Ceny podniosły się w porównaniu Z ze- 
szłotygodniowemi o 1 zł. 

Z całego spedu pozostało niesprzedanyeh 
11 sztuki. 

Wołów z Galicyi i Bukowiny sprze- 
dano: 21 sztuk po 26 do 30 zł, 24 sztuk 
po 81 do 38zł., 146 sztuk po 84 do 87 zł., 
26 sztuk po 38 do 389 zł. za centnar me- 
tryczny żywej wagi. Buhaje podtuczone 
bez różnicy pochodzenia kupowano po 24 do 
29 zł; krowy podtuczone po 24 do 80 zł.; 
bydło chude dla maasarzy po 19 do ¥2 zł. 
także za centnar metryczny żywej wagi. 


OSTATNIA POCZTA 


Najdostojniejszy Arcyksiążę Ludwik Wik- 
tor wyjechał w niedzielę z Wiednia do Schón- 
born. 

Najdostojniejszy Arcyksiążę Leopold Sal- 
vator z Małżonką Najd. Areyksiężną Blanką 
przybyli d. 10 b. m. wieczorem do Wiednia i u- 
dal się do Wiener-Neustadt. 


Jesarz Wilhelm zamierza w tych dniach 
zwiedzić incognito warstaty Kruppa w Essen. 
hodzi o wypróbowanie nowego wynalazku, 
nader ważnego dla udoskonalenia strzałów 
działowych. 

Odręczne pisino sułtana, które doręczy 
Grumnbkow basza cesarzowi, zawierać ma po- 
dziękowanie sułtana za dotychczasowe stano- 
wisko Niemiec, oraz przedstawienie położenia 
Porty u prośba o radę w ważnych kwe- 
styach. 


Petersburski Kraj donosi, że z polece- 
nia ministra spraw wewnętrznych, sen. Go- 
remykina, w miastach gubernialnych kraju 
zachodniego utworzono komisje pod prezy- 
deneyą gubernatorów dla rozpatrzenia kwe- 
styi o wprowadzeniu samorządu ziemskiego. 
Kraj wyraża przekonanie, ża kwestya ta obe- 
enie dojrzała już zupełnie i że dziś nie nie 
stoi na przeszkodzie do jej pomyślnego rozwią- 
zania. Rezultaty wprowadzenia sądów przy- 
sięglych i samorządu miejskiego w kraju za- 
chodnim rozproszyły wszystkie obawy, jakie 
wyrażano przed ich wprowadzeniem. Insty- 
tucye ziemskie odpowiedzą niewątpliwie je- 
szcze w wyższym stopniu pokładanej w nich 
nfności i staną się organami porządku, pracy 
spokojnej i pożytecznej, reprezentantkami u- 
miarkowanej i zachowawezej opinii. 


Dzienniki petersburskie donoszą, że hr. 
Wass został mianowany generalnym konsulem 
austro-węgierskim w Warszawie. 

W niektórych seminaryach prawosław- 
nych na Litwie, według Świeta, wprowadzo- 


no po raz pierwszy dodatkowy wykład owy- 
znaniu rzymsko-katolickiem. 

W teatrze maryjskim w Petersburgu od- 
byla się przedwczoraj manifestacya na cześć 
Francyl. Po hymnie rossyjskim wykonano 
marsyliankę. 

Car przed odjazdem z Francyi nadał 
mnóstwo orderów i podarunków. 

Prezes gabinetu Móline, rainister Ha- 
notaux, oraz prezesowie senatu i Izby de- 
putowanych otrzymali order Aleksandra New- 
skiego w brylantach, prócz tego Hanotaux o- 
trzymał portret cara z dedykacyą; minister 
wojny otrzymał Aleksandra Newskiego i por- 
tret cara. Wszyscy inni ministrowie otrzy- 
mali wielką wstęgę orła białego. Członkowie 
Akademii francuskiej Legouvé i Boissier do- 
stali wielką wstęgę św. Anny, a dyrektoro- 
wie Opery i Komedyi francuskiej komandora 
św. Anny w brylantach. Ambasador republi- 
ki hr. Montebello otrzymał w Châlons order 
Aleksandra Newskiego w brylantach. 

Prezydent Faure wystosował do frane. 
ministra wojny następujące pismo: „Proszę pana, 
ażebyś słowa, które zamieniłem wczoraj z ce- 
sarzem Rossyi, podał do wiadomości armii. 
Wojska, które pod pańską najwyższą komen- 
dą i pod umieljętnem kierownictwem swych 
szefów, wzięły udział w przeglądzie pod ha- 
lons, przedstawiają najwspanialszy widok. 
Przesyłam panu najserdeczniejsze powinszo- 
wania i dziękuję armii w imieniu kraju.* 

Osservatore Romano opisuje obszernie 
przyjęcie ciała dyplomatycznego w Paryżu 
przez cara, który najpierw samego nuncyn- 
sza zaprosił do swego apartamentu i długo z 
nim rozmawiał, a następnie z nim razem 
wyszedł do innych dyplomatów, którzy zostali 
przedstawieni po członkach nuncystury. 

Niektóre dzienniki paryskie przybierają 
po podróży cara ton szowinistyczny jak n. p. 
Siócle i Soleil. Pierwszy z nieh pisze: Car 
Mikołaj chce pokojn równie jak jego ojciec, 
jest jednak niewątpliwie tego przekonania i 
nadziei tej nie porzuca, iż Rossya teraz może 
myśleć o sprawiedliwem zadośćuczynieniu za 
dawne porażki. Jest to także myśl Franegi i 
treść francusko-rossyjskiej przyjaźni. Soleil 
zaś po toastach w Chalons uderza wprost w 
nutę wojowniczną, pisząc, iż „trójprzyimierze 
rozbite; nie Francya, ale Niemcy są odtąd 
odosobnione.“ Trzeba jednak przyznać, ża na 
razie są to głosy odosobnione i że większość 
licznych dzienników uznając ogromną donio- 
słość podróży earstwa do Franeyj, nadaje jej 
znaczenie pokojowe; zwłaszcza dwa najpowa- 
niejsze organa opinii Temps i Journal des 
Debats piszą, że Franeya i Rossya odtąd kro- 
czyć będą razem na drodze cywilizacyi i po- 
kojn. 

Wedle francuskiej urzędowej depeszy, 
nowo zamianowany komendant w Madaga- 
skarze, generał Galliani, objął dnia 28 wrze- 
śnia powierzoną sobia komendę w Tananari- 
vo. — Prowincye, w których został zakłóco- 
ny spokój, podzielono na okręgi wojskowe. — 
Pułkownik Gonard stoczył pomyślną poty- 
czkę w kierunku Majungi, 40 kilomstrów od 
Tananarivo. 


Jak wiadomo, sułtan nstanowił w Ildiz- 
kiosku komisyę wojskowa ua «4 wydać opi- 
nię o zachowaniu się wojsk podczas rozruchów, 
a do komisyi tej powołał pięciu cudzoziemców, 
pozostających w służbie tureckiej. Owóż zda- 
rzyło się, że ulubieniec i totumfacki sultana 
Izzet bey przedstawił tym oficerom do pod- 
pisu protokół obrad komisyi. niezgodny z 
prawdą Skutkiem tego Kamphoevener basza 
Niemiec i Lecoq basza Francuz, oświadczyli, ze 
występują z komisyi. 

Ambasadorowie odrzucili jednogłośnie 
żądanie Porty, aby obce parowce, odpływające 
do Armenii, podlegały rewizyi. 

Irade sułtańskie rozciąga na cale pań- 
stwo reformy, wydane w pażdzierniku dla 
sześcii mało-azyatyekich wilajetów. 

Z u:zędowego źródła tureckiego donoszą: 
Wbrew alarmującym relacyom pewnej części 
europejskiej prasy, należy stwierdzić, że poto- 
żenie w prowincyach Małej Azyt układa się 
coraz pomyślniej, a również, że pacyfikacya 
w wilajetach salonickin i monastirskim nie- 
ustannie postępuje. (o się tyczy rozpowsze- 
chnianych wiadomości o zajściach w Konstan- 
tynopolu, są one przesadzone Tak n. p. wia- 
domość o rzekomem zamordowaniu byłego 
patryarchy Tamirliana, jest wytworein fan- 
tazyi. 

Kilkuset rohotników w Konstantynopolu 
zatrudnionych przy arsenale marynarki, któ- 
rym od kilku tygodni nie zapłacono żołdu, 
urządziło burzliwą demonstraeye przed admi- 
ralicyą. Robotnicy chcieli iść do Ildiz-kiosku 
i zaledwie z trudem i po częściowem zaspo- 
kojeniu pretensyj udało się ich od tego kro- 
ku powstrzymać. 

Do Polit. Corresp. donoszą z Konstan- 
tynopola, iż tamtejsze władze wojskowe zaj- 
mują się wypracowaniem instrutcyi dla sta- 
nu oblężenia, który ma być zaprowadzony w 
razie wybuchu nowych rozruchów w stolicy 
tureckiej. 

Z urzędowego źródła tureckiego zapewnia- 
ją, że doniesienia pism zagranisznych, jakoby 
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400 Armeńczyków w Erzerum żywcem spa- 
lono, a 200 softów i oficerów aresztowano z 
powodu agitacyj rewolucyjnych, są pozbawione 
podstawy. 

Kreta znowu stała sie widownią zaburzeń. 
Dawniej byli chrześcianie stroną protestującą, 
która domagała się rozszerzenia praw; obe- 
enie w charakterze malkontentów występują 
muzułmanie, niezadowoleni z nadania szer- 
szych swobód współobywatelom wyznania 
chrześciańskiego. W Herakleionie wyznawey 
islamu udali się na cmentarz chrześciański, 
wyrzucali tam trupy z mogił, plugawili po- 
mniki, rąbali krzyże. Dopiero konsulowie eu- 
ropejsey, przybywszy na miejsce swawoli, po- 
wstrzymali dalsze gwałty. Z powodu tych 
wybryków ambasadorowie poczynili u Porty 
przedstawienia, żądając zaprowadzenia ener- 
gicznych zarządzeń. Równocześnie żądali am- 
basadorowie bezzwłocznego utworzenia komi- 
syi dla recrganizacyi Żandarmeryi i sądow- 
nietwa. 


(MLEGRANY GAZETY LWOWSKIEJ 


Rada państwa. 


Wiedeń, 18 października. Na wczoraj: 
szem posiedzeniu Izby poselskiej przedłożył 
dep. Pacak wniosek w sprawie reformy usta- 
wy o kasach brackich. Wniosek przekazano 
komisyi górniczej. 

Dep. Hauck, Doetz i tow. przedkładają 
nagły wniosek, wzywający Rząd do rychłego 
zwolania Sejmów krajowych, aby jeszcze przed 
nowymi wyborami mogła nastąpić reforma or- 
dynacyi wyborczej dla Sejmu w kierunku bez- 
pośrednieh wyborów z kuryi gmin wiejskich. 

Następnie przystępuje Izba do porządku 
dziennego, a mianowicie do dalszego ciągu 
cgólnej dyskusyi nad ustawą 0 swojszczyźnie. 

Dep. Noske zauważa, iż należałoby po- 
zostawić nowej Izbie załatwienie tej ustawy. 
Mowca omawia obszernie istotę ustawy i obe- 
cny stan prawa przynależności. Należy bez- 
względnie uznać potrzebę reformy. Ze wzglę- 
du na nadmierne ciężary, która nakłada usta- 
wa na miasta, oświadcza się mowea przeciw 
ustawie i żąda odesłania jej napowrót do ko- 
misyi. 

Po przemówieniu kilku jeszcze moweów 
przeuwano obrady nad tym przedmiotem i 
przystąpiono do dyskusyi nad ustawą o kon- 
tyngencie rekruta. 

Odpowiadając na wywody kilku mow- 
ców oświadcza P. Minister obrony krajowej 
generał hr. Welsersheimb, iż uznaje po- 
trzebę uwzględnienia życzeń kół rolniczych. 
Przy spełnianiu obowiązku służby wojskowej 
nie można liczyć się z daleko idącymi wzglę- 
dami i potrzeba mieć na uwadze ogólne sto- 
sunki. Służba wojskowa w stanie pokoju jest 
w Austryi mniej uciążliwa, niż w innych 
państwach, Stan prezeneyjny w Austryi jest 
znacznie mniejszy, niż gdzielndziej, przeto 
niepodobna jeszcze bardziej go redukować i 
zwalniać żołnierzy od tei służby, która jest 
nieodzowną do wyćwiczenia. Gorączka rozbro- 
jenia jest chorobą obecnej chwili, lekarz zaś, 
jeżeli nie może zupełnie pokonać choroby po- 
winien starać się przynajmniej ją złagodzić. 
Dla tego też P. Minister gotów jest zezwalać 
w pojedynczych wypadkach na ułatwienia, któ- 
re należą do jego zakresu dzialania. P. Mini- 
ster inoże oświadczyć w imieniu całej armii, 
że w armii ceniony jest wysoko stan rolniczy 
i stan włościański, i że uważa ona sobie za 
zaszczyt, iż pośród niej znajdują się bardzo 
dzielni żołnierze ze stanu włościańskiego. 
(Oklaski). Na zażalenie, iż języki nieniemieckie 
nie znajdują należytego poszanowania i uwglę- 
dnienia, zapewnia P. Minister, że zarząd wo- 
jenny nie zezwoli na to, aby którykolwiek 
język miał być traktowany lekceważąco. Pan 
Minister uznaje bezwzględnie zasadę poszano- 
wania wszystkich języków i narodowości. 
Wszyscy oficerowie mają obowiązek nauczenia 
się jednego z języków krajowych, co uważane 
jest za rzecz konieczną w armii składającej 
się z różnych jednakowo cenionych narodo- 
wości a ktára pomimo to musi pozostać armią 
jednolitą. Należy połączyć wspólnym węzłem 
różne narodowości, aby tem łacniej można je 
poprowadzić przeciw ewentualnemu wapólne- 
mu wrogowi. Na polu politycznem walki i 
starcia są nieodzowne, na terenie wojskowym 
nie powinny one mieć miejsca. 

Na politykę w armii — mówił P. Mi- 
nister — nie można pozwalać i nie można 
dopuszczać, aby ją także z zewnątrz do armii 
wnoszono. Armia stoi też istotnie zdala od 
czynnej polityki. P. Minister omawiał nastę- 
pnie ciężary wojskowe i oświadczył, że Pań- 
stwo, które jak Austro-Węgry nie bawi się 
w politykę ekspanzywną i żyje w pokoju, a 
z tego powodu w urządzeniach wojennych nie 
postąpiło w tym samym stopniu naprzód, 
jak inne mocarstwa europejskie, nie może 
rozpoczynać rozbrojenia w chwili, gdy wszy- 
stkie inne państwa dalej się zbroją. Jest rze- 
czą niemożliwą pozostawać dlużej po za zbro- 
jeniem się państw innych, coraz bardziej się 


rozwijającem. P. Minister kończy, że dla ar- 
mii będzie najlepiej, gdy wytrwa przy swem 
zadaniu, które na tem polega, aby zabezpie- 
czyć niezawisły rozwój i egzysteneyę Państwa, 
i abyśmy byli pożądanymi przyjaciółmi a nie 
pożądanymi nieprzyjaciółmi, oraz aby w każ- 
dym wypadku była w Państwie siła, któraby 
ezyniła niemożliwem, by sprawy sporne roz- 
wiązywano w sposób niezgodny z ustawami 
lub mogący przynieść nieszczęście, lecz aby 
zawsze głos prawa i rozsądku miał powage. 
(Brawa). 

Następnie przyjęto ustawę o poborze re- 
krutów w drugiem i trzeciem czytaniu, tu- 
dzież kilka rezolucyj, między innemi rezolu- 
cyę Brzorada, wzywającą Rząd, aby w spra- 
wie zaprowadzenia międzynarodowych sądów 
rozjemczych wszedł w porozumienie z innemi 
mocarstwami. 

Rezolucye te odesłano do komisyi woj- 
skowej. Następne posiedzenie jutro, we środę. 


Goedoelloe, 13 października, Najj. Pan 
przybył tu wraz z Najd. Księżną Gizelą Ba- 
warską, na kilkudniowy pobyt. 

„Wiedeń, 13 października. Najd. Cesa- 
rzewiczowa- Wdowa Stefania przybyła dzisiaj 
rano do Wiednia. 

Wiedeń 13 października. Wiener Abend- 
post ogłasza komunikat, iż twierdzenie Mon- 
tags- Revue, jakoby reforma podatkowa musia- 
ła jeszcze raz powrócić do Izby posłów, jest 
mylne, poniew.ż niezgodność osnowy $ 164 
według uchwał Izby posłów a Izby panów 
nie istnieje a uchwała Izby panów jest ró- 
wnobrziniąca z uchwałą Izby posłów. 

Wiener Abendpost upoważniona jest dalej 
do oświadczenia, wbrew twierdzeniu kilku 
dzienników wiedeńskich, jakoby szef sekcyi 
w Ministerstwie rolnictwa Rinaldini zamierzał 
przenieść się w stan spoczynku, że doniesie- 
nie powyższe jest zupełnie nieuzasadnione, z 
jednej strony bowiem p. Rinaldini zgoła nie 
amierza występować z czynnej służby pań- 
stwowej, z drugiej zaś P. Minister rolnictwa 
przywiązuje wagę do tego, aby szefa sekcyi 
Riaaldiniego zatrzymać w czynnej służbie. 
Powołanie szefa sekcyi Osera nastąpiło jedy- 
nie z tego powodu, że w skutek rosnących 
agend Ministerstwa okazała się potrzeba prze- 
prowadzenia nowego podziału czynności. 

Wiesbaden, 13 października. Odwo- 
łano zapowiedzianą na dziś wizytę carstwa. 

Przybyli tuna kuracyę: minister dworu 
carskiego Woroncow - Daszkow i rossyjski 
marszałek polny Hurko. 

Brnex, 18 października. Okazało się 
nowe wklęśnienie ziemi, które jednak mie zo- 
staje w żadnym związku z kopalniami brue- 
xeńskiemi lub w ogóle z bruexeńską kata- 
strofą. Mianowicie zsypywano na jedno miej- 
sce posiekane buraki. Nasyp dosięgnął wyso- 
kości trzech metrów. Ziemia pod bura- 
kami rozmiękła i utworzyło się wgłębie- 
nie około pięciu metrów szerokości i tyleż 
głębokości. Jeden z robotników zapadł się 
między skrawki buraków i dotychezas go nie 
odszukano. 

Darmstadt, 13 pazdziernika. Na cześć 
earstwa odbył się wczoraj na zamku obiad 
galowy, Wielki książę pił zdrowie cara i ca- 
rowej; car toastował na pomyślnosć wielkie- 
go księcia i pięknego kraju Hessyi. 

Paryż, 13 pazdziernika. Agencya Ha- 
vasa donosi z Aten: Rewolucyoniści Kreteń- 
scy zorganizowali zgromadzenie, na którem 
zaprotestowano przeciw zwłoce w przeprowa- 
RE; zagwarantowanych przez Turcyę re- 
Drin. 

Londyn, 18 października. Times i 
Daily News wyrażają zgodnie zdanie, że nie 
ma żadnej nagłącej potrzeby obsadzania po- 
sterunku przywódcy partyi liberalnej i prze- 
mawiają za tem, aby posterunek ten pozostał 
na razie niezajętym. 

Kalkuta, 18 października. Zaszły tu 
trzy, łagodne zresztą, wypadki dżumy. 


Telezrafowany kurs wiedeński 


Wiedeń, 13 października 1686 r. godz. 2 
minut 16 Alpejskie Towarzystwo górnieze 
82'——, Węgierskie akeye kredytowe 39725, 
Akcye anglo-anstrysckie 154 25, Akcye ban- 
kn Union 29150, Akcye kolei południowej 
99-75, Losy tureckie 4762, Akcje kolei 
państwowej 36825, Akcya kalei Lwowsko- 
Czerniowieckiej 286 —, 4-procentowe galic. 
z luówi b 97—. 
Akeye tytoniowe 157 —, Węgierskie obliga- 
eye imdemnizacyjne 9%—, Akcya kolei 
Kibetał 277 —, Akcye banku dla krajów ko- 
ronnych 247:25, 4-procentowa wegierska ren- 
ta złota 12160, Akcye banku związkowezo 
261—, Rubel papierowy 1:28-50, Węgierska 
renta papierowa 7220, Kredytowe ziemskie 
442-—, Kredyty 364—, Rimamurania 2339-50, 


Tsrosobienie lepsza. 


obligacye propinacyina 


«iedziatag radakter MaM ZrechogicsEi, 


Ruch 


pociąg 


ts 


B 


ów kolejowych 


obowiązujący zź4dniem 1. maja 1896. 


(czas środkowo-europejski). 


Pociągi 
. ki a y . 

Do Lwowa przychodzą: Ze Lwowa odchodzą : REY" TESS | 
ZEDENUNAJEWENWENIE "NF j i iednia, Wrocławia, | =) 
Z Krakowa, Wiednia i Wrocławia | 5 30) — BE 840| 2501100 440) 9-55| 6-45) — | 
Z Warszawy . . . . i . «. . 510 — | — | 855 — 9-36] — || Do Warszawy . . . . . . . 8:40] — |11:00] 440] — | 645 — 
Z Muszyny - icy przez Tarnów) Do Muszyny-Krynicy przez Tarnów 

(tod te do 30 wł.) (*od je (*tylko od 1e do *0/, włączniej| 840|) — |11-00] 440] — |*6'45| — 
do *5/, wł) . . . . . . . |*5610] — | — [t855 666) — | — || Do Muszyny-Krynicy przez Rzeszówj — | — 11:00] — = | = | = 
Z Muszyny-Kryniey przez Rzeszów | 510 — | —| — — Do Muszyny-Krynicy przez Przemyśl -- | — | — į} — | — | 645 — 
Z Muszyny-Krynicy przez Przemyślj — | — | 8:45 8556) — | 980) — || Do Rozwadowa i Nadbrzezia 840) — i11:00] 440 —) — | — 
Z Mszany dolnej przez Tarnów, Ro- Do Chabówki przez Tarnów — | — 11:00) — EAR > 
zwadowa i  Nadbrzezia przez Do Chabówki przez Rzeszów — | — 1u00] — | 955 — | — 
Doembieg . . . . . . . . — | — | —| — | 655) — | — || Do Chabówki przez Przemyśl . — | — | —| — | 955) 645 — 
Z Chabówki przez Tarnów . 510130) —|] — | — — | — || Do Rawy ruskiej przez Jarosław . — | 250 — | 440) — | — — 
Z Chabówki przez Rzeszów 610 1:30) — — — | — || Do Chyrowa, Sanoka, Iwonieza, Ry- 
Z Chabówki przez Przemyśl — |130| — | 855 — — | — manowa przez Przemyśl. . . — | — | — f 440) 955| 645) — 
Z Rawy ruskiej przez Jarosław . — |130) 846] — | — | 980) — || Do Mezö-Laborcz i Pesztu przez 
Z Krosna, Iwonicza, Rymanowa, Sa- Przemyśl P. «JOSE = | = | = || kO| = | G:5]) = 
noka przez Przemyśl . . . — |1:30| 845] 8:55) — | 9-80] — | Do Ławocznego, Munkacza, Miskol- 
Z Mexzó-Laborcz i Pesztu przez Prze- cza, Pesztu przez Stryj  . . —| —| — |52| — | 722) — 
Myśli... aaa o. iwo - 8:55 — 9:30) — || Do Hrebenowa (tylko od °% do 37, — | —| — 
Z Ławocznego, Pesztu, Miskolcza, włącznie) przez Stryj . . . =|=|=| =]| 86] =| = 
Munkacza 2. « 6. « 8:00 12:10|| Do Skolego i Stryja (*do Skolego 
Z Hrebenowa (tylko od **/, do 31/, wł.) 151 — —| — od t/s do *%'/, włącznie) . ; — | — | 522| 985/*3:05| 7-22 
Ze Skolego i Stryja (*ze Skolego Do Stanisławowa i Chyrowa p. Stryjj — | — | — | — | 985] 722| — 
tylko od 1 maja do 30 września) 8:00) 1:51/*10:10|12-10|| Do OQhyrowa przez Stryj. . . . —| — 22 —| —| — 
Że Stanisławowa przez Stryj 8:00) 1:51] — |12-10)| Do Suczawy, Jass, Bukaresztu, H 
Z Chyrowa przez Stryj . . . . 8-00) 1:51! 10:18] — siatyna, Kórósmezó, Kołomyi-nadw. 
Ze Saeaawy, Husiatyna, Kórósmezó, przdm., Berhomethu, Czudyna, 
Słobody rung., Berhomethu, Czu- Radowiec, Kimpolungu . i 610) —| —| — | —| —| — 
dyna, Radowiee, Kimpolungu, Do Suczawy, Peczeniżyna, Czudyna! 
Bukaresztu i Jass . . . . . — — — — i Berhomethu (każdego ponie- 
Ze Buezawy, Czortkowa, Kórósmezó, działku), Radowiee OE a | 2 zm — 07 = |= 
Kałusza, Sopowa, Bukaresztu i Do Suczawy, Jass, Bukaresztu, Czort- 
USE 0.0. 0% — |201] — | — kowa, Kałusza, Kórósmezó, Kim- 
Ze Suczawy, Radowiec, Berhomethu polunga: 0 a 5 0 m a A = | =| >] >| O5| | = 
i Czudyna (każdego poniedziałku), Do Suczawy, Jass, Bukaresztu, Hu- 
Peczeniżyna . . . . . . , —| — 619 — siatyna, Kałusza, Peczeniżyna, 
Ze Suczawy, Husiatyna,  Kałusza, Nowosielicy, Radowiec . . . SA = z — |10*15 
Nowosielicy, Czudyna (każdego | Do Sokala i Jarosławia p. Rawę ruska} — | — | — | 915; — | T05 — 
oniedziałku), Radowiec, Kimpo- Do Bełzca sa, 3 . Ba 06 == 915; — | — | — 
ungu, Bukaresztu i Jas . . — | - | —] 7238 — — | — || Do Podwołocezysk i Brodów (z dworea 
Ze Sokala i Jarosławia przez Rawę Lwów-Podzameze) NE A 614 2:25) — | 9.48 — — 1112 
ruską "AWS |: — | -| —{ 815 — 545| — || Do Podwołoczysk i Brodów (z dworca 
ZBBEŁZGA o 2 eee 3 6 —|-| —| —| — 545) — głównego) . . « . . . . 6-00] 211) — | 930) — | — |1045 
Z Podwołoczysk i Brodów (dworzec Do Zimnej-Wody ( od */ę do ĉja wł. 
Iwów-Podzamcze) . . . . . — |218) 950] 7:42) 445 — | — codziennie) . . . . . . . —| | —] — | 329 — | — 
Z Podwołoczysk i Brodów (dworzec Do Brzuchowie (od */s do *Ję wł. w 
główny. - *. . . 2. — |234/10:05] 8:05] 510) — | — niedziele i święta) . . . . — | =} —] —| 220) —| — 
Z Brzuchowie (odj, do *%/, i od +j Do Brzuchowie (od */, do */ wł. w 
do ĉja włącznie) . . . . . — |—| —] — | 256 8.08] — dnie powszednie 1 niedziele) — | —| —] —| 320) —| — 
Z Brzuchowie (od 3%/„do '*/„włączniejj — | — | — — | — 826| — || Do Janowa (od 7/, do */, i tjs do 
Janowa ("przez eały rok, — 30], wł., codziennie) T — | — | —| 945 3:00) 856 — 
Z 4) tylko od **/a do ™/, włącznie) — | — f* 7:50} 528| 48:64 Do Janowa od 1 października 1896 — | — | 9.05! 300) 7:50) — 
Z Janowa . sly Ask 08 — | — | — | 640/122 5-2 
Uwaga : Godziny drukowane tłustemi czcionkami, oznaczają porę nocną od W biurze informacyjnem e. k. austr. kolei psństw. we Lwowie 
godziny 6:00 wieczór do godz. 5*:59 min. rano. ul. Trzeciego Maja l. 3 (Hotel Imperial) sprzedaż biletów strefowych, 
Czas środkowo-europejski zóżni się od czasu iwowskiego o 36 m, okrężnych, dowolnie zestawialnych zeszytów do jazdy, taryf i rozkładów 


Godzina 12:00 czasu Środkowo-europejskiego == godzinie 13:36 podług 
zegara lwowskiego. 


Lwów, dn. 13 października 1898. 


1. Akeyo za sztukę. 
Kol. g. Kar. Lud. po 200 zł. mk. 
Kol. lwow.-czer.-jas. po 200 zł. wa. 
Banku hip. gal. po 200 zł. w. a. 


I. emisyi. . . . . . - [888 — 
Banku kred. gal. po 200 zł. w. a. 1210 — 
Ako. garbarni, Rzeszów po 200zł. {200 — 
Ake. fabr. Lipińskiego po 500 kr. |250 — 

2. List. zast. za 100 zł. 

Banku h.g.5*/,a.w.wyl.z 10°% pr. [110 10 
> n nA'ją*jo„ los. w 50 L 99 80 
4 n pole n „w 60 1.poż00E. © | 96 70 
Banka kr. 4'/4 pre. w. a. los. w 511. a 1100 20 
s „ é pre. w. a. „w571 ©] 97 50 

Tow. kred. gal. ziem. 4 pro. w. a. $ 
1. emis. a | 97 80 

Tow. kred. gal. ziem. 4 pre. w. a. = 
los. w 41'/ę lat 97 60 
4 pre. w. a. los. w 56 1. 4 97 40 

4. Obligi za 100 zł. 5 
Gal. funduszu propin. 4 pro. w. a.”* | 97 40 
Bukow. fand. propin. 5 pro. w. a. 5 [102 50 
Komunalne Banka kr.5 pre. Il. em. © 102 — 

» n  „klspre.8 n 100 — 

Pożyczki kr. 6 pro. w. a. . . . [105 — 

- n 4h pre. w. a. — — 

LJ LJ 1.4 n » -4 97 = 

s „n 4 pre. koronowej 97 -~= 

s „ AJ gm. m. Lwowa 97 — 

Losy miasta Krakowa . . . - 26 — 

= 4 Stanisławowa 42 — 

5. Monety. 

Dukat cesarski. . . 5 62 

Napoleondor 9 58 

Półimperiał . . . . . 9 60.— 
Rubel rossyjski srebrny 130— 1 
i 4 papierowy - 1 2770 1 

100 marek niemieckich . 58 70 


przewozowych. 


jazdy w formacie kieszonkowym. Informacye w sprawach taryfowych i 


Austr.Tow.że i 
Koi. Cesarz. Elżbiety po 200 zł. mk. 
Kol. Rzeszów Tarn. (w. a.) 6 200 zł. 


|IDENWYAE Ho Ba a udawaj 
detto (forostław-Sokal) . 


Í AE e ‘ee r o ma 


„kum del skiej, | Półnowa kolej po 1000 zè. m. x. s100. 540750 
Ę oj. ń nocna kolej po zł. m. k. 3400.— é À 
Kurs giełdy wiedeńskiej. k w Budy po e p: k. sę”. ea 
; M oA Lwów-Czer. kol. 1. po 200 zł. a. w. 286.— 287. — 
Dnia 10 października 18%6 M. kolari pdst po dini. ww. 383 80 EE — 
1. Dług państwa. płacą żądają | i. kol. weg. gai. ś 200 zł. w srabrze 207.50 203 50 
Jednolity dług państwa w banknot. 
maa P En o a01 25 O 4. Listy zastawne losowane. 
luty-sierpień . . . . . . . 101.30 101.50 
Jednolity dług państwa w srebrze Ogólny rolniczo-kredytowy Zakład 
styczeń-lipiec a . . 101.45 101.55 dla Głal. i Bukowiny w 1516 pr —.— —.— 
kwiecień-paździemik . . . . 101.45 101.65 | Powsz. austr. zakł. kr. ziems, 4 pr. 
Losy z roku 1354 po 250 zł. mk. 4 pr. 14425 145.25 w złocie w 501. . . . . . |. —— —— 
A 1860 po 500 zł. wa. 5 pr. 14425 145.45 | Powsz. austr. zakł. kr. ziems. 4 pr. 
$ 1860 po 160zł. K pr. . 155.— 156.— aw. w50 Lo. s% 99.45 100.45 
A 1364 po 10U zł. . . 190.50 191.26 n » n 3%. pr. . . 115.50 116.50 
ć n 186% po 50zł . . . 15050 191.50 = n > » , 93. pr. em. 1889 ii, 85 118, - 
Renty Com. po 4% litr. austr. . . —.-- — — | Q.zakł. kr. ziems. krak. los. w 18 l6 pr. —, — — — 
Listy zast. domen. państw. po 120 Rage A > n „Wad l7pr. —— —— 
REŻ prO o se s. 6% « AKt= S pam ma m o „ie36 Gpr o Sa wa 
Austr. renta zł. wolna od podat. 4 pr. 122.40 122.60 | Gal. Tow. kred, w. a. po śp. . . —— —— 
Renta koronna 4 pr. za 300 k. 101 56 40130 zy A nn »PoO4pr.Ail wyl. 97.40 97.90 
E po 4*/ pr. w 
: : 62 latach zwrotne . . . . . . 96.75 97.75 
3. Obligacye indem. 5 pre. (za zł. m. k.) Banku kraj. $'/ą pr. wa. lou w 5l/ą 1. 100.— 100.75 
Obligi komunalne Banku krajowego 
Bukowiny —— —— Dp vean Temis AMA PZ == 
Galicyi . . . —— me | Gal. banku hip. 5 m w 40 l wyl. 99.25 99.50 
Niższej Austryi —— ——] Banku austr. węg. 4'/, pr.. 100.50 101.30 
Siedmiogrodu mae mó” —— —.— | Węg. Zakł. kred. ziem. ake. w 391. 
Węgier za 100 zł. w. a. 4 pre. 97.15 98.10 wyl. po 5 pr. . . . a . . .100.— 100.50 
» a s a w tla pr: Y9.— 99.25 
y n n a a 4 wyl. 
4. Akeyę, po 4 pr. 11. . 99.70 100.20 
Bank ke anat. 200 ak enit. zł. na al abu 
Inst, kredyt. dla handlu po 160 zł. 364.75 365.% : $ 
Niższo-austr. Tow. GEO 0 500 zł. 7/0.— 7g0.— | 5 9blgacye z prawem pierwszeństwa (za 100 zł.) 
Gal. banku hip. po 200 zł. . . . ——  —.— 
Gal. ban. d. b.i prz. å zł. 200 wpl.40 pr. —.—  —.— | Kolej Albrechta a 300 zł. 5 pr. aw. —— —.— 
Gal. zakł. kred. ziem. 4 200 zł. .  —.—  --.— | Tow. kol. żel. Rzeszów-Tarnów (w. ex) 
Bank dla krajów koron. å 200 zł, 249.— 249,50 a 300 zł. 5 pr. w srebrze . . . 110.-- 111.-— 
Bank austro-węgierski 4 600 zł. 934.— 943,— | Kol. półn. po 100 zł. em. 1886 4°% 101.30 10230 
Kol. Albrechta 200 zł. w srebrze. —.—  — — op 10 IGO rże „ EBU m —— —— 
ar.dun.po 500 zł. mk 501.— 503.— | Kol. gal. Kar. Lud. em. z r. 1881 


Nadesłane. 


Lekarz chorób kobiecych i akuszer 


Dr. Leopold Schellenberg 


b. operator kliniki położniczo-ginekologicznej prof 

Chrobska we Wiedniu — b. asystent król. kliniki 

chirurgicznej prof. Mikulicza we Wrocławiu — 

b lekarz kliniki chorób wewnętrznych prof. Noth- 
nagla we Wiedniu. 1028 

osiadł we Lwowie i erdynuje przy 

ul. Kopernika 1. 22 od 3— 5 popol. 
Dla ubogich od 9—10 przed poł. bezpłatnie. 


Lekarz chorób kobiecych i akuszer 


Dr. Józef Zakrzewski 


odbywszy czteroletnie studya specyalne w Innsbruku, 
Monachium i Wiedniu w klinikach prof. Ebren- 
dorfera, Winekla i Chrobaka, osiadł we Lwn- 
wie i ordynuje przy ul. Słowackiego 1. 5 I. pię- 
tro, od godz. 3—56 po południu. Dla ubogich od 
godz. 9—10 bezpłatnie. 1019 


W koneesyonowanej szkole tańców Ksa- 
werego i Ludgardy Budkowskich rozpo- 
ezął się kurs nauki, na którą osoby intere- 
sowane zapisywać się mogą — Rynek I. 12 

pierwsze piętro. 1192 


Wystawy 1 Muzea. 


— Nieustająca wystawa zjednoczo- 
nego Towarzystwa przyjaciół sztuk pięknych 
przy placu św. Ducha l. 10, I. piętro, jest 
otwarta codziennie od godziny 10 rane de 
godziny 5 po południu. — Wstęp od osoby 
kosztuje w niedzielę 15 ct., w dnie pow sze- 
dnie 30 et. Dla członków wstęp wolny. 

— Nieustająca wystawa wyrobów 
przemysłu krajowego otwarta codziennie w 
domu niegdyś Biesiadeckich (przy placu Ha- 
liekim). Wstęp wolny w poniedziałek, czwar- 
tek i piątek. W inne dnie 10 et. Wszystkie 
przedmioty na sprzedaż. 

— Muzeum imienia Dzieduszyckich 
przy uliey Teatralnej l. 18 otwarte dla pu- 
bliczności w święta i niedziele od godziny 
10 do 11 przed połndniem, w środy i soboty 
od godziny 11 do 38. Wstęp wolny. 


FIRR ".. płacą żądają ` 
Kol. gal. Lwów-Czern-Jas. em. a 300 ae 


zł. 4 pr. w srebrze z r. 1884 . . 9260 33.60 
z r. 1884 99.10 1:0 10 
z r. 1860. „ ma—=, 4 
z r. 1872 =— ZĘ 
węg. gal. kol. a 200 zł. 5 pr.w ar. ———  —— 
Weg. regulacya Cisy po 100zł. 4pr. 138 — 138.— 
6. Losy. 
inst. kr. dla han.ipr. po. 100zł. aw. 197.— 198. — 
Clarego po 40 zł. m. k. . . . . 57.—  58.— 
Tow. żegl. na Dunaju po 100 zł. mk. 143.— 146.— 
Pożyczka m. Insbruka . . . . . %.-— 37.50 
Losy miasta Krakowa po 20 zł.aw. 27.25 23.25 
Pożyczka miasta Lublany po 20 zł. 22.75 23.50 
Pożyczka miasta Budy po 40 zł. aw 59.--  61— 
Palfiego po 40 zł. m. k. . . . . 58.25 59236 
Czerwon. krzyża aust Tow. po 10zł. 18.-- 18.70 
n m, „Weg. „ pogzł 10— 10.60 
Fundacya szpitala Arcyks. Rudolfa 
o 10 zł. a. w. . « - « . . . 22—  34— 
Salma po 40 zł. m. k. . . . AO gLi= 
St. Genois po 40 zł. m. k. . . . 71.25 71.50 
Poż. m. Stanisławowa R; 20 zł. aw.) 43.  45.— 
Pożyczki Tryestu po 100 zł. m. k. . 145.-- 150 — 
K „ 50 zł. a. w. 69—  738,— 
Waldsteina po 20 zł. m. k. . . . 60-—  63%— 
Windischgrśtza po 20 zł. m. k.. — = 
7. Weksle (za 3 miesiące). 
Augsburg za 100 w. p. n.. == =- 
Berlin za 100 marek w. p. n. =- = 
Frankfurt za 100 marek w. p. n. ——— —— 
Hamburg za 100 marek w. p. n =— = 
Londyn za 16 ft. szt.. . 119.80 120.05 
Pary M oa a 6 . 47.62.5 47.67-5 
Kurs słota. 
Dukat cesarski men. . 5.69.— 5.71 — 
„ pełnej wagi. 5.66.— 5.68. — 
Korona. . . . . m m m 
20-frankówka . z 9.54.— 9.55 — 
Rosyjszi półimperyał . —.—.— —— — 
Talar związkowy . . . . . „ sez === 
Srebro b 6 Galo B o « FRSBE= wcR— 
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Licytacye. 


L. 6457 (1556 2—3) 


Kuratorem! dla niewiadomych wierzy- ; 
cieli hipotecznych ustanowiono p. Jana Du- : 
dzika starszego w Folwarkach, 

Resztę warunków licytacyjnych, akt o: 


W tutejszym Sądzie odbędzie się w ce- | szacowania i wycią: hipoteczny przejrzeć 


lu ściągnięcia pretensyi Towarzystwa zalicz- 
kowego w Monasterzyskach w kwocie re- 
sztujązej 25 zł. aw. z pn. przymusowa pu- 
bliczna sprzed.ż realności w Folwarkach 
pod N. D. 150 położonej wyk. hip. 1. 218 
tejże gminy kat. objętej dłużnika Ołeksy 
Laskowicza własnej dnia 9 listopada 1896 i 
dnia 7 grudnia 1896 każdym razem o 10 
godzinie rano, na pierwszym terminie tylko 
za lub ponad cenę szacunkową, zaś na dru- 
gim terminie zą jakąkolwiekbądź cenę 

Cena wywołania wynosi 540 zł. zaś 
wadyum 54 zł. aw. 


można w tusądowej registraturze. 
Monasterzyska, 20 sierpnia 1896. 


! L. 2828 (7563 2—3) 
W tutejszym Sądzie odbędzie się o gū- 
į dzinie 10 rano w dniu 12 listopada 1896 
powyżej ceny szacunkowej, z ś w dniu 17 
| grudnia 1896 nawet poniżej takowej licyta- 
| cya realności 1. 164 w Podkamieniu położo- 
nej a m anowicie połowy ciała hipotecznego 
wh. 469 i 1/4 części ciała hip. wh. 470 gm. 
Podkamień objętych dłużnika Jędrzeja Skrzyń - 


akiego własnych na rzecz Juliana Jawor- 
skiego pto 100 zł z pn. 

Cena wywołania 504 zł. 

Wadyum 50 zł. 

Resztę warunków, akt oszacowania i 
wyciąg tabularny wolno przejrzeć w tusądo- 
wej registraturze. 

Dla nieznanych z życia i miejsea po- 
bytu i dla wierzycieli hipotecznych, którzy- 
by po oniu 31 marea 1896 do hipoteki we- 
szli lub którymby niniejsza uchwała z jakie- 
gokclwiek bądź powodu doręczoną nis zo- 
stała, ustanawia się kuratorem e. k. notaryu- 
sza Marcina Mojseowieza. 


Załośce, 20 lipca 1896. 


L. 11743 „. (7561 2—3) 

Podaje się do wiadomości, iż w Sądzie 
tutejszym w dniach 18 listopada 1896 i 15 
grudnia 1896 każdym razem o godzinie 10 
rano odbędzie się publiczna sprzedaż 1/4 
części realności lwh. 1572 ks. gr. gminy 
Tyśmienica do masy leżącej Anny Łopatyń- 
skiej należącej, na rzecz Jasy Gross pto 127 
zł. z pn. 

Cenę wpwołania stanowi kwota 105 zł. 

Wadyum wynosi 100/,. 

Akt oszacowania, resztę warunków li- 
cytacyjnych niemniej wyciąg tabularny mo- 
żna wglądnąć w tus. registraturze. 

C. k. Sąd powiatowy. 

Tyśmienica, 22 sierpnia 1896. 


L. 77455 
Obwieszczenie. 

W celu eddania w przedsiębiorstwo 
budowli wodnyck na Dniestrza pod Baczyną 
w samborskim okręgu budowniczym odbędzie 
się dnia 9 listopada 1896 w c. k. Starostwie 
w Samborze licytacya ofertowa. 

Koszta fiskalne budowli wykonać się 
mających w r. 1896 wynoszą 4562 
24'/, et. w. a. 


zł. i L. 4599 


7 


(7595 1—-8). licytacyjnych można przejrzeć w registratu- | 


! rza sądowej. 


I Kuratorem wierzycieli ustanowiony e. k. 
| notaryusz Aleksander Runge w Wiśniczu. 
Wadyum wynosi 277 zł. 50 et. 
(Cena szacunkowa 2775 zł. 
Wiśnicz, dnia 17 września 1896. 


(7555 1—3) 
W e. k. Sądzie powiatowym w Liszkach 


Warunki przedsiębiorstwa oraz plany, | odbędzie się celem rozdziału spółwłasności 
kosztorys sumaryczny i wykaz cen jedno- | resiności lwh. 5 w Brzoskwini Macieja Bu- 


stkowych, przejrzane być mogą w godz urzę- | rowskiego, Barbary 


Burawskiej, Jadwigi 


dowych w wymienionem c.k. Starostwie, gdzie | Wójcik orsz mał. Maryanny, Jana, Kunegun- 
także w wyż oznsezonym dniu najpóźniej do |dy i Bronisławy Nęcków własnej w dniu 16 
godziny 12 w południe wnoszone być mają j listopada i 21 grudnia 1896 zawsze o godz. 
oferty, sporządzone według przepisanego wzo- | 10 z rana, przymusowa sprzedaż tej realności 


ru a zaopatrzone marką stemplową na 50 et. 
i we wadyum wynoszące 50/, kwoty fiskalnej 
z wyrażeniem opustu z cen fiskalnych nie 
tylko cyframi ale i literami. 

Oferty niesporządzone podług przepi- 
sanego wzoru albo zawierające jakiekolwiek 


syę przeprowadzającą lieytacyę zwrócone, zaś 


dopiski, zostaną oferenfowi zaraz przez komi-| L. 12119 


Cena wywołania wynosi 1010 zł. 

Wadyum 101 zł. 

Warunki lieytacyjne przejrzeć można 
w registraturze sądowej. 

Liszki, 9 sierpnia 1896. 


(7620 1—3) 
W tut. Sądzie odbędzie się o godz. 10 


oferty wnoszone w innym: urzędzie lub pofrano w dniu 17 listopada 1896 powyżej ce- 
terminie lieytacyi nie będą przyjmowane. | ny szacunkowej, zaś w dniu 22 Grudnia 1896 


Z e. k. Namiestnictwa. 
Lwów, dnia 7 października 1896. 


Wzór. 
OFERTA 
(Marka na 50 ct.) a 
Niżej podpisany podejmuje się wyko- 


nawet poniżej takowej licytacya realności 
wyk. hip. l. 36 ks. gr. gm. Obarzym objętej 
Josła Mellera własnej na rzecz Trany Pin- 


|kas pto 70 zł. z pn 


Cena wywołania 840 zł. 
Wadyum 84 zł.. ; 
Resztę warunków, akt oszacowania i 


którymby rezolucya licytacyjna przed termi- 


nem z jakiegoxolwiekbądź powodu doręczoną 


Wreszcie ustanawia się dla wierzycieli, j 


Cena wywołania 43580 zł. 
Wadyum 4385 zł. 
Resztę warunków licytacyi, wyciąg bi- 


być nie mogła, lub którzyby po wydaniu | poteczny, przejrzeć można w Registraturze 


wyciągu tabularnogo, to jast po dniu 9 lip- 
ca 1896 do tabuli weszli i prawo zastawu 


uzyskali kuratorem p. Ludwika Dellera. 
Krakowiec, 22 lipca 1896. 


L. 4038 (7618 1—3) 


tego Sądu. 
Kraków, 29 lipca 1896, 


L. 10408 (7554 1—3) 
W dniach 13 listopada i 17 grudnia 
1896 o godzinie 9 rano odbędzie się w tu- 


©. k. Sąd powiatowy w Baligrodzie za- į tejszym Sądzie licytacya realności Onufrego 
wiadamia, iż celem zaspokojenia sumy 30 | Kowaluka własnej 919 objętej na 1222 zł. 
zł. z pn. odbędzie się na rzecz Herscha Glück- | 60 et. wa. oszaeowanej celem zaspokojenia 


mana w tutejszym Sądzie sprzedaż 1,3 czę- 
ści posiadłości lah. 48 gminy katastr. Za- 
hoczewia objętej dłużnika Antoniego Lewie- 
kiego własnej w dwóch terminach, miano- 
wicie dnia 29 października 1696 i dnia 12 
listopada 1896 każdym razem o gedzinie 10 
przed poładniem. 

Wyciąg hipoteczny i resztę warunków 
lieytacyjnych, przejrzeć można w registratu- 
rze sądowej. |" 

Kuratorem wierzycieli ustanowiony Jan 
Kopczyński w Baligrodzie. 

Wadyum wynosi 14 zł. aw. 

Baligród, 30 sierpuia 1896. 


| 


L. 10828 „ (7622 1—3) 

W tutejszym e. k. Sądzie odbędzie się 
c godzinie 10 rano w dniu 2% października 
1896 powyżej ceny szacunkowej, zaś w dniu 
1 grudnia 1896 nawet poniżej takowej liey- 
tacya realności pod ik. 151 w Brzozowie po- 


nania budowli wodnych na Dniestrze pod wyciąg tebularny wolno przejrzeć w tus. | łeżonej wyk. hip. l. 587 ks. gr. gminy Brzo- 
Baszyną w samborskim okręgu budowniczym | registraturze. 


za opustem . . . słownie. . . 4 con 
fiskalnych. 

Warunki ogółowe ı szezególowe znam 
dokładnie i poddaję się im bez żadnego 
zastrzezenia. 

Wadyum 50%, w kwocie. . a = 
składające się z . . . . . . . . załączam. 
SEN... . . listopada 1896. 

Podpis. 

(imię i nazwisko) 


L. 11880 


oszczędności miejskiej w Bochni w kwocie | gprzedaż realności wyk. hip. 59 ks. gr. gm. | 


Dla nieznanych z życia i miejsca po 
byiu wierzycieli hipotecznych ustanawia się 
kuratorem adw. dr. Dańsa z Brzozowa. 
Brzozów, 26 sierpnia 1896. 


L. 2497 (1525 1—4) 
O. k. Sąd powiatowy w Tuchowie o- 
głasza, łe. na zaspokojenie wierzytelności 


ja objętej Ignacego i Ludwiki Pilawskich 
własnej na rzecz Mendla Schertza pto 100 
izi. z pn. 

| Cena wywołania 1130 zł. 

| Wadyum 113 zł. 

Resztę warunków, akt oszacowania i 
| wyciąg tabularny wolno przejrzeć w tus, re- 
i gistraturze. Pi 
Dia nieznanych z życia i miejsca po- 


l galie Zakładu kredytowego ziemskiego w | hytu wierzycieli hipotecznych, ustanawia się 


likwidacyi we Lwowie a to 6 zaległych rat 
po 12 zł. 50 et. z pn. odbędzie się w dniu 


gzekueyjna 


! kuratorem p. adw. dr. Dańca z Brzozowa. 
| Brzozów, 1 sierpnia 1896. 


| (7677 1—3) | 18 listopada 1896 i w dniu 23 grudnia 1896 į 
Celem zaspokojenia wierzytelności kasy | każdym razem o godz. 10 rano © 


Í L, 4854 (7410 1—3) 


Celom zaspokojenia wierzytelności Sa- 


pretensyi e. k. uprz. gal. Zakładu kredyto- 
wego włośc. w likwidacyi w kwocie 120 zł. 
was. Z pn. 

Cena wywołanis 1222 zł. 60 et. wa. 

Wadyum 122 zł. 26 et. 

Kuratorem niewiadomych wierzycieli 
Stanisław Danek w Kutach. 

Akt oszacowania, wyciąg hipoteczny i 
warvnki lieytacyjne przejrzeć można w tus. 
registraturze. 

C. k. Sąd powiatowy. 

Kuty, 14 sierpnia 1896. 


L. 4491 (7473 1—3) 
C. k. Sąd obwodowy w Nowym Sączu 
podaje do wiadomości, że celem zaspokoje- 
nia wierzytelności kasy oszczędności miasta 
Nowego Sącza w kwocie 85 -zł. zezwolił na 
egzekucyjną sprzedaż przez publiczną licy- 
tacyę: połowy realności lwh. 924 ks. gr 
gm. Nowy Sącz objętej solidarnego dłużnika 
Wojciecha Wileżyńskiego własnej, połówek 
realności wykazami hip. 11. 743, 766, 218 i 
919 ks. gr. gm. Nowy Sącz objętych soli- 
darnego dłużnika Józefa Wolanina własnych, 
tudzież połowy realności whl. 908 ks. gr. 
m. Nowy Sącz objętej solidarnego dłużnika 
uigi Rossiego własnej w ślad protokołu z 
dnia 18 lipca 1894 prawomoeną ts. uchwałą 
z dnia 7 września 1895 1. 7614 do wiado- 
mości sądowej przyjętego egzekucyjnie osza - 
cowanych. 

Sprzedaż ta odbędzie się w dwóch ter- 
minach w dniu 26 listopada 1896 i w dniu 
7 stycznia 1897 każdym razem o godzinie 
10 rano rano w gmachu sądowym. 

Cenę wywołania stanowi wartość sza- 


w dniach 6 listopada 1896 i 9 grudnia 1896 | Wiktoryi Oichów własnej. 


każdym razem o godz. 10 rano publiczna 


Cenę wywołania stanowi wartość sza- 


licytacys realności nr. 29 wyk. hip. nr. 29 | gynkowa 500 zł. 


gm. kat. Bogucice objętej Józefa Madeja 
własńej. 

Cena wywołania 1562 zł. 50 et. 

Wadyum 156 zł. 

Resztę warunków lieytacyjnych w Ną- 
dzia można przejrzeć. 

Bochnia, 17 września 1896 


L. 7957 (7575 1—3) 

C. k. Sąd powiatowy m. d. w Sanoku 
oznajmia, że dla zaspokojenia wierzytelności 
Joela Odzego w kwocie 200 zł. z pn. od- 
będzie się w zabndowaniu tegoż sądu w sali 
nr. 26 w dniach 11 listopada 1896 i 15 
grułnia 1596 każdym razem o godz. 10 ra 
no publiczna przymusowa sprzedaż realności 
wyk. hip. l. 249 ks. gr. gm. Posada oleho- 
wska objętej, tamże położonej Agnieszki 
Smajda własnej, 

Cena wywołania wynosi 220 zł. 

Wadyum 22 zł. 

Resztę warunków i wyciąg hipoteczny 
wolno przejrzeć w Sądzie tutejszym 

Zarazem dla niewiadomej z życia i 
miejsca pobytu dłużniezki Agnieszki Smajda 
ustanawia się kuratorem adw. dr. Flakowi- 
cza ze substytucyą adw. dr. Gauła, a dla 
wierzycieli niewiadomych adw. dr. Iskrzy- 
ckiego w Sanoku 

Sanok, dania 80 czerwca 1896. 


L 3417 (7551 1—3) 
W dniach 17 listopada 1896 i 17 grudnia 
1896 każdym razem o godz. 10 przedpołud. 
odbędzie się w tut. e, k. sądzie przymusowa 
sprzedaż w drodze publicznej licytacyi re- 
alności whl. 687 ks. gr. Stare Bohorodezany 
objętej dłużniczki Justyny z Kostejów Ba- 
rabasz własnej w celu ściągnięcia kwoty 39 zł 
46 ct. z pn. ns rzecz c. k uprzyw. Zakładu 
kredytowego włość. we Lwowie. 

Cena szacunkowa wynosi 100 zł. 

Wadyum 10 zł. 

Glyby nie można osiągnąć ceny sza- 
cuntowaj realność powyższa na ostatnim ter 
minie także poniżej takowej sprzedaną będzie 

Resztę warunków lieytacyjnych i pro- 
tokół oszacowania tej realności przejrzeć mo- 
żua w tus. registraturze. 

Bohkorodczany, 29 czerwea 1896. 


L. 3640 (1589 1—8) 

C. k. Sąd powiatowy w Wiśnitzu ce- 
lem zaspokojenia sumy 200 zł wal. austr. 
z pn. przeprowadzi na rzecz powiatowej 
Kasy oszczędności w Bochni sprzedaż po- 
siadłości lwh. 24 gm. kat. Kobyle objętej 
dłużnika Walentego Sumary własnej w dwóch 
terminach misnowicie dnia 12 !istopada 1896 
i 17 grudnia 1596 każdym razem o godz. 
10 rano. 

Wyciąg hipoteczny i resztę warunków 


Aare W a a ze 


Wadyum 50 zł. 

Kuratorem niewiadomych wierzycieli 
ustanowiony został c. k. notaryusz Goyski. 

Resztę warunków lieytacyjnych i pro- 
tokół oszacowania można przejrzeć w re- 


gistraturze. 
Tuchów, dnia 20 maja 1896. 
L. 7556 (7624 1—3) 


C. k. Sąd powiatowy w Kolbuszowy 
podaje do wiadomości, że celem zaspokojenia 
wierzytelności Józefa Buczka z Kolbuszowej 
górnej w kwocie 2500 zł. z pn. odbędzie się w 
tym Sądzie dnia 20 listopada 1896 i dnia 23 
grudnia 1896 każdym razem o godzinie 10 
rano egzekucyjna sprzedaż przez publiczną 
licytacyę całych realności objętych, a) whl. 
178 ks. gr. gm. kat. Kolbuszowa górna i 
b) whl. 90 ks. gr. gm kat. Kolbuszowa dol- 
na, na imię Marcina i Maryanny Burkiewi- 
czów Ogonków zaintabulowanych. 

Cena wywołania ad a) 2550 zł. wa., 
ad b) 2620 zł. wa. 

Wadyum ad a) 255 zł. wa., ad b) 262 
zł. Wa 

Resztę warunków licytacyi, wyciąg bi- 
poteczny i kt oszacowania przejrzeć można 
w registraturza tego Sądu. 

Kolbuszowa, 3 września 1896. 


L. 4620 (7411 1—3) 

Celem zspokojenia wierzytelności Jana 
Marszałka w kwocie 100 zł. z pn. odbędzie 
się w tut Sądzie w dniu 23 listopada i 14 
grudnia 1896 każdym razem o godz. 9 z ra- 
Ba egzekucyjna licytacyjna sprzedaż 3/30 
części realności pod lwh. 31 w Skidzinie po- 
łożonej Jana Smolaka własnej. 

Cena szacunkowa 100 zł, 80 ct stsno- 
wi cenę wywołania, 

Wadyum 12 zł. 

Reszta warunków licytacyjnych w tut. 
ragistraturze do przejrzenia. 

C. k. Sąd powiatowy. 
Oświęcim, 3 czerwca 1896. 


L. 6720 (2625 1—3) 

C. k. Sąd powiatowy w Krakoweu po- 
daja do publicznej wiadomości, że w tymże 
Sądzie odbędzie sie przyruusowa sprzedaż 1/5 
części realności w Bonowis położonej, wadla 
wyk hip. Nr. 411 tejże gminy dłużnika Seń- 
ka Mudrego własnej na zaspokojenie preten- 
syi Nusyma Laksa w kwocie 21 zł. 85 et. 
dnia 4 listopada i dnia 4 grudnia 1896 każ- 
dym razem o godzinie 10 rano a to na pier- 
wszym terminie tylko za lub wyżej ceny 
szacunkowej 107 zł., na drugim zaś i poni- 
żej takowej. 

Wadyum wynosi 10 zł. 70 et. 

Reszta warunków licytacyjnych, wy- 
ciąg tabularny i oszacowania można w tu- 
tejszej registraturze przejrzeć. 


Gazeta Lwówska Nr. 235 z dnia 14 października 1896 


i 


{27 zł. 50 et. w. a. z 


odbędzie się w tut. Sądzie w dniu 23 listo- | alności. 


| pada i 14 grudnia 1896 każdym razem o 
| godz. 9 z rana egzekucyjna sprzedaż połowy 
| realności pod lk. 358 w Oświęcimie Jakóba 
i Majerka własnej. 

Cena szacunkowa 265 zł. stanowi cenę 
wywołania. 

Wadyum 26 zł. a. w. 

Reszta warunków licytacyjnych w tut. 
registraturze do przejrzenia. 

Kurator niewiadomych wierzycieli p. 
dr. Gustaw Nowak adw. w Oświęcimie. 

C. k. Sąd powiatowy. 
Oświęcim, dnia 19 czerwca 1896. 


|L. 16922 
dzinie 10 rano dnia 12 listopada 1896 po- 
wyżej ceny szacunkowej, zaś dnia 17 gru- 
į dnia 1896 nawet poniżej takowej, licytacya 
| połowy posiadłości wyk. bip. 1. 1090 ks. gr. 
! gm. kat. Sokala objętej Leopolda Kosteckie- 
'go własnej, na rzecz Rozalii Arendarczyko- 
Iwej pto 1000 zł. 

(Cena wywołania 910 zł. 

Wadyum 91 zł. 

Resztę warunków, akt oszacowania i 
| wyciąg tabularny wolno przejrzeć w ts. re- 
, gistraturze. 

| Dla nieznanych z życia i miejsca po 
i bytu wierzycieli, tudzież dla wierzycieli hi- 
; potecznych ustanowiono kuratorem adw. dr. 
| Roberta Pawłowskiego. 

| Sokal, 28 września 1896. 

l 

| L. 12244 (7548 1—3) 
©. k. miej. deleg Sąd powiatowy w 
; Tarnopolu podaja do wiadomości, że na za- 
'spokojenie pretensyi Iwana Swistuna przeciw 
masie spadkowej śp. Maryi Fęczyńskiej pto 
pn. odbędzie się w tut 
,Sądzie dnia 18 listopada 1896 i 11 grudnia 
, 1896 zawsze o 10 godz. rano przymusowa 
sprzedaż realności wyk. hip. 1. 20 i połowy 


| 


: realności wyk. bip. 19 w Małaszowcach śp. 
par Fęczyńskiej własnej. 

| Cena wywołania wynosi 630 zł. wa. 

i Wadyum 63 zł. 

„ Resztę warunków lieytacyjnych wyciąg 
hipoteczny i akt oszacowania przejrzeć mo- 
żna w registraturze. 

Tarnopol, dnia 18 sierpnia 1896. 


L. 22080 (1546 1—38) 

C. k. Sąd powiatowy miej. deleg. w 
Krakowie podaja do wiadomości, że celem 
zaspokojenia wierzytelności Austryackiego 
Centralnego Banku kredytowago ziemskiego 
w Wiedniu w kwocie 386 zł. 50 ct. z pn., 
572 zł, 78 et. i 10454 zł, 74 ct. z pn. od- 
będzie się w tym Sądzie dnia 18 listopada 
i dnia 14 grudnia 1896 każdym razem o 
godzinie 10 przed południem egzekucyjna 
sprzedaż przez publiczną licytacyę realności 
lk. 40 lwh. 176 w Półwsiu zwierzynieckiem 
' dłużniczki Julii Lipińskiej własnej. 


(7520 1—3) | 


W tutejszym sądzie odbędzie się o go-| L. 7061 


raean RAEC RI A O Z Z O ZA A Z Z O O A Z 


lwh. 624, 2328 zł. 

„ 743, 826 „70 et 

„ 266, 60% „50 , 

«w 32m, as SU 
112 


n 919, n 5 n 
n 908, 2385 zł. zaś wadyum 106/, 
tejże ceny. 

Resztę warunków licytacyjnych, akt o- 
szacowania i wyciągi hipoteczne przejrzeć 
można w registraturze. 

Kuratorem niewiadomych wierzycieli u- 
stanowiono adw. dr. Chodaekiego ze substy- 
tucyą adw. dr. Kórbla z Nowego Sącza. 

Nowy Sącz, 1 sierpnia 1896. 


i (7174 1—3) 

C. k. Sąd powiatowy w Kolbuszowej 
podaje do wiadomości, że celem zaspokoje- 
nia wierzytelności Izaska Wachtla z Sędzi- 
szowa jako prawonabywcy Naftalego Jallesa 
w kwocie 60 zł. z pn. odbędzie się w tym 
Sądzie dnia 20 listopada 1896 i dnia 23 
grudnia 1896 każdym razem o godzinie 10 
rano egzekucyjna Sprzedaż przez publiczną 
licytacyę połowy z 3/4 części czyli 3/8 czę- 
ści i 1/4 części czyli 2/8 części razem 5/8 
części realności pod lk. 124 w Kolbuszowej 
położonej lwh. 151 ks. gr. gm. kat. Kol- 
buszowa miasto objętej dawniej Ignacego i 
Antoniego Bieleckich a obecnie Antoniego 
Bieleckiego, Gertrudy z Chmielów Bieleckiej 
i Henoraty z Bieleckich Turkowej własnych. 

Cena wywołania 937 zł. 50 et. 

Wadyum 94 zł. 

Besztę warunków licytacyi, wyciąg hi- 
poteczny i akt oęzacowania przejrzeć można 
w registraturze tego Sądu. 

Kolbuszowa, 14 sierpnia 1896. 


L. 10853 (7549 2—8) 
W tut. Sądzie odbędzie się o godzinie 
iO rano w dniu 238 października 1896 po- 
wyżej ceny szacunkowej, zaś w dniu 27 li- 
stopada 1896 nawet poniżej takowej, I eyta- 
cya całej realności pod lwh. 299 ks. gr. gm. 
kat. Buczkowice położonej według wykazu 
hip. 299 tejża gminy kat. Antoniego i Ma- 
ryanny Godawów w jednej połowie a Anny 
Wrona względnie Jana Wrony i małol. An- 
ny z Gluzów Wronowej w drugiej połowie 
własnej, tudzież 12/128 części realności lwh. 
199 w Buczkowicach i 4/16 części realności 
lwh. 256 w Buczkowicach Antoniego i Ma- 
ryaany Godawów własnych na rzecz Kasy 
oszczę ności miasta Białej pto 400 zł. z pu 

Cena wywołania 1850 zł. 

Wadyum 185 zł. 

Resztę w runków, akt oszacowania i 
wyciąg tabularny wolno przejrzeć w tus. re- 
gistraturze. 

Dla nieznanych z życia i miejsca po- 
bytu i dla wierzycieli hipotecznych, ustana- 
wia się kuratorem p. dr. Qieszyński adwo- 
kat w Białej. 

Biała, dnia 17 sierpnia 1896, 


T. 14234 (/521 3—3) rzyby po dniu wystawienia extraktu tabular- 


8 


W tut. Sądzie odbędzie się o godzinie , nego, lipotekę uzyskali, lub którymby u-j 


10 rano dnia 9 listopada 1896 powyżej ce-; chwała niniejsza lub późniejsze w tej spra- 
ny szacunkowej, zaś dnia 14 grudnia 1896 ; wie zapaść mające, z jakiegokolwiek powodu 
nawet poniżej takowej licytacya posiadłości ; nie mogły być doręczone, niemniej wierzy- 
wyk. hip. l. 98 ks. gr. gm. kat. Mianowice f cieli z miejsca pobytu niewiadomych do rąk 
objętej Harasyma Waranycia własnej, Baj ustanowionego niniejszem kuratera w osobie 
rzecz towarz. zalicz. w Sokalu pto 65 zł. aw. |p. adw. dr. Pohla jako też za pomocą niniej- 


Cena wywołania 1266 zł. 

Wadyum 126 zł. 60 ct. 

Koszta waranków, akt oszacowania i 
wyciąg tabularny wolno przejrzeć w ts. re- 
gistraturze. 


Brzeżany, 15 września 1896. 


(7511 3—3) 


| szego edyktu. 


| 3629 
W tutejszym Sądzie odbędzie się o go- 


Dla nieznanych z życia i miejsca po- | dzinie 10 raro dnia #9 października 1896 
bytu i dla wierzycieli hipotecznych ustano- | powyżej ceny szacunkowej, zaś dnia 8 gru- 
wiono kuratorem adw. dr. Pawłowskiego w į dnia 1896 nawet poniżej takowej licytacya 


Sokalu. i realności wykazami hipotecznymi l. 3785 ks. 
Sokal, 30 sierpnia 1896. gr. dla gm. Rosochacz Semania Bewistego 
własnej na rzecz c. k. Skarbu Państwa w 

L. 5618 (7514 3—3) | celu wydobycia pretensyi w kwocie 1036 zł. 


C. k. Sąd powiatowy w Husiatynie 0-;17 et. i 23 zł. 7 ct. 
głasza, że w celu zaspokojenia wierzytelności (ena wywołania 1826 zł. 
Benjamina Izaaka Kobna w kwocie 40 zł. Wadyum 182 zł. 
aw. z pn. odbędzie się dnia 22 października į Resztę warunków, akt oszacowania i 
1896 i dnia 19 listopada 1896 o godzinie | wyciąg tabularny wolno przejrzeć w tusądo- 
10 rano w sądowem zabudowaniu przymu- | wej registraturze. 
sowa sprzedaż realności dłużnika wyk. hip. Dla nieznanych z życia i miejsca po- 
l. 159 gm. kat. Sidorów objętej, która przy į bytu wierzycieli ustanowiono kuratorem adw. 
drugim terminie i niżej ceny szacunkowej | dr. Ludwika Grzybowskiego w Czortkowie. 
w kwocie 270 zł. wa. sprzedaną zostanie. | C. k. Sąd powiatowy 
Zakład wynosi 27 zł. i Czortków, 15 lipca 1896. 
Kuratorem niewiadomych wierzycieli | 
jest. p. adw. dr. Henryk Nathansohn w Hu- ; L. 2168 


siatynie. | Dnia 22 października b. r. o godzinie 
Husiatyn, dnia 23 lipca 1896. (11 przed południem odbędzie się w biórze 

| podpisanego e. k. Zarządu salinarnego licy- 

L. 4198 (7515 3—3) | tacya zapomocą ofert pisemnych celem do- 


C. k. Sąd powiatowy w Komarnie po- | stawy w r-ku 1897 różnych artykułów skle- 
daje do wiadomości, że na zaspokojenie su- | powych. 
my 102 zł. aw. z pn. odbędzie się w Sądzie Biiższych wiadomości co do ilości i ja- 
tut. przymusowa sprzedaż przez publiczną ; kości poszczególnych materyałów, jakoteż co 
licytacyę powyższej wierzytelności na hipo- do warunków dostawy, powziąć można w 
tekę służącej realności a) lwh. 17 ks gr. gm. zwykłych godzinach urzędowych w biórze 
Ryczychów objętej dłużniczki Maryi z Da-; podpisanego e. k. zarządu. 

myczów Bołtacz własnej i b) lwh 188 gm. C. k. Zarząd salinarny. 
Ryczychów objętej dłużnika Ołeksy Bołtacza Wieliczka, 10 października 1896. 
własnej na rzecz Leiby Langnasa w dniach 

22 października 1886 i dnia 25 listopada L' 10854 (7560 2—38) 


1896 każdym razem o godzinie 10 przed | 


W e. k. Sądzie powiatowym w Tyśmie- 


południem. | nicy odbędzie sis o godz. 10 rano w dniu 

Realność ta sprzedaną zostanie w pier-! 29; października 1896 tylko powyżej ceny 
wszym terminie tylko za lub wyżej ceny wy- | szacunkowej zaś w dniu 30 listopada 1896 i 
wołania 2080 zł. aw., w drugim terminie i poniżej ceny szacunkowej przymnsowa sprze- 
niżej ceny z zastrzeżeniem przepisów usta.' daż realności dłużniezki Anny| Łohaza a te 


wy z 10 czerwca 1887 1. 74 dz. p p. | 
Zakład wynosi 100/, ceny wywołżnia. | 
Kuratorem nieznanych wierzycieli mia- ` 
nowano adw. dr. Józefa Gottlieba w Ko- 
marnie. | 
Resztę warunków licytacyjnych, wyciąg 
tabularny i akt oszacowania można w tus. ; 
registraturze przejrzeć. 
Komarno, 30 maja 1896. 


L. 2050 (7517 3—3) 
Celem zaspokojenia wierzytelności Her- 


1 


scha Kóniga w kwocie 223 zł. aw. z pn. zo- ' 


stanie połowa realności wykazem hipotecz- 
nym I. 91 ks. gr. gminy Dobrowlany obję- ` 
tej w 5/20 częściach Stefana Korkuna, w, 
3/20 częściach Iwana Stasiów i po 1/20 czę- 
ści Paraci Dułysz i Mikołaja Stasiów wła- 
sna dnia 3 listopada i 3 grudnia 1896 o 
godzinie 10 przed południem, na pierwszym 
terminie tylko wyżej lub za cenę wywołania 
396 zł. 75 ct., na drugim także niżej ceny, 
wywołania sprzedana. j 
Wadyum wynosi 39 zł. 78 ct. ' 
O tem zawiadamia się niewiadomych ' 
NE, do rąk kuratora adw. dr. Ba-' 
czyńskiego. 
C. k. Sąd powiatowy, i 
Stryj, 6 września 1896. i 


L. 10013 (7509 3—8) ; 

C. k. Sąd powiatowy miej. deleg. w; 
Brzeżanach podaje do wiadomości, że w ce- 
lub zaspokojenia wierzytelności e. k. u rz | 
gal Zakładu kredytowego włsściańskiego w; 
likwidacyi we Lwowie w kwocie 12 rat po-| 
życzkowych po 20 zł. z 10%/, «dsetkami od 
zapadłości każdej raty, aż do dnia rzeczywi- 
stej zapłaty, resztującego kapitału 248 zł 
35 ct. i 12 zł. 50 ct. z pn. odbędzie się w 
zabudowaniu tegoż sądu w biórze Nr. II w 
dniach 2 listopapa 1896 i 2 grudnia 1886 
każdym razem o godzinie 10 przed połu 
dniem, publiczna przymusowa sprzedaż real- 
ności wedle wykazu hipotecznego l. 700 B. 
poz. 1 księgi gruntowej gminy kat. Koniu- 
chy własność Fedka Pawliszyna stanowiącej. 

Cena wywołania wynosi 1178 zł. niżej 
której na pierwszym terminie sprzedaż nie 
nastąpi. 

Wadyum ustanowiono na kwotę 117 zł 
80 ct 

Nabywca obowiązany będzie te wierzy 
telności, których zapłatę wierzyciele przed 
terminem zapłaty lub uimówionem wypowie- 
dzeniem przyjącby nie chcieli, przyjąć do 
zapłaty z] hipoteki za potrąceniem z ceny 
kupna, o ileby z takowej wedle porządku ta- 
bularnego do zapłaty przypadały. 

Resztę warunków licytacyjnych wolno 
przejrzeć w Sądzie tutejszym. 

O rozpisaniu licytacyi uwiadamia się 
strony interesowane a tych wierzycieli, któ- 


1/6 części realności wh. 181 i 1/8 części re- 
alności wh. 182 ks. gr. gm. Miłowanie o- 
bjętej na rzecz Mendla Fischweichera pto 
7 zł. 20 et. 

Cenę wywołania stanowi kwota 73 zł. 
38 et. 

Wadyum 7 zł. 33 et. 

Resztę warunków i wyciąg tabnlarny 
można w tus. registraturze przejrzeć. 
| Tyśmienica, 8 sierpnia 1896. 


L 6316 (7626 2—3) 

Mościski c. k. Sąd powiatowy ogłasza, 
że na zaspokojenie dłużnej Annie Musiejo- 
wskirj, Katarzynie Matys, Rozalii Zemelko od 
Katarzyny Osiadacz kwoty 18 zł 10 ct. aw. 
z pn odbędzie się tamże w dniach 15 paż- 
dziernika 1896 i 19 listopada 1896 o godz. 
10 rano egzekucyjna licytacya 1|6 części 
realności dłużniczki wyk. hip. 1 2 gminy 
Balice objętej. 

Na pierwszym terminie zostanie real- 
ność ta sprzedaną tylko za cenę wywołania 
lub wyżej niej, na drugim i niżej. 

Wadyum wynosi 7 zł. 40 et. 

Resztę warunków i aktów można przej- 
rzeć w tut Sądzie. 

Mościska, dnia 31 maja 1896. 


Konkursa. 
L 72890 (7500 3—38; 


Na posadę expe?yenta przy e. k. urzę- 
dzie pocztowym w Balicach w powiecie 
krakowskim za kontraktem służbowym i 
kaucyą w kwocie 200 zł., pobory: 


Płaca rocznych 150 zł. 
ryczałt kancelaryjny 40 zł. 
i wynagrodzenie . 100 zł. 


na posłańca pieszego codziennie do 
Zabierzowa i napowrót. 

Podanie wnieść należy najpóźniej do 
22 pążdzi:rnika b. r. do c. k. Dyrekcyi poczt 
i telegrafów we Lwowie. 

Lwów, dnia 5 października :896. 


L. 54132 (7584 8 - 3) 

Celem nadania stypendyum z funduszu 
imienia księdza Pawła Kretowicza o rocznych 
55 zł. a. w. ogłasza się niniejszem konkurs. 

O stypendyum to ubiegać się mogą 
młodzieńcy urodzeni w Sękowy (powiatu 
Gorlickiego) z rodziców włościan, narodowo- 
ści polskiej, obrządku rzymsko katolickiego, 
którzy po ukończeniu szkoły ludowej w Sę- 
kowy do jakichkolwiek szkół wyższych uczę- 
szczają, lub też oddają się nauce gospodarstwa 
wiejskiego, albo jakiegokolwiek rzemiosła, a 
przytem  odszczególniają się chwalebnymi 
obyczajami i celującymi postępami w nau- 
kach. 

Synowie rodziców zostających w służbie 


Z TZ ZZ ZZ CZ ZZ, ZZA ZEZEZEZZZE ZZ AA ZERO ZY a 


(7570 2—3) 
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we dworach lub na plebaniach, jakoteż u- L. 61570 
czniowie szkół gimnazyalnych z fundacyi W celu nadania jednego a ewentualnie 
powyższej korzystać nie mogą. ; więcej stypendyów wynoszących po sto pięć- 
Uczniowie imienia Kretowiczów lub | dziesiąt (150) zł. w. a. rocznie z fundacyi 
krewni ś. p. fundatora mają przed innymi |ś. p Leona Boznańskiego ogłasza się niniej- 
bezwzględne pierwszeństwo do stypendyum | szem konkurs. 
i pobierać je mogą nawet jako uczniowie Stypendya z tej fundacyi są przezna- 
szkół gimnazyalnych czone dla młodzieży dobrze się uczącej a ubo- 
Stypendyum trwa do ukończenia nauk | giej z ojca i matki Polaków zrodzonej uczę- 
w szkołach publicznych, dla młodzieńca zaś j szczające do jakichkolwiek szkół publicznych w 
eddającego się nauce gospodarstwa wiejakie-| KrólestwieļGalicyii Lodom. wraz z Wielk. księ- 
go przez lat cztery, wreszcie dla oddającego | stwem Krakowskiem z wyłączeniem jednak 
się nauce rzemiosła nie dłużej nad lat sześć | szkół początkowych (ludowych). Pierwszeń- 


(1666 2—3) 


i najdalej do czasu w którym stypendysta Í stwo służy osobom płci obojej, które oprócz 


18 rok życia ukończy. 

Prawo nadawania stypendyum 
każdoczesnemu rzym. kat. Biskupowi dyece- 
zyi przemyskiej. 

Kandydaci winni wnieść podania swoje 
za pośrednictwem zakładu, do którego na 
nauki uczęszczaja, do Wydziału krajowego 
najpóźniej do 15 listopada r. b. i załączyć 
metrykę chrztu, świadectwo ubóstwa, osta- 
tnie świadectwo szkolne, a względnie dowo- 
dy, że według tego, co wyżej powiedziano 
służy im prawo a względnie pierwszeństwo 
do stypendyum. 

Z Wydziału krajowego 
Królestwa Galicji i Lodomeryi z Wiel. 
Ks. Krakowskiem. 

We Lwowie, dnia 27 września 1896. 


(7583 8—3) 

Celem obsadzenia czterech posed e. k, 
leśniczych w obrębie e. k. Dyrekcyi lasów i 
dóbr skarbowych we Lwowie z roczny płacą 
400 zł. wraz z 250/, dodatkiem akty walnym 
tudzież systemizowanym poborem drzewa 
deputatowego i ewentualnie wolnem pomie 
szkaniem rozpisuje się konkurs. 

Władza udzielająca posadę zastrzega 
sobie jednakże prawo przyjętego leśniczego 
w razie uznania go niezdolnym dla tej po- 
sady lub gdyby pod innym względem wy- 
mogom nie dpowiadał, po upływie pierwszego 
roku, który ma być rokiem próbnym w kró 
tkiej drodze ze służby wydalić, w którym to 


L. 86 


wypadku traci wydalony wszelkie z miano- į L. 115 


wania wypływające prawa. W razie stałego 


z służy Wydziałowi krajowemu. 


powyższych warunków wykażą pochodzenie 


służy | po mieczu lub po kądzieli od Boznańskich 


lub Bobrownickich, tudzież młodzieńcom po- 
chodrącym od rodziców należących do lu- 
dności wioski ś. p. fundatora. 

Pobór stypendyum trwa aż do zupeł- 
nego ukończenia wszystkich studyów w ja- 
kimkolwiek zawodzie w obrębie Monarchii 
austryacko-węgierskiej i może być przedłużo- 
ny jeszcze najwyżej na trzy lata w celu 
uzupełnienia wykształcenia zawodowego za 
granicą. 

Prawo nadawania niniejszych stypen- 


Podania należy wnosić za pośrednie- 
twem przełożonej władzy szkolnej do Wy- 
działu krajowego najpóźniej do dnia 15 li- 
stopada b. r. włącznie i załączyć do nich 
metryki chrztu osoby ubiegającej się o sty- 
pendyum i jej obojga rodziców, świadectwo 
ubóstwa i ostatnie świadectwo szkolne, a w 
razie odwoływania się do  pierwszeń :twa 
także dowody pochodzenia od Boznańskich 
i Bobrowniekich, a względnie od rodziców 
należących do ludności wioski Dzwonowa w 
powiarie Pilzneńskim. 

Podania niezaopatr one w przepi sne 


neth nie zostaną uwzględnione. 


Z Wydziału krajowego 
Królestwa Galicyi i Lodomeryi z 
Wielkiem Księstwem Krakowskiem 
We Lwowie, dnia 5 października 1696. 


(7550 2 -3) 
C. k. Sąd powiatowy w Bieczu petrze- 


przyjęcia wliczonym będzie czas próbny w | buje zaraz pisarza biegłego z wykazaną pra- 

czas służby. ktyką w urzędzie hipotecznym za dziennem 
Podania własnoręcznie pisane i zawie- | wynagrodzeniem 1 zł. 20 ct. 

rające dowody co do wieku stanu, dotych- ; Biecz, dnia 7 października 1896. 

czasowego zatrudnienia, znajomości języka | 


polskiego i niemieckiego w słowie i piśmie | L. 61578 


tudzież co do złożonego z dobrym postępem 
egzaminu rządowego dla pomocników w 


(7567 2—3) 
Celem nadania stypendyum z fundacyi 
ś. p. Franciszka Parzelskiego o rocznych 


służbie leśnej ochronnej i technicznej wnieść | 150 zł. ogłasza się niniejszem konkurs. 


należy w drodze przepisanej do dnia 20 
listopada 1896 do Prezydyum c. k. Dyrekcyi 
lasów i dóbr skarbowych we Lwowie. 
Kompetenci należący do kategoryi u- 
prawnionych wedle ustawy z dnia 19 kwie- 


Wsparcie to przeznaczone jest dla ubo- 
gich uczniów zrodzonych z ojca narodowości 
polskiej, uczęszczających do szkół publicznych 
z dobrym postępem w naukach i obyczajach. 

Kandydaci winni wnieść podania swoje 


tnia 1872 (Dz. p. p. Nr. 60/ex 1872) podo- | za rośrednictwem zakładu do którego na 
ficerów, mają swe zaopatrzone certyfikatami | nauki uczęszczają, do Wydziału krajowego 
podania w razie pełnienia czynnej służby jn jpóźniej do 15 listopada r. b. i załączyć 
wnieść za pośrednictwem c. ik. Władzy | metrykę chrztu, świadectwo ubóstwa, tudzież 


wojskowej (wojskowej komendy lub zakładu)! dowody dotychczasowych postępów w nau- 


nie należący zaś do związku wojskowego 
uprawnieni podoficerowie za pośrednictwem 
odnośnego ¢ k. Starostwa. 
Z Prezydyum c. k. Dyrekcyi lasów i 
dóbr skarbowych. 
Lwów, dnia 6 października 1896. 


L 61571 (7592 2—8) 

Celem nadania stypendyum z fundacyi 
pod nazwą „Joela Biera zapis stypendyjny* 
o rocznych 186 zł. w. a. ogłasza się niniej- 
szem konkurs. 

Stypendyun to przezuaczone jest dla 
ubogich uezniów wyznania mojżeszowego, 
uczęszczających do szkół publicznych gimna- 
zyalnych łub realnych i czyniących wzorowe 
postępy w naukach jakoteż i w obyczajach. 

Pomiędzy zgłaszającymi się o stypen- 
dyum będą mieć pierwszństwo krewni fun- 
datora ś p. Jcela B'era (byłego dzierżawcy 
Hn'zdyczowa i Wolicy) po nich zaś ucznio- 
wie urodzeni w Podhajcach, zawsze jednak 
pod warunkiem dobrych postępów w nau- 
kach i obyczajach. 

Prawo nadania stypendyum służy Wmu 
Józefowi Kolis herowi, kupcowi i włościcie- 
lowi dóbr w Wiedniu. 

Kandydaci powinni wnieść podania 
swoje za pośrednictwem Dyrelcyi zakładu 
do którego na nauki uczęszczają do Wydziału 
krajowego najpóźniej do 15 listopada b. r. 
i załączyć metrykę urodzenia, świadectwo 
ubóstwa, wydane przez właściwe władze, 
tudzież dowody dotychczasowych postępów 
w naukach i obyczajach a pomiędzy temi 
w szczególności świadectwo szkolne z osta- 
tniego półrocza szkolnego. 

Kandydaci, którzyby zamierzali ubiegać 
się o stypendynm powyższe jako krewni 
ś. p. fundatora, winni również złożyć nie- 
wątpliwie dowody swego z fundatorem po- 
krewieństwa, 

Z Wydziału krajowego 
Królestwa Galicyi i Lodomeryi z Wiel. 
Ks. Krakowskiem. 
We Lwowie, dnia 6 peździernika 1896. 


należy wnosić za pośrednictwem swej prze- 


kach, a w szczególności ostatnie świadectwo 
szkolne. 
Z Wydziału krajowego 
Królestwa Galicyi i Lodomeryi z Wielkiem 
Księstwem Krakowskiem 
We Lwowie, dnia 5 października 1896. 


L. 1124 . (7569 2—3) 

C. k. Okręgowa Rada szkolna limano- 
wska ogłasza niriejszem konkurs na nastę- 
pujące posady nauczycielskie z językiem 
wykładowym polskim. 

Nauczycieli rzeczywistych przy szkołach 
jedn>klasowych 1 w Kamionce małej, 2, w 
Łętowem, 3. w Mszanie górnej, 4. w Nie- 
dźwiedziu, 5 w Olszówce, 6. w Roztoce, 7. 
w Stroniu, 8. w Szczawie, 9. w Zalesiu, 
wszędzie z płacą roczną 350 zł. i wolnem 
pomieszkaniem ewentualnie odpowiednem 
relutum. 

II. Młodszego nauczyciela przy dwu- 
klasowej szkole w Kasince małej z płacą 
300 zł. i 100/, dodatkiem na pomieszkanie. 

Podania należycie udokumentowane 


łożonej władzy w terminie sześciotygodnio- 
wym od dnia pierwszego ogłoszenia. 

Z e. k. Rady szkolnej okręgowej 

w limanowy, dnia 29 września 1896, 


L. 871 (7538) 
Ogłoszenie konkursu. 

C. k. okręgowa Rada szkolna rozpisuje 
niniejszem konkurs celem stałego obsadzenia 
possd nauczycielskich jak następuje: 

1. Przy sześcioklasowej szkole męskiej 
w Jaśle posada młodszego nauczyciela z 
płacą rocznych 400 zł. i 10 procentowym 
dodatkiem. 

2. Przy 5 klasowej szkole mieszarej 
w Kołaczycach: 1 posada starszego nauczy- 
ciela dla przejmiotów grupy przyrodniczo. 
ma'ematycsncj z płacą zasadniczą 450 zł., 
którą to płacę Władza krajowa ma podnieść 
do wysok-ści 500 a wzgłędnie 600 zł. i z 
odpowiednim dodatkiem na mieszkanie, 1 
posada starszego nauczyciela dla przedmio- 
tów grupy historyczno-językowej z poborami 
powyższymi i 1 posada nauczyciela młod- 


— a 


szego z płacą rocznych 400 zł. i dodatkiem 
na mieszk: nie. : 

3. Przy szkole 4 klasowej w Zmigro- 
dzie posada młodszego nauczyciela z płacą 
rocznych 400 zł. i dodatkiem na mie- 
szkanie. 

4. Posada nauczyciela młudszego lub 
nauczycielki młodszej z płacą 400 zł. i do- 
datkieim na mieszkanie w szkołach dwutla- 
sowych a) w Dębowcu, b) w Osieku, e) w 
Ołpinach 

5. Posydy nauczycieli a wzzylędnie na- 
uczycielek młodszych z płacą 300 zł. i do- 
datkiem na mieszkanie w szkołach 2 klaso- 
wych: a) w Czermnej, b) w Osobnicy, e) w 
Święcanach, d) w Trzelnicy. 

6. Posady na'czycieli względnie nau- 
czycielek w szkołach jednoklasowych z pła- 
cą rocznych 350 zł. i wolnem  pomie- 
szkaniem. 

I. z językiem nA polskim: 

a) Bączaj, b) Ćzeluśnica, ce) Glinik 
polski, d) Gogolów. e) Konty, f) Kozłówek, 
g) Łączki, h) Przybówka, i) Pstrągówka, k) 
Różanka. 

IL. z językiem wykładowym ruskim: 

a) Desznica, b) Grab, e) Kotań, 
Krępna, e) Pietrusza Wola, f) Swierzowa. 

Podania zaopatrzone w potrzebne do- 
kumenta, w tabelę kwalifikacyjną i wykaz 
dotychczasowej służby należy przedkładać za 
pośrednictwem przełożonej władzy najpóźniej 
do dnia 15 listopad» 1826. 

Jasło, dnia 3 października 1896. 
Przewodniczący c. k. okręg. Rady szkolnej 

Za e. k. Starostę 
Sieradzki. 


d) 


L. 1-86 (7539 1—3) 
Konkurs. 

Niniejszem ogłasza się konkurs celem 
stałego obsadzenia posad nanczycielskich 
przy szkcłach z polskim językiem wykła- 
dowym. 

1. Przy szkole 5-cic klasowej męskiej w 
Kamionce i w Busku po jednej posadzie 
starszego nauczyciela z kwalifikacyą do 
szkół wydziałowych z przedmiotów I grupy 
z płacą 600 zł. i 10 procent dodatku na 
mieszkanie. 

2 Przy szkole S-cio klasowej żeńskiej 
w Kamionce i Busku 

a) po jednej posadzie kierującej nau- 
czycielki (nanczyciela) z płacą 600 zł, do- 
datkiem za kierownictwo 50 zł. i wolne 
mieszkanie. 

b) Po trzy posady starszych nauczy- 
cielek z płacą 460 zł. względnie 500 i 600 
zł. 100/, pre. dodatku na mieszkanie. 

Od kandydatek (kandydatów) wymaga 
się uzdolnienie do szkół wydziałowych, od 
kandydatek względnie świadectwa z ukoń- 
ezon go kursu wydziałowego dla robót ręcz- 
nych kobiecych. 

8 Przy szkołach 1-klasowych z płacą 
350 zł. i wolne mieszkanie: 

1. w B»rbekach, 2. Hucie połonieckiej, 
3. Jagoni, 4 Obydowie. 

W szkołach z ruskim językiem wy- 
kładowym. 

I. w Stojaaowie przy szkole 4 klaso- 
wej dwie posady starszych nauczycielek z 
płacą po 450 zł. i 10 pre. dodatku na mie- 
szkanie. 

II. Przy szkołach jednoklasowych z 
płacą 350 zł. i wolne mieszkanie: 

1. w Dernowie, 2. Jabłonówce, 3 Kę- 
dzierzawcach, 4. Mapasterku, 5. Mukaniu, 
6. Opłucku. 7. Ordowie, 8 Pawłowie, 9. 
Rakobutach, 10 Ńrodopoleach, 11. Tadaniu, 
12. Wolicy baryłowej, 18. Welicy dere- 
wlańskiej. 

Ubiegający się o jednę z tych posad 
winni wnieśś należycie udokumentowane po- 
danie za posrednictwem Władz przełożonych 
do e. k. Rady szkolnej okręgowej w Kamion- 
ce str. naipćźniej do dnia 25 listopada b. r. 

Z c. k. Rady szkolnej okręgowej 

w Kamionce str., 5 paź 'ziernika 1896. 

Przewodniczący. 


(7540 1—3) 

Ogłoszenie konkursu , 

celem stałego obsadzenia następują- 
cych posad nauczycielskich : m 

I. Przy szkole wydziałowej mę kiej w 
połączeniu z 4 kl. szkołą ludową w Nowym 
Sączn posada dyrektora z piacą 8:0 zł., 
wolnem pomieszkaniem i dodatkiem 20 zł. 
za kierownictwo, 2 posady wydziałowych 
nanczycieli z egzaminem z grnpy Ileeji 
Ill-ej z płacą 800 zł i 80 zł. dodatku na 
mieszkanie, ewentualnie posada młodszego 
nauczyciela z płaca 420 zł. i 42 zł. dodatku 
na mieszkanie 

II. Przy 5 kl. szkole męskiej w Starym 
Sączu młodszego nauczyciela z płacą 400 zł. 


L. 1689 


i 40 zł. na mieszk»nie przy 4 kl. szkole 
mie-zanej w Muszynie i 2 kl. szkole mie- 


szanej w Tyliczu posady młodszych nauczy- 
cieli względnie nanczycielek z płacą 400 zł. 
i 40 zł. na mieszkanie. 

III. Posady samodzielne przy 1 kl. 
szkołach: w Andrzejówee, Dubnem, Jastrzę- 
biku, Leluchowie, Muszynce, Paszynie, Świer- 
kli, Złockiem i Zubrzyku z płacą po 350 zł. 
i wslnem pomieszkaniem. 


IV. Posady młodszych nauczycieli 
względnie nauczycielek przy 2 kl. szkołach 
w Chomranicach, Siedleach, Wielogłowach, 
Zagorzynie z płacą po 300 zł i 30 zł. do- 
datku aa mieszkanie. 

Nadto jest w okręgu kilka posad nad- 
etatowych do obsadzenia: 

Przy szkołach w Andrzejówce, Dubnem, 
Lelucho»ie, Muszynce, Jastrzębiku, Złockiem 
i Zubrzyku wykładowym językiem jest język 
ruski, w Tylieczu polski i ruski w innych 
szkołach język polski. 

Polania należycie udokumentowane i 
w tabele kwalifikacyjne zaopatrzone należy 
wnosić za pośrednictwem swych władz prze- 
łożonych w nieprzekraczalnym terminie do 
15 listopada 1896 do e. k. Rady szkolnej 
okręgowej w Nowym Sączu. ; 

Z e. k. Rady szkolnej okręgowej. 

W Nowym Sączu, dnia 1 października 1896. 
C. k. Radca Namiestnictwa i Starosta 
Przewodniczący. 
L. 1596 (1565) 
Ogłoszenie konkursu. 

Celem stałego obsadzenia posad nau- 
czycielskich ogłasza c. k. Rada szkolna 
okręgowa następujący konkurs: ; 4 

W szkołach jednoklasowych z językiem 
wykładowym ruskim: 

1. W Dalesowie, Głuszkowie, Jasieno- 
wie, Kopaczyńcach, Kunisowcach, Łuce, Nie- 
Źwiskach, Olejowej-Korolowskiej, Podwerb- 
each, Semenówce, Tyszkoweach, Dzurkowie, 
Michalczu, Siemakowcach, Żywaczowie i Ja- 
kobówce z roczną płacą 350 zł. 

2. W szkołach dwuklasowych w Czor- 
towcu posada kierownika z płacą 350 zł. i 
50 zł. dodatku za kierownictwo. 

Język wykładowy ruski. 

Posada młodszych nauczycieli w Czer- 
niatynie, Czortowcu (wolne mieszkanie) Ra- 
kowcu, Serafińcach, w Czernelicy i Oberty 
nie z płacą 800 zł. (w Czernelicy i Ober- 
tynie 100/, dodatek na pomieszkanie, język 
wykładowy polski). 

3. W szkole 4 klasowej w Obertynie 
posada starszego nauczyciela z płacą 450 
zł. i 10 pre. dodatek na pomieszkanie. 

Język wykładowy polski. 

Kandydaci ubiegający się o powyższe 
posady mający egzamin kwalifikacyjny z ję- 
zykiem wykładowym polskim i ruskim winni 
wnieść swe należycie udokumentowane po- 
dania za pośrednictwem swych władz prze- 
łożonych do e. k. Rady szkolnej okręgowej 
w Horcdence w nieprzekraczalnym terminie 
15 listopada 1896. 

Horodenka, 18 września 1896. 

Przewodniczący c. k. Starosta. 


L 61575 (7637 1—3) 

W celu nadania stypendyów z fundacył 
t. z. konwiktowych po 210 zł. i 157 zł 
ct. a. w. ogłasza się niniejszem konkurs. 

Z tych przeznaczone są stypendya z 
fundacyj Zawadzkiego, Russyana, Matczyń- 
skiego i Potockiego, dla młodzieży szlache- 
ckiego pochodzenia, z fundacyi Głowińskiego 


dla szlachty i rieszlachty, tudzież jedno o | ustanowiony został ©. k. j 
O zł. a wentualnie jedno o ro- | Schwarz komisarzem konkursu w powyższej 


rocznych 21 
cznych 157 zł. 50 et. w. a. dla synów mie- 
szezan lwowskich, wreszcie z fundacyi t. z. 
Krakowskiej zakordonowej, dla młodzieży 
pochodzenia nieszlacheckiego. 

O stypendya po 157 zł. 50 et. w. a. 
mogą się ubiegać uczniowie publicznych 
szkół średnich i wyższych, o stypendya zaś 
po 210 zł w a tylko uczniowie szkół wyż- 
szych, którzy pobierali już niższe stypendya 
po 157 zł 50 et. 

Podania należy wnosić za posrednictwem 
przełożonej władzy szkolnej do Wydziału 
krajowego, a to najdalej do 15 listopada rb. 

Do podań załączyć należy metrykę 
chrztu, świadectwo ubóstwa należycie za- 
twierdzone i dowcdy dobrego postępu 
naukach, mianowicie zaś świadectwo z osta- 
tniego półrocza szkolnego. 

Ubiegający się o stypendya przeznaczone 
dla młodzieży pochodzenia szlacheckiego, 
mają cadto załączyć wywód szlachectwa, ei 
nakoniec, którzyby zamierzali ubiegać się o 
stypendya jsko krewni fundatorów lub jako 
Synowie mieszczan lwowskich, winni również 
tę własrość swoją wisrygodnie udowodnić. 

Z Wydziału krajow*go 
Królestwa Galicyi i Lodomeryi z Wielkiem 
Ks. Krakowskiem. 
We Lwowie, dnia 6 października 1896. 


L 63068 (7636 1—8) 

Celem nadania j-dnego a ewentualnie 
więcej stypendyów z tak zwanej Jarosławskiej 
fundacyiś p księżnej Anny ze Stembergków 
Ostrogskiej, o rocznych 105 zł w. a. ogłasza 
sję nin ejszem konkurs. 

Stypendyd powyższe przeznaczone są 
dla urodzonych w kraju ubogich uczniów 
szkół średnich i wyższych odszczególniających 
się morglnością i pilnością, jakoteż postępami 
w naukach. 

Kandydaci winni wnieść podania swoje 
za pośrednietwem Dyrekcyi zakładu, do któ- 
rego na nauki uczęszczają do Wydziału 
krajowego a to najdalej do dnia 15 listopada 
r. b. i załączyć metrykę chrztu, świadectwo 
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ubóstwa należycie zatwierdzone, tudzież 
świadectwo « ostatniego półrocza szkolnego. 
Z Wydziału krajowego 

Królestwa Galicyi i Lodomeryi z 

Wielkiem Księstwem Krakowskiem 

We Lwowie, dnia 9 października 1896. 
L. 2836 (7597) 
KONKURS. 

Celem nadania począwszy od 1 września 
1896 wakującego stypendyum rocznych 60 
zł. wa. imienia „arcyks. Gizeli“ fandacji 
woln. król. m. Bełza, rozpisuje Magistrat m. 
Bełza konkurs z terminem do 30 paździer- 
nika 1896. 

Stypendyum otrzymać może uczeń szkół 
średnich, który się wykaże : 

a) metryką chrztu, że jest synem miesz- 
czanina m. Bełza i wyznania chrześcijań- 
skiego, 

b) świadectwem szkolnem uczęszczania 
publicznie do szkół średnich z dobrym po- 
stępem w naukach i obyczajach. 

Swiadectwo to a względnie potwierdzenie 
dotyczącego Dyrektorystu na podaniu ma obej- 
mować dobry postęp w naukach i obyczajach 
za pierwszą konferencją tj. po 15 paździer- 
nika 1896, 

3. świadectwem ubóstwa. 

Podanie należy wnosić do Magistratu 
za pośrednictwem  Dyrektoryatu dotyczącej 
szkoły pnblicznej. : 

Z Magistratu miasta 

Bełz, dnia 14 września 1896, 


L 1420 f (7688) 

Celem stałego obsadzenia posad nau- 
czycielskieh w okręgu śniatyńskim ogłasza 
c. k Rada szkolna okręgowa konkurs, 

1. W szkołach jednoklasowych w Be- 
łełui, Budyłowie, Kniażem, Krasnostawcach, 
Lubkowcach, Oleszkowie, Trościańen, Tuławie, 
Uściu nad Prutem, Widynowie i Zadubrow- 
cach z płacą 350 zł. 

Posady młodszych nauczycieli: w Kar- 
łonie, Dzurowie (dodatek miejscowy 50 zł.), 
w Ilińeach i Stecowie (wolne pomieszkanie) 
Rożnowie, Podwysokiej i Zawalu z płacą 300 zł. 

We wszystkich wymienionych szkołach 
jest język ruski językiem wykładowym. 

Kandydaci lub kandydatki ubiegające 
się o owe posady a mający (e) egzamin kwa- 
lifikacyjny do szkół pospolitych z językiem 
wykładowym polskim i ruskim mają wnieść 
należycie udokumentowane podania w nie- 
przekraczalnym terminie do 15 listopada 1896 
do e. k. Rady szkol. okręgowej w Sniatynie. 

©. k. Rada sztolna okręgowa 

w Śniatynie, dnia 2 października 1836. 


Upadłości. 


IL. 3453 (2611 1—3) 

O. k. Sąd chwodowy w Samborze za- 
! wiadamia wszystkich interesowanych w spra- 
(wie masy rozbiorowej Abrahama Reissa, że 
. w miejsce e. k. adjunkta sądowego Seklera 
adjunkt sądowy 


sprawie. 
Sambor, 20 czerwca 1896. 


L. 3457 (7609 1—38) 
©. k. Sąd obwodowy w Samborze za- 

wiadamia wszystkich interesowanych w spra 

wie masy rozbiorowej Lei Seeman, że w miejsce 

e. k. adjunkta sądowego Seklera ustanowiony 

został e. k adjunkt sądowy Schwarz komi- 

sarzem konkursu w powyższej sprawie. 
Sambor, 20 czerwca 1896. 


Kuratele. 
L. 12899 


Sosia Reitmann zam. Zucker z Doliny 
uznaną została za umysłowo niedołężną. 

Kuratorem dla niej ustanowiony Mojżesz 
Reitmann z Doliny. 

Dolina, 20 września 1895. 


L. 1789 
Kazimierz Trudzik z 
umysłowo chorym. 
Kuratorem j go ustanowiono 
Grycka z Winnik. 
C. k. Sąd powiatowy. 
Winniki, 22 maja 1896. 


L 5974 (7587 1—3) 
Cieśla Michał z Rożniatowa uznany za 
umysłowo chorego. 
Kuratorem tegoż Iwan Feloreńko przy- 
siężny Rożniatowa. 
C. k. Sąd powiatowy. 
Rożniatów, 81 lipca 1896. 


(7591 1—38) 
Winnik uznany 


L. 4241 (7632 1—3) 
Antoniego Mandryka z Tartakowa tu- 
tejszo sądową uchwałą z dnia 5 listopada 
1879 1 14891 za marnotrawcę uznanego 
uwalnia się z pod kurateli. 
Sokal, 14 kwietnia 1896. 


(7512 3—3) | L. 2232 
| 


| okre we Lwowie zamianowało na czwarty 


Teodora | 


;L. 11700 (7621 1—3) 
Józef Pojnar gospodarz w Haczowie 
uznany został uchwałą e. k. sądu obwodowego 
w Sanoku z dnia il sierpnia 1896 1. 5746 
umysłowo chorym. 
Kuratorem jego ustanowiony został 
Jędrzej Szuber po Stanisławie z Haczowa. 
Brzozów, dnia 20 sierpnia 1896. 


L. 10627 (7628 1—38) 

C. k. Sąd powiatowy w Rohatynie 
ogłasza, że Katarzyna Jawińska ze Stratyna 
za umysłowo chorą uznana. 

Kuratorem dlań mianowany Jan Ja- 
wiński ze Stratyna. 

Rohatyn, dnia 20 września 1896. 


L. 3848 (7634 1—3) 

Podaje się do powszechnej wiadomości, 
że Ida Langer, żona Samuela Langera z Zywca 
została na mocy uchwały e. k. Sądu obwo- 
dowego w Wadowicach z dnia 27 kwietnia 
1895 1. 2721 uznana umysłowo chorą, 


„ Kuratorem jej jest Samuel Langer 
z Żywca. 
Żywiec, dnia 12 czerwca 1895. 
L. 38600 (7559 1—8) 
Iwan Leniów, syn Ołeksy z  Pobuka 
uznany umysłowo niedołężnym. 
Kuratorem dlań ustancwiono Michała 


Maksymowicza, syna Iwana z Pobuka. 
C. k. Sąd powiatowy. 
Skole, 9 czerwca 1896. 


L. 8151 (7558 1—3) 
Hrynia Czerwaka gospodarza z Bartnik 
uznano na mocy uchwały Stanisławowskiego 
c. k. Sądu obwodowego z 9 marca 1678 1. 
2585 marnotrawcą. 
Kuratorem ustanowiono dlań Michała 
Stojczuka gospodarza z Bertnik. 
C. k. Sąd powiatowy. 
Monasterzyska, dnia 1 października 1896. 


L. 3495 
Stefana Prowalnego z 
uznano marnotrawcą, 
ustanowieno kuratorem. 
C. k. Sąd powiatowy. 
Monasterzyska, 10 kwietnia 1895. 


(7557 1—8) 
Międzygórza 
a Jurka Ruszczaka 


Rozmaite obwieszczenia. 


L. 1335 (7541 2—8) 
Jego Ekscelencya e. k. Prezydent wyż- 
szego sądu krajowego we Lwowie w myśl 
$. 301 p. k. zamianował na czwartą zwy- 
czajną z dniem 24 listopada 1896 rozpocząć 
się mającą kadencyę sądu przysięgłych przy 
c. k. sądzie obwodowym w Brzeżanach 
przewodniczącego Trybunału sądu przysię- 
łych Prezydenta sądu obwodowego Wiktora 
amskiego, zaś zastępcami przewodniczącego 
c. k. radeów sądu krajowego Wojciecha 
Trarmaplera, Macieja Kaszewkę, Jana Komar- 
nickiego i Jana Jaworskiego. 
Prezydyum e. k. sądu obwodowego. 
Brzeżany, dnia 6 paździervika 1896. 


L. 6232 (7552 2—3) 
>. 0. k Sąd powiatowy w Bukowsku po- 

wiadamia, że Iwan Tełeban wniósł pod 12 
września 1896 1. 6232 pozew przeciw Mi- 
chałowi Fenkanyn o 30 zł. Dla niewiadomego 
z miejsca pobytu pozwanego Michała Fen- 
kanyna, ustanawia się kuratora Michała Gu- 
zylaka wójta z Wisłoka. 

Do rozprawy wyznaczono tsrmin na 
dzień 26 października 1896 o 9 rano. 

Wzywa się pozwanego Michała Fenka- 
nyna, aby przed terminem ustanowił sobie 
pełnomocnika, gdyż inaczej rozprawa z ku- 
ratorem odbędzie się. 

B.kowsko, 12 września 1896. 


(7474 3—38) 
Prezydyum ce. k. wyższego Sądu kraio- 
okres sądu Przysięgłych, 


który rozpocznie 


‘sie przy tutejszym sądzie obwodowym dnia 


23 listopada 1896 o godzinie 9 przed po- 
łudniem Przewodniczącym prezydenta sądu 
obwodowego Waleryana Bajewskiego, zaś 
zastępcami przewodniczącego radców sądów 
krajowych Ludwika Słotwińskieg», Henryka 
Rappeg*, Jana Jakubowskiego, Karola Ha- 
nika, Leona Alojzego Roszkiewieza dr. Adolfa 
Sahanka, Alfreda Posochowskiego i Juliusza 
Gizowskiego. 
Sambor, 23 września 1896. 


L. 27112 (7350 3—83) 

„0. k Sąd powiatowy w Stryju zawia- 
damia Jana Litzenbergera w Ameryce prze- 
bywającego, że wskutek prośby z 25 maja 
1892 1l. 10875 Michał Michałków i Iwan 
Pawłów za właścicieli parcel gruntowych 
1241, 1242, 1243, 1245, 1248/1, 1248/2 
1252, 1253 i 1254 wyk. hip. 61 ks gr. 
gm'ny Wola Dołhołucka przedtem jego wła- 
Snościę będących zaintabulowani zostali i że 
odnośna uchwała doręczona zostaje ustano- 
wionemu dlań kuratorowi Dr. Altmanowi w 
Stryju. 

Stryj, dnia 22 marca 1896, 


L. 15436/96 


EDY 


1 
(6729 3—3) 


KTI 


(L. 2765 


0 


(7572) 

Na czwartą zwyczajną d. 1 grudnia 
1896 rozpocząć się mającą kadencyę Sądu 
przysięgłych w Nowym Sączu zamianowani 


©. k. wyższy Sąd krajowy podaje niniejszem do wiadomości, że projekt | zostali: 
nowych ksiąg gruntowych według ustawy z dnia 20 marca 1874 Nr. 29 dz. 


u. kr. wygotowany dla następujących 


dnia 1 września 1896 ma być uważany za nową księgę gruntową. 


I. Dla majętności tabularnych. 


posiadłości tabularnych i wiejskich od 


Z, a. położona =: 
> : f | T w okręgu Sądu 
at Majętność tabularna w gminie [> ra 
-i k atastra l n e] powiatowego dowego 
Mizuń z Kolonią nowy : 
1 | Mizuń Dom. 85. pag. 209 Mizuń i Eda = 
Witwica Bolechów A 
ai g 
Orawczyk Dom. 19 pag. 487 i j e 
| 2 | Dom. 304 pag. 164. Orawezyk Skole ao | 


II. wiejskich: 


1. Mizuń z Kolonią nowy Mizuń przy- 
należnej do e. k. Sądu powiatowego w Do- 
linie, 


2. Orawczyk, przynależny do e. k. Sądu | nieruchomości lub połączenia ciał hipotecz |q 14440 


powiatowego w Skolem. 


II. Zarazem wprowadza c. k. wyższy 
Sąd krajowy w myśl ustawy z 25 lipca 1871 
1. 96 Dz. u. p., tudzież na podstawie swoich 
uchwał równocześnie do l. 10860 i 11856 
powziętych, w myśl rozp. Min. spr.z 9 sty- 
cznia 1889 1. 62} nr. 4 dz. rozp. Min. spr. 
postępowanie sprostowawcze celem uzupeł- 
nienia ksiąg gruntowych: 


1. dla posiadłości tabularnej Łanczyn. 
położonej w gminie katastralnej Łanczyn w 
okręgu Sądu obwodowego w Stanisławowie, 
a objętej wykazem hipotecznym l. 449, przez 
dopisanie dotąd do żadnego wykazu hipote- 
cznego nie wpisanej parceli gruntowej l. k. 
2668/2 ; 

2. dla gminy katastralnej Pójło, poło- 
żonej w okręgu c. k. Sądu powiatowego w 
Kałuszu, przez wpisanie do wykazu hipote- 
cznego liczbą porządkową oznaczyć się ma- 
jącego, parceli gruntowej l. k. 2012, dotąd 
do żadnego wykazu hipotecznego nie zapi- 
sanej. 

Sporządzony projekt dotyczących ksiąg 
gruntowych przejrzanym być może, a to dla 
posiadłości tabularnych pod I. 1—2 jakoteż 
pod II 1, w urzędzie hipotecznym przynale- 
żnego c. k. Sądu obwodowego, zaś dla posia- 
dłości wyżej pod II i III 2 poszczególnionych 
w biurze dotyczącego Sędziego powiatowego. 

Od dnia wyżej ustanowionego wszelkie 
nowe prawa czy to własności czyli zastawu 
lub jakiebądź inne prawa hipoteczne odno- 
szące się do nieruchomości księgą gruntową 
objętej, jedynie przez wpisanie do tej nowo 
założonej księgi nabyte, ograniczone, na in- 
nych przeniesione lub uchylone być mogą. 

Zarazem wzywa ce. k. Sąd krajowy wyż- 
szy wszystkich którzyby : 

1. na podstawie jakiego prawa przed 
dniem otwarcia nowych ksiąg nabytego do- 


EDY 


L. 15487 


| magali się jakiej zmiany wpisów hipotecz- 
nych, odnoszących się do stosunków własno- 
ści lub posiadania, a to bez różnicy, czyli 
zmiana ta przez dopisanie, odpisanie lub 
| przepisanie, przez sprostowanie oznaczenia 


nych, lub w jakibądź inny sposób nastąpić 
miała ; 


2. już przed dniem otwarcia tych no-| 


wych ksiąg hipotecznych nabyli do jakiej 


nieruchomości wpisanej w te księgi, lub do | 


jej części, jakie prawa zaslawu służebności 
lub w ogóle inne jakie prawa de wpisu hi- 
potecznego przydatne, o ile prawa te jako 
do dawnego stanu biernego należące wpisane 


gruntowej tamże wpisane nie zostały, ażeby ; 
z tymi prawami a to: 

co do majętności tabularnych, wyżej 
pod I. i pod III 1 wymienionych do Trybunału 
I. instaneyi, zaś co do posiadłości pod II. i 


Sądów powiatowych, a to: co do majętności 


tab. I. 1—2 i wiejskich II. 1—2 włącznie | 
najdalej do dnia 1 września 1897 włącznie, | 
zaś co do majętności pod III. w terminie | 


1 


trzechmiesięcznym t. j. do 1 grudnia 1896 
włącznie się zgłosili, gdyż inaczej w razie! 
przeciwnym utracą prawo do posznkiwania į 
zgłosić się mającej pretensyi przeciw osobom, 
które na mocy niezaprzeczonych wpisów w no- 
wej księdze zawa tych prawa hipoteczne w; 
dobrej wierze nabędą. i 

Od obowiązku zgłoszenia się w tym Í 
terminie z wymienionymi wyżej prawami lub 
roszęzeniami nie uwalnia okoliczność, iż ; 
zgłosić się mające prawo w dawniejszej ; 
księdze hipotecznej, w miejsce której nowa 
księga wstępuje, było juź zapisane, 
było ono wiadomem z jakiej rezolncyi sądo- 


Termin wyżej vstanowiony nie może 
być ani przedłużony, ani też w razie zanie- 
dbania do pierwotnego stanu przywrócony. 

Tehorznicki w. r. 
Z Rady e. k. wyższego Sądu krajowego 

Lwów, dnia | lipca 1896. I 

Matkowski w. r. 


(6729 3—3) 


KT I 


©. k. wyższy Sąd krajowy we Lwowie podaje do wiadomości, że wskutek 
edyktu tutejszego z dnia 2 kwietnia 1895 do l. 7904 otwarto nowe księgi ; sumarycznej na dzień 9 grudnia 1896 godz. |z zaniedbania wyniknąć mogące sam sobie 


POZNA AE | 


Prezydent Tałasiewicz przewodniczącym, 
Radcy Sądu krajowego: Wiśniowski, Mardyła 
i Kawski jego zastępcami 

Nowy Sącz, d. 7 października 1896. 
L. 7865 (7681 1—3) 

C. k. Sąd powiatowy w Strzyżowie za- 
wiadamia niewiadomego z miejsca pobytu 
Jakóba Zamorskiego z Godowy, że Maryanna 
z Drogoniów Wnękowa wniesła przeciwko 
niemu pozew de praes 7 września 1896 l. 
7365 pio 16 zł. 75 ct. aw. wskutek czego 
do rozprawy wyznaczono termin na dzień 26 
października 1896 o godzinie 8 z rana iza- 
razem dla$pozwanego ustanowiono kuratorem 
ad actum Piotra Zamorskiego z Godowy. 

Wzywa się pozwanego Jakóba Zamor- 
skiego, aby ustanowionemu dlań kuratorowi 
dostarczył środki obrony, lub innego pełno- 
moenika obrał, gdyż w razie przeciwnym 
złe skutki z tego zaniedbania wynikłe sam 
sobie przypisze. 

Strzyżów, 8 września 1896. 


(7547 1—3) 

O. b. Sąd powiatowy m. d. w Sanoku 
podaje do wiadomości, że powiatowe Towa- 
rzystwo zaliczkowe w Sanoku przeciw Janowi 
Kaczorek pozew l. 11140 pto 200 zł. a. w. 
wniosło i dla niewiadomego z życia I pobytu 
pozwanego Jana Kaczorek kuratorem adw. 


f 


! Bendla w Sanoku ustanowiono i do drobia- 


| 1896 wyznaczono, pozwany przeto potrzebnej 
informacyi kuraterowi pod rygorem prawa 


| nadesłać ma. 


III 2 poszezególnionych do dotyczących ekal 


Sanok, 31 sierpnia 1896. 


L. 6321 (7628 1—3) 

C. k Sąd powiatowy w Czarnym Du- 
najcu zawiadamia z miejsca pobytu niewia- 
i domego Tomasza Fudalę, iż przeciwko niemu 
wniosła Agnieszka z Dułów Fudala pozew 
o zapłacenie kwoty 150 zł. aw., wskutek 


nowiono i termin do sumarycznej rozprawy 
na dzień 9 listopada 1896 wyznaczono. 
Czarny Dunajee, d. 20 września 1896. 
L. 21256 (7617 1—3) 
Stanisławowski e. k Sąd powiatowy 
powiadatnia z miejsca pobytu niewiadomych 


na skargę Izraela Deulscha przeciw tymże 
pod dniem !1 maja 1696 1. 10522 wniesiony, 


lab (uchwałą tegoż Sądu powiatowego z Ż1 wrze- 
u9 7e  śnia 1896 1. 21256 do rozprawy sumarycznej 
3 : : „ ,termin na 10 grudnia 1896 wyznaczono i że ' przypisać. 
wej, lub że jest przedmiotem dochodzenia ! 8 yzna przyp 

wskutek podania do sądu wniesionego. j mch kuratorowi tutejszemu adwokatowi dr. | l 
| Lorsehowi, przyczem wzywa się ich, by | L. 16060 
irzeczoenejnu kutatorowi wcześnie do cchrony : 
„ich praw potrzebną iuformacyę udzielili, lub | bandlowy w Rzeszowie zawiadamia niewia- 
(innego zastępcę sobie obraii 1 takowego Są- , domego z miejsca pobytu Franciszka Darochę, 


tę uchwałę doreczono ustanowionemu dla 


dowi wymienili. 
Stanisławów, 21 września 1896. 


L. 9670 (7588 1—3) 
Zawiadamia się nieobeeną Maryę Ga- 


; szyńską, że Julia Alberska wniosła przeciw 
[ajej dwa pozwy z 11 l pea 1896 1. 9870 pto 


! 193 zł. 71 ct. i l. 9874 pto 185 żł. 58 ct. 
; wa. na które wyznaczono termin do rozprawy 


9 rano i które doręczono ustanowionemu dla 


i niej kuratorowi adw. dr. Strońskiemu. 


gruntowe; 
I. dla majętności tabularnych : 
E położona 
A y w okręgu Sądu 
8 Majętność tabularna w gminie z 
a katastralnej i obwo- 
E atas nej powiatowego dowego 
Cisów Dom. 2 pag. 249 i Dom Cisów Bolechów 
435 pag. 359 z 
Holeszów Dom. 113, pag. 81, X 
2 | Dom. 128, pag. 111, Dom. 275, p 
pag. 202 i Dem. 459, pag. 221] Holeszów z miejsco- eena ! 
i o. Col 
Łapczyn Dom. 113, pag. 83, Dom wością Łapczyn k 
3 | 128, pag, 12! i Dom. 275, pag. 4 
208, 


II. wiejskieh : 
1. Cisów przynależnej do c. k. Sądu 


powiatowego w Bolechowie. 
2. Holeszów z Łapczynem przynależnej 


ZR ETO M MOD NA ABT | 


w prawach swych uważają się za pokrzy- 
w dzonych, ażeby zarzuty swe najdalej do dnia 
1 marca 1897 a to: co do majętności pod 
I. i do 8 wymienionych do przynależnych 
Trybunałów I instancji, zaš co do posia- 


Wzywa się nieobecną Maryę Gaszyńską, 
aby udzieliła kuratorowi potrzebnej do obrony 
„informacji lub inuego zastępcę ustanowiła i 
'o tem sądowi deniosła, gdyż inaczej złe skutki 

sam sobie przypisze. 
C. k. Sąd powiatowy. 
Ropczyce, dnia 10 sierpnia 1896. 


L. 5965 (7680 1—38) 
| C. k. Sąd powiatowy w Strzyżowie za- 
wiadamia niewiadomego z miejsca pobytu 
Piotra Zamorskiego, że Chiel Rosen ze Strzy- 
żowa wniósł przeciwko Agacie i 
małż. Zamorskim dnia 4 maja 1896 l. 3346 
pozew drob. pto 18 zł. 19 et. wa. z pn, 
wskutek czego do rozprawy drob. wyznaczono 
; nowy termin na dzień 25 października 1696 
'o godzinie 8 zrana i dla wtórpozwznego usta- 
' nowiono kuratorem ad actum w osobie p. 
Zygtuunta Holcera e. k. notaryusza w Strzy- 
'żowie, któremu pozwany informacyi udzielić, 
lub też innego pełnomoenika sobie ob ać 


do c. k. Sądu powiatowego w Źurawnie, ij dłości pod II. 1—2 do dotyczących e. k. Są- jest winien. 


że wyznaczony pomienionym edyktem termin 
do zgłoszenia praw rzeczowych odnoszących 
się do nieruchomości nowemi księgami grun- 


towemi objętych z dniem 1 czerwca 1896 | może być ani przedłużonym, ani też z po- 


upłynął. 


Wzywa się zatem wszystkieb, którzy | przywróconym. 


przez istnienie lub hipoteczny stopień pierw- 
szeństwa jakiego wpisu w rzeczonych księ- 
ach na zasadzie $. 7 lit. b. ustawy z dnia 
25 lipca 1871 1. 96 Dz. u. p. uskutecznionego 


dów powiatowych zgłosili, gdyż! inaczej 
wpisy te nakędą skutku wpisów hipotecznych. 
Ostrzega się, iż termin powyższy nie 

wodu zaniedbania do pierwotnego stanu 
Tehorznieki w. r. 

Z Rady c. k. wyższego Sądu krajowego 

Lwów, dnia 1 lipca 1896. 

Matkowski w. r 


| 


Strzyżów, 18 sierpnia 1596. 


„L. 2791 (7513 8—8) 
i O. k. Sąd powiatowy we Frysztaku za 
wiadamia niewiadomych z miejsca pobytu 
małoletnich Karolinę i Franciszka Grzybków, 


4 


iże Antoni Janik wniósł przeciw niiln pozew 


sumaryczny o zapłatę 150 zł, w. a., na któ- 
ry wyznaczono termin do rozprawy sumary- 


| cznej na dzień 26 pażdziernika 1896 godz. 
j9 rano. 


Wzywa się zatem pozwanych Karolinę 


Piotrowi | 


i Franciszka (irzybków, aby na powyższym 
terminie przez ich prawną opiekę się sta- 
wili albo porozumieli się z ustanowionym 
dla nieh kuratorem Józefem Korzeniowskim 
lub innego zastępcę Sądowi przedstawili w 
przeciwnym bowiem razie skutki z tego za- 
niedbania wyniknąć mogące sami sobie 
przypiszą, 
! Frysztak, dnia 30 lipca 1896. 
L 19658 (751853—3) 
| C. k. Sąd powiatowy w Stryju ogłasza, 
że na pozew Mechla Jakóba Auerbacha i 
Sary Tauby Auerbsch przeciw nieznanym z 
Życia i miejsca pobytu Ruchli Steinhauser, 
Samuelewi Zwilling, Ettli Zwilling, Nafta- 
lemu Steinhauser i Lei Steiahauser o ints- 
bulacyę za właścicieli całej realności w 
Stryju Nr. 126 miasto, wyk. hip. 642 i wy- 
kreślenie poz. 1, 5 i 7 karta B tegoż wyka- 
(Zu, ustanowiono kuratorem pozwanych, ad- 
„wokata Falka w Stryju, wyznaczając termin 
' do rozprawy sumarycznej na 4 listopada 
1896 godzinę 9 rano i wzywa tychże pozwa- 
nych do udzielenia kuratorowi informacji 
lub ustanowienia innego zastępcy. 

Stryj, 28 września 1896. 


L. 11141 (7508 3—8) 
| C. k. powiatowy m. del. Sąd w Sano- 
iku podaje do wiadomości, że powiatowe To- 
|warzystwo zaliczkowe w Sanoku przeciw Ja- 
nowi Romanowi i towarzyszom pozew l. 11141 
' pto 50 zł. w. a. wniosło i dla niewiadome- 
' go z życia i miejsca pobytu pozwanego Jana 
| Romana, kuratorem adw. kraj. dr. Flako- 


-arcanes 


i kraj. Dr. Flakowicza ze substytucyą Dr. | wieza z substytucyą adw. kraj. dr. Bendla 


w Sanoku ustanowiono i do drobiazgowej 


Ra j rmi 6 list i termi 26 4 
enak a lnie aa nawe eedi | zgowej rozprawy termin na 26 listopada rozprawy termin na 26 listopada 1896 wy 


 20acZzono, pozwany przeto potrzebnej infor- 
,macyi kuratorowi pod rygorem prawa nade- 
| słać ma. 

i Sanok, dnia 31 sierpnia 1896. 

ł 

‚L. 7971 (7872 8—3) 
| .. 0. k. Sąd obwodowy w Złoczowie za- 
| wiadamia niewiadomego z życia i miejsca 
| pot Henryka Edmuuda hr. Potockiego, 
liż na prośbę Lei Weintraub wydany został 
i przeciw niemu nakaz zapłaty z dnia 13 


| czego mu kuratorem Jana Bielańskiego usta- | czerwca 1896 1. 5021 o zapłacenie sumy 


„weksłowej 200 zł. w. a. z pn. i że takowy 
| doręczony został ustanowionemu dla niego 
; kuratorowi adwokatowi dr.  Kołaczkow- 
į skiemu. 

Wzywa się zatem nieznanego z życia 
(l miejsca pobytu Henryka Edmunda hr. 
; Potockiego, aby ustanowionemu kuratorowi 


H 


| Zygmunta, Emila i Anielę Ryżewskich, że udzielił środki do obrony jego praw posłu- 


|żyć mogące lub też innego zastępeę ustano- 
| wił i o tem tutejszy sąd obwodowy zawia- 
|domił, gdyż ze zaniedbania tego wyniknąć 
mogące złe skutki sam sobie będzie musiał 


| Złoczów, 19 września 1896. 


(7421 2—8) 
C. k. Sąd obwodowy jako Trybunał 


| że przeciw niemu wniósł Jan Pasierb pozew 
| de praes. 28 września 1896 1. 10060 i ża 
|wydsny wskutek tego nakaz zapłaty dorę- 
,czonym został ustanowionemu dla tegoż ku- 
|ratorowi adwokatowi dr. Fischierowi z sub- 
| stytucyą adwokata dr. Uiberalla w Rzeszowie 
| poleca mu, ażeby kuratorowi środków obrony 
! dostarczył lub innego pełnomocnika obrał i 
sądowi o tem doniósł, Inaczej bowiem skutki 


przypisze. 

Rzeszów, dnia 24 września 1896. 
i L. 6472 (7344 3—38) 
| C. k. Sąd powiatowy w Grzymałowie 
(celem doręczenia ts. uchwały z dnia 11 
msja 1896 1. 3287 ustanawia Pawła Gabry- 
luka z Koziny kuratorem ad actum dla 
niewiadomej z miejzca pobytu Katarzyny 
Humeniuk io tem tę celem strzeżenia swych 
praw niniejszym edyktem zawiadamia. 

Grzymałów, 30 sierpnia 1886. 


L. 3518 (7494 2—3) 

C. k. S4d powiatowy w Tyczynie wzy- 
wa niewiadomych z miejsca pobytu Antoniego 
i Stanisława Kędzierskich, ażeby w przeciągu 
jednego roku w Sądzie tutejszym się zgłosili 
i wnieśli oświadczenie przyję la spadku po 
Józefie Kędzierskim zmarłym w Białej dnia 
17 kwietnia 1891 bez pozostawienia ostatniej 
w.li rozporządzenia, w przeciwnym bowiem 
razie spadek ze zgłaszającymi się spadko- 
biercami i ustanowionym dla niewiadomych 
z miejsca pobytu kuratorem Jauem Kycem 
z Białej byłby przeprowadzonym. 

Tyczyn, 10 czerwca 1896. 


L. 2901 (7422) 
C. k. Sąd obwodowy jako handlowy w 
Tarnopolu ogłasza, iż wpisaną w rejestrze 
handlowym firmę Izak Hofmann dla wyko- 
nywania prawa propinacji i dla handlu wódką 
w Jagielnicy z powodu zaniechania tego przed- 
siębiorstwa wykreślono. 
Tarnopol, 22 lutego 1896. 


11 


| DEC EE EEES A 


Epizoocya | Powiat | 


L. 9740 „ (1464 1—-3), w dniu 19 sierpnia 1896 stałymi członkami | 
C. k Sąd powiatowy w Zurawnie po-| Dyrekeyi na przeciąg lat trzech wybrani 

daje do wiadomości, że dnia 30 grudnia 1866 | zostali: 
roku zmarł we Lwowie Mojżesz Hausmann, | 1. Leon Korecki z Niska, 
a ponieważ sąd tutejszy niema wiadomości, 2. Ignacy Piotrowski z Niska, 
czy i które osoby do jego spadku mają prawo, 3. Franciszek Wacka z Niska. 
przeto wzywa przez edykta wszystkich, któ- 
rzyby z jakiegokolwiekbądź tytułu prawnego 
zamierzali rościć sobie prawo de spadku, aby 
w przeciągu jednego roku od dnia niżej wy- 
rażonego licząc, zgłosili się ze swemi prawami 
do tut. sądu a wykazujące swe prawa dzie- 
dziczenia, wnieśli oświadczenie się dziedzieem, 
w przeciwnyia bowiem razie spadek dla któ- 
rego ustanawia sig kuratorem spuścizny P. 
Mansceta Janiszewskiego, przeprowadzony | bek Malczewskiego, że z powodu wniesionej 
będzie z tymi i tym przyznany rędzie, którzy | przeciw niemu przez wiedeńską firmę 
oświadczą się dziedzicem i tytuł swego prawa | „Ed. Hasenórl* dnia 30 sierpnia 1896 1, 
dziedziczenia wykażą, zaś część soadku nie | 18543 prosby o otwarcie konkursu po myśli 
przyjęta, lub jeżel by się nikt nie Bo |": 63 ust. konk. ustanowił dla niego dr 
dziedzicem, cały spadek zostanie przez Państwo ; Jana Steca adwokata w Tarnowie kuratorem 
ściągniętym ad actum i wyznaczył termin do przestu- 

0. k. Sąd poriatowy. chania tego kuratora na dzień 16 paździer- 

Žurawno, dnia 12 grudnia 1895. nika 1896. 
Tarnów, 24 września 1896. 


zaś zastępcami dyrektorów : 
1. Maciej Szpilka z Niska, 
2. Bronisław Kasper z Niska, 
3. Frydryk Schneikart z Niska. 
Rzeszów, 17 września 1896. 


L. 19690 


wiadomego z miejsca pobytu Szymona Skar- 


L. 9641 (7448 1—38) 

C. k. Sąd obwodowy jako handlowy w| L 6471 (7482 1—3) 
Rzeszowie zarządził z dniem dzisiejszym C. k. Sąd powiatowy w  Grzymałowie 
wpisanie w odpowiedniej rubryce rejestru | celem doręczenia tus. uchwały z dnia 11 maja 
handlowego dla stowarzyszeń gospodarczych | 1896 l. 3279 ustanawia Mojżesza Arka z 
i zarobkowych przy firmie „Kasa zaliczko- | Kokoszyniec kuratorem ad actum dla nie- 
wa i oszczędności w Nisku“, żs na walnem į wiadomej z miejsca pobytu Tekli Wołyk À 
zgromadzeniu członków kasy zeliczkowej ijo tem tę celem strzeżenia swych praw ni 
oszczędności w Nisku, stowarzyszenia zsre- | niejszym edyktem zawiadamia. 
jestrowanego z ograniczoną poręką, odbytem | Grzymałów, 80 sierpnia 1896. 


Lare a AAE urman enara: p MZ Z A E WOT AE A a AA E 


Wykaz | 
| 
| 


panujących w kraju chorób zaraźliwych zwierzęcych, zestawiony na podstawie 


sprawozdań e. k. Słarostw, przediożonych od 3 do 10 października 1896. 


X, 


Buszna dolna i górna, Dachnów, Dzików stary i no- 
wy, Futory, Łowcza, Lubliniec nowy i stary, Mo- 
szczanica, Nowe sioło, Stare sioło, Ułazów. 

Bieniaszowice, Brzezówka, Grądy, Gręboszów, Kłyż, 
Lubiezko, Małec, Mędrzychów, Miechowice małe 
i wielkie, Pasieka, Radgoszcz, Samocice, Strojeców, 
Suchy grunt, Świebodzin, Wietrzychowice, Wola 
mędrzychowska, Zalipie. 

Rabczyce. 

Artyszczów, Dobrostany, Dobrzany, Lubień wielki, 
Malczyce, Małkowice. Milatyn, Powitno, Rodaty- 
cze, Rzeczyczany, Stronna, Uherce, Wielkopole, 
Zaszkowiee. 


Cieszanów 


Dąbrowa 


Epizoocya Powiat j Miejscowość 
"1 Borszczów | Kudryńce (obw. dw.) p | 
Brzeżany Kslne. j 
Husiatyn Uwisła (Gmina). 
Nosacizn: Kraków Boleń. 
Przemyśl Ostrów (ob dw). | 
Skałat Turówka. | 
Sokal Zmiatyn i 
w Kołomyja Żukocin. EPE " —E 
TR Lwów Siedliska (ob. dw.). 
3g Przemyślanyj Hanaczówka, Słowita. | 
Rohatyn Qzanrów (obw. dw.1. E; 
Bochnia Szarów. 
Brody Mikołajów. 
Chrzanów Frywald, Mystachowice. 
| Husiatyn Celejów, Kociubińczyki, Sidorów. i 
Kołomyja Ostrowiec, Trofanówka, Winograd. | 
Kraków Qzulice. 
m , Mielee Rożniaty. 
Róża wąglikowa] Pilzno Januszkowice. 
Skałat Waszezówka, Iwanówka, Krzywe, Łuka mała, Ostapie | 
Rasztowce, Tarnoruda, Wolica. 
Śniatyn Stecowa. 
Trembowla|j  Dereniówka. 
Wadowice Połanka, Sosnowice. | 
Zbaraż Sieniakówka. 
| Złoczów Białogłowy. i 
Biała Brzeszcze, Rajsko. | 
Bochnia Barczków, Buezków, Dąbrówka, Gawłowek, Stradomka, 
Zatoka. j 
Brzesko Górka. 
Brzeżany Potutory. | 
| 
j 
I 
i 
i 
| 
j 
| 
| 


Drohobycz 
Gródek 


Jarosław Bobrówka, Cieplice, Hanotowice (obw. dw.), Majd-n 
sieniawski, Miękisz stary, Sosnica, Święte, Szów 
sko, Tywonia, Wysocko, Zaradawa. 

am Jaworów Laszki, Mużyłowice (Czarnokońce) Nahaczów, Tucza- 
Pomór swin PY, Zbadyń. 
Kamionka Adamy, Banunin, Busk, Chreniów, Derewlany, Dmy- 


trów, Dziędziłów, Horpin, Jasienica, Kamionka 
(Zaburze) Łapajówka, Łany polskie, Ohladów. 


Kolbuszowa| Mechowiec, Raniżowska wola, Wilcza woła, Zielonka. 


Krsków Branice. 

Łańcut Dornbach, Kuryłówka, Ożanna, Sarzyna. 

Lwów Jaryczów nowy, Laszki murowane, Sroki, Wisłoboki.| | 
Zuchorzyce. 

Mielec Przykop. 

Mościska Balice, Borliatyn , Chliple, Czerniawa, Czyżowice]: 


Damytrowice, Doltiomośriska, Dydiatycze, Hodynie, 
Koniuszki, Krukienice, Lacka wola, Małnów, Mi- 
styce, Myślatycze, Nikłowice, Pakość, Podgać, Pod 
liski, Badynice, Rustweezko, Sokola, Słomianka, 
Starzawa, Tuligłowy, Zakościele, Złotkowice. 

Jawornik, Jordanów, Juszczyn, Krzewnów, Lubień. 
Maków, Myślenice, Polanka, Sidzina, Sułkowice, 
Wola radziszowska, Wysocko. 

Kopki (Chałupki), Pławo. 

Rzozów. 

Bolestraszyce, Brylińce, Chałupki dusowskie, Fredro- 
pol, Hermanowice, Hureczko, Jaksmanice, Korma 
nice, Niżankowice, Paćkowice, Przekopanie, Sz 
chynie, Wyszatyce, Zrotowice. 


Myślenice 


Nisko 
Podgórze 
Przemyśl 


| 


3 (7450 1—3) 
C. k. Sąd obwodowy zawiadamia nie- Bonie Eii 
I 


i [Zaraza pyskowa 
i racicowąa 


Zaraza pyskowa 
1  aclcowa 


Zaraza stadnicza 


Parchy u koni 


1.8762 

C. k. Sąd obwodowy jako handlowy w 
; Rzeszowie zarządza wpisanie z dniem dzi- 
siejszym w rejestrze handlowym d'a firm 
,spółkowych przy firmie „Matzner i Holzer“ 
(dom komisowy, bankowy i wekslowy, że z | tylko spólnikowi Izaakowi Holzerowi i że ta 
1896 przystąpił do tej 
firmy jako jawny spólnik p. Mojżesz Ge- 
schwind z udziałem w zysku i stracie po 
400/, od ajentury cukru a po 65007, do 


dniem 1 sierpnia 


RO peT 


Rawa ruska; 
| Ropczyce 
Rzeszów 
Rudki 


Sambor 

Sanok 
Bo 
ODER 


Staremiasto 
Tarnobrzeg 


Tarnów 
Wieliczka 
Złoczów 

' Żółkiew 
! Żydaczów 


Boborodczany 
Brody 


Chrzanów 
Dobromil 
Dolina 


Drohobycz 
Gorlice 


Gródek 
Grybów 


Husiatyn 
Kałusz 


Kamionka 
Kołomyja 
Limanowa 


Lisko 
Mościska 
Nadwórna 
Nowy Sącz 


Nowytarg 
Podhajce 
Przemyśl] 


Przemyślany 
Rohatyn 


Rudki 
Sambor 
Stanisławów 


Staremiasto 
| Stryj 


Tłumacz 
Turka 


Zbaraż 
Złoczów 


Żółkiew 
Żydaczów 


Żywiec 
Brody 


Turka | 
Zbaraż 


Miejscowość 


Bitki, Lahodów, Poluchów wielki, Przemyślany. 

Hrebanne, Hujeze, Staje, Werchrata 

Dębica (Poddęby ob. dw.). 

Kielnarowa, Palikówska, Staroniwa. 

Czajkowice, Hoszany, Jakimczyce, Kupnowice stare, 
Susułow, Szołomienice, Tatarynów. 

Dublany, Olszanik. 

Besko. 

Dubkowce, Skałat, Soroka. 

Bełz, Ohorobrów, Dobraczyn, Góra, Hatowiee, Kono- 
topy, Korczyn, Leszezków, Steniatyn, Tartaków, 
Torki, Wojsławice, Zawisznia, Zabcze murowane. 

Busowisko. 

Chmielów, Dąbrowica, Domacyny, Furmany, Majdan 
zbydniowski, Mokrzyszów, Nowiny; Sielec, Sobów. 
Sokolniki, (Orliska), Suchorzów, Wiełowies Wrza- 
wy, Wulka turebska, Zalesie. 

Bobrowniki małe, Niedomice Siedlec. 

Podolany. 

Pietrycze, Sokołówka. 

Hrekeńce, Macoszyn, Sulimów, Wiesenberg. 

Balicza podróżne 

Moszczanica, Rycerka dolna. 

Kęty, Komorowice. 

Łopuszna, Zaleśce (Las). 

Bogrówka, Choroholina, Porohy, Rosulna, Starunia. 

Gaje Starobrodzkie, Milno, Ponikwa, Ratyszcze, Su- 
chowela, (obw. dw.), Zagórze. 

Grójec, Rudno. 

Kniaziopol. 

Belejów, Bolechów ruski, Bubniszcze, Brzaza, Cisów, 
Czołhany. Dolina, Grabów, Hoszów, Huziejów sta 
ry, Ilemnia, Krechowice, Mizuń stary, Nadziejów, 
Nowoszyn, Polanica, Perechińsko, Podliwee, Raków 
Seweszów, Turza wielka, Wola zaderewska, Weł 
dirz, Witwiea, Zaderewacz. 

Borysław, Drohobycz. 

Oderna ad Uście, Regetów wyżni, Ujście ruskie, 
Wysowa. 

Dobrostany, Rodatycze (ob. dw.), Wola dobrst. 

Banica, Berest, Bieliczna, Binezarowa, Brunary wyżne 
Czarna, Czertyżne, Czyrna, Florynka, Izby, Jasz- 
kowa, Królowa ruska, Piorunka, Snietnica, Stawisza 
Stróże niżne, Zborowiee. 

Horodnica, Myszkowce, Niżborg stary. 

Babin, Berłohy, Chocin, Dąbrowa, Dobrowlany, Dołhe 
koł, Dołpotów, Humenów,! Jasień, Jaworówka. 
Kadobna, Kałusz, Kopanka, Kropiwnik, Landestreu. 
Łuka, Niebyłów, Petranka, Tomaszowice, Wojni 
łów, Zawadka. 

Chołojów, Karanie ad Nieznanów. 

Czeremchów, Rakowezyk, Słobódka leśna. 

OChyżówki, Jurków, Konina, Koszary, Łososina, Owie- 
czka, Półrzeczki, Siekierczyna, Stopnice krółew- 
skie, Starawieś. 

Chrewt, Ustryki dolne. 

Nikłowice. 

Delatyn, Majdan średni, Neudorf, Zarzecze. 

Brzyna, Dubne, Gaboń, Krynica, Łabowa, Leluchów. 
Librantowa, Mochnaszka niżna i wyżna, Muszyna 
(Miczulaki), Muszynka, Naściszowa, Obidza, Po- 
wroźnik, Rogi, Siedlce, Słowikowa, Tylicz, Wojkowa. 

Grywałd. 

Dryszczów, Sokołów. 

Buezkowiezki, Chałupki dusowskie, Nehrybki, Sielec, 
Wyszatyce. 

Dusanów, Łonie, Przemyślany. 

Bonszów, Bukaczowce, Uzshrów, Demianów, Demasz- 
kowce, Hanowce, Jabłonów, Jawcze, Koniuszki 
Korostowice, Kozara, Ludwikówka (Zamłócarnia), 
Mzertynów nowy i stary, Niemszyn, Rużdwiany 
Sloboda bołszowiecka, Tenetniki, Wisznów. 

Milczyce. 

Czyszki, Czaple, Nadyby, Radłowiee. 

Bednarów, Błudniki, Dorohów, Knihinin, Kuryłów, 
Mykietyńce, Pawełcze, Sobotów, Sielec, Sty. Sta- 
nisław. 

Łopuszanka, Terszów 

Bereźnica, Bratkowce, Brygidyn, Duliby, Dzieduszyce 
wielkie i małe, Niezuchów, Pławie, Siechów, 
Smorze miasto, Smorze dolne, Stanków, Stryj 
Uhersko, Uhetna, Wierczany, Wyżłów. 

Chomiakówka, Ottynia, Podpieczary, Targowica. 

Bukowiec, Butelka wyżna, Jabłonka niżna, Jasionka 
masiowa, Komarniki, Tarnawa niżna i wyżna, Tu 
reczko niżne i wyżne, Wysocko niżne. 

Suchowce. 

Białykamień. Gołogóry, Konty, Majdan, Manajów, 
Ożydów, Sasów, Usznia, Zalesie. 

Kłodno. 

Qucułowce, (Czorteż, Dewenka leśna, Drohowyże. 
Hnizdyczów, Juseptycze, Lachewiec podróż., Łow- 
czyce, Losoczyce, Malechów, Mielniez, Manaster 
ce, Mikołajów, Pobereże, Rudniki, Rozwadów, Ru- 
da, Sulatycze, Uścia, Włodzimirce, Zurawno. 

Milówka, Mutne, Niełedwia, Rajcza, Sól, Ujsoły. 


an z 
| Czystopady, Maleniska, Markopol, Niemiacz, Piemaki 


Podkamień, Ratyszeze, Seretec, Suchowola, Założce 
Zwyżyń. 
Libuchora. 
Dobrowody. 


Z e. k. Namiestnietwa. 


PE RZN S = oa 
wszystkich innych przez spółkę podjętych 
interesów z tem dołożeniem, że firma żadnej 
nie ulega zmianie, że więc i nadal opiewać 
będzie jak dotąd „Matzner i Holzer*, że 
prawo do podpisywania firmy służyć ma 


(7420) 


spółka ma trwać lat 10 t. j. od 1 sierpnia 
1896 do 31 lipca 1906. 
Rzeszów, 27 sierpnia 1896. 


Na 
m 


L. 5897 (7339 3—3) | 175 na 350 zł 16 ct. opiewające), na imię Zalasowa objętej, Tytus Bujnowski notaryusz , lk. 40 dz. VIII w Krakowie, i że przezna- 
C. k. Sąd powiatowy w Birczy w Ruchli Schwarzthal wystawionej, ażeby ta-, w Pilźnie kuratorem ustanowiony został. | zony dla niej egzemplarz powołanej uchwa- 


Tuchów, 4 września 1896. iły doręczono adw. dr. Danielewi Kanfman- 


sprawie tabularnej Simche Dullera, dotyczącej ; kową w przeciągu 6 miesięcy od dnia trze- | | 
i nowi jako ustanovionemu dla niej w tym 


przeniesienia prawa własności do posiadłości | ciego umieszczenia edyktu w Gazecie, Sądo- 


lwh. 44, 45 i 46 gminy Rozpucie dotąd na | wi tutejszemu przedłożyła, gdyż inaczej po | L. 85210 (7888 5—8) | celu kuratorowi ad actume. 
imię Marceli Filik wpisanych na rzecz upływie terminu  zakreślonego, „ książeczka | C. k. Sąd krajowy w Krakowie zawia- | Kraków, 11 września 1896. 
Simche Dullera, dla nieznanej z życia ij wyżej wspomniona za nieważną i nieisinie- | damiu przebywającą za granicami państwa | RER 
miejsca pobytu Marceli Filik kuratorem | jącą uznaną zostanie. | | Austryackiego Rachele z Blauroków Ren-|L. 6031 (7490 5 - 3) 
Piotra Małego z Łodzinki górnej ustanawia Sambor, 22 sierpnia 1896. | dlową, iż uchwałą z dnia 8 lipea 1896 1. |] C. k. Sąd powiatowy w Rymanowie 
a kurandkę wzywa się, by Sądowi innego '24589 zarządzono wykreślenie prawa zasta- zawiadamia Jana i Anielę W róblów,że wskutek 
swego zastępcę wskazała, gdyź inaczej rezo-] L. 6262 (7302 8—8) wu dla obowiązku Peretza Kahanego zapła- | skargi Józefa Kani o zapłacenie 150 zł. wy- 
lucye w tej sprawie ustanowionemu kurato ip C. k. Sąd powiatowy w Tuchowie za- cenia sumy 18100 zł. w. a. tytułem resztu- | znaczono termin do rozprawy sumarycznej 
rowi doręczone będą Wlatiamia niewiadomą z życia i miejsc po- | jących 2,3 części licytecyjnej ceny kupna z jna dzień 3 września 1896 o godz. 9 rano 
Bircza, 27 września 1896. bytu Agnieszkę Walkowiez, iż celem wyto-: pn. zaintabulowanego na rzecz wierzycieli | w tut. sądzie. Wzywa się zatem pozwanych 
czenia jej imieniam łącznie z Janem Sępkiem | hipotecznych i byłych właścicieli realności | Jana i Aniele Wróblów, by wcześnie usta- 
L. 11020 (7336 3—3) | przeciw Józefowi Saradowi, Petroneli Sara- | pod lk. 40 dz. VIII w Krakowie oraz wy- | nowionemu dla nich kuratorowi p. Notaryu- 


C. k. Sąd obwodowy w Samborze wzy- dowej, Walentemu Saradowi i małoletniej kreślenis prawa zastawu dla wszelkich dłu- | szowi Orłowiczowi z Rymanowa informacyi 
wa niewiadomego posiadacza książeczki Agnieszce z Mazurów Saradowej do rąk ojca | gów i ciężarów na powyższą resztującą cenę | do obrony udzielili. 
wkładkowej Towarzystwa kredytowego dla Pawła Mazura sporu o zniesienie współwła- | kupna w kwocie 138100 zł. w. a. przenie- O. k. Sąd powiatowy 
handlu i przemysłu w Staremmieście Nr. |sności realności lwh. 105 ks. gr. gm. kat. sionych ze stanu biernego realności pod Rymanów, dnia 30 czerwca 1896. 
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Teatr hr. Skarbka. 


We środę dnia 14 października 
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LUDWIK XL $. Proszę żądać tutek d d W l 6020162 | ANALOTIUM ras 
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Tragedya w 5 aktach. Delavigny go. PEU ULOT ELPO | Dr. A. Majewskiego we Lwowie b SZ 
2 OSOBY: (5 Wow JE GE. | przyjmuje chorych z zupełnem zaoratrzeniem, dochodzących do %2 
Ludwik XI. Żelazowski 30 Nowość: Tutki egipskie „Orient“ © kuracyi, która się odbywa rano do 10-tej i popołudniu od 4—6 & 
Królewicz, później Karol VIII Wysocki. | BB Uinie P , ę 7 : j i pop 
Książę Nemours : Woleński | SE TSowskiogoón swiat w godziny, Telefo 
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Trystan . ; 5 Jasielski | ZOE 4 A ERZE OE GC 4 i a 
Marynia, córka Filipa . Gottowt | Zmiana lokata. F wsi VW 
Marcyś, wieśniak . 5 Walewski Najtańszy skład towarów optycznych i mecha- Bia LE LLL rona 
ANTE e- a nicznych kuracyjne, szczepu włoskiego, co dnia świeże, poleca handel 
R Gi 
Digig ) Moimay Jeno BENEDYKTA KOPERNICKIEGO KAROLA BAŁŁABANA A 
ravior . . . Łe , i ` . > 
Złote Runo .  .  Kohman R OACS sę 4 Łaskawe zamówienia z prowincyi odwrotną pocztą. 
Wieśniaczka: A y Miłowska przeniesiony został do nowego lokalu przy RAOARAZOZ am a kc 
Dworzanin . Kobryń placu Haliektn l. 1. i R AP E E E Zyga > 


RERI 


Rzecz dzieje się w królewskim zamku. Po cenach naj- 


Jutro we czwartek „Chichotka“, cperetka tańszych w wiel- anra j ; y= "m że 
Lite, Tiie, Jary on iKey bor Biaż ej a Sza a kiewi cza 
KOREK NERO WODO AÓRCO RE 1 BÓL REESE nety, barometry, Ni Ie B 
Drobne ogłoszenia ciepłomierze, = Lwów, ul. Batorego 1. 8 1208 


; Reparacye naj- ae, E -EB. JE ZAIN R aiz : » 
od wyrazu petiteia centa, tłustym petitiem | rychlej i najtaniej. Urządzenie dzwonków elektry- posiada na składzie obfity wybór we wszałkich najnowszych fasonach, tak 


dwa centy. zn i oónicnih apo FA Adres: męskich jakoteż damskich. oraz materyo na wierzchy do futer i przyjmuje 
TEE IDF BREER |e Banku hipotecznego > Ml |] wszelkio roboty w zakres kuśnierstwa wchodzące, wykonywująć takowe 
araz do sprzedania fotwark z budynkami, 140 | gee CZĘST: TERE GTE według najnowszej mody i po najniższych cenach. Cenniki franko. 
morgów najlepszego czaruoziemu, 4 i pół mili | Fae S SATE EE Z AA O da oc ZEE u sA POW : 

od Lwowa, półtory mili od stacyi kola owej. Bliższa -F 23 - sei i r 

wiadomość W. Buynowski, kontrolor głównej kasy 
Wydziału krajowego. 1172 


Wv długie po zł. 15 i 16, nasiadowe | $ ŁAŹNIE, Waliy || NA 

po zł. 6— i 7.50, Klozety pokojowe |j 4 w zakładzie kąpielowym Grossa 
po zł. 850 17.— i 30.— poleca PIOTR] i Spółki przy ul. Akademickiej 
CHRZASTOWSKI handel żelazny we Lwo- L 10 otwarte codziennie od 
wie, plse Kapitulny 1 (nsprzeciw katedry). godziny 6 rano do 9 wieczorem, 
'Ebracownia sukien dawskich i nauka kroju w niedzielę i święta od godz. 6 
- Maryi Chosmickiej wykonywuje wszelkie zamó rano do 3 po południu. 

wienia według najnowszych wzorów francuskich w Łaźnia dla pań każiego pią- 
PREY ANEL JB nader umiarkowanych ce- tku od godz 2 do 7 wieczora. 


"ran sztychy, a przeważnie bitwy napo- | SB 
leońskie, handel papieru J. Kośnierski, Lwów, | "© ZOZ E OE: 
ulica Akademicka. ç RZE? 


Towarzystwo DOWYOŹNIZA Fay ka! GE 


R AAE 


pes 5 = ATENE e -5 uars E A a EREDRRZENNNNOWANNNH 

„LEONARDÓWKA: 

niezrównanej dobroci wódka, cała flaszka 1 zł., pół flaszki 50 et. 
do nabycia w handlu 


Leonarda Soleckiego 
we Lsowie, ul, Batorego 1. 2. 


Dla uniknięcia naśladownictwa, korek, kapsla i etykieta zaopatrzone są marką 
ochroną i napisem „Leonardówka”. 1197 


Handel herbaty i kawy 


EDMUNDA RIEDLA 


we Lwowie, plaz Maryacki |. 10 
polocu najlepsze gatunki 


poleca 


H e r b a t Ę o a pa Aoa, które 
„A A 57 rozsyła franko opłacone do każdej 
zbioru majo cgo stacyi poczt. 44 kg. w woreczku. 


C. k. uprzyw. 


. 0.6 "ea. „AR. '» kl. CONGO . : zł, 1.60  Portoriso — . zł. 9.— takg.—.90) 

poleca wszelkie wyroby powreźnicze taflowegs i Zwierciadłowego OKA aeron Ba Ga Sap ie meoo 7% 
a POR REE : 7 ; š p zbioru maj. „ 8.— Ceylon zielona .  „I0Ó— „ c= 

i sieciarskie. 36 KUPFER Ç GLASER KAYSOW czarna |, 4— JON C przednia„i040 „ 104 

Cenniki na żądanie gratis i franko e a E d MELANGE de Lond „ 4— no» trzian.„1078 p 1.08 
A Lwów, ul. Kazimierzowstw 28 WYSIEWKI herbae. „ 1.80 n „ perłowa „10.75 n 108 

A rE AAN E AA O S 2 EEN e polecają swe najlepsze 3 najlepszych b Mocca arabska arom. „1075 „ 10 
wyroby krajowe herbat „ 1.60 Jawa złota . „i075 UE 


Opakowanie nie liczy zię. 
Zamówienia z prowincji wysyła się oiwrotną pocztą. 


ANTONI GUDIENS 


skład płócien i szifonów 
we Lwowie, 
Hotel d'Europe, plac Maryacki 


poleca najtaniej 


szkia w tafiach 


ve NA NV śekościash | rozmiarach 
„ YASZCZA 


szyby soli > (belgijskie), v s 
YDY zkło dachowe e || 8. Kelsen w Wiedniu 


kulerowe, matowe i w deseniach, 


chustki zimowe Himalaja barchany á EE : j poleca 
kolorowe i białe w naj większym wy- aż E F and klosety z przepływem wody i bez tego 
bome, oras betang edon, posciel |||. oszxidnia nowych bedont wyno- | frus kosetowo, kanałowa. nasady z paten- 
G ać pończochy i ska ki | nywuje się pod zwaraneyą najsta | |lowanem zamknięciem, kompletne urządze- 
g n sna naa M | A ranniej. 1149 | pnia kąpielowe, wentylatory, przybory do 
1107 i Kit i dyament do rznięcia szkła. f wodociągów jak i rury lane i kute, pompy 


83 fontany i wszelakie armatury. 


MSZE ZPP KZT AZ: 
ZZ ZR PEB 5 


Darlehen » "Słabość mę 


von 500 fi. aufwärts bis zum hóch- skutki a taj 
E 
| 
i 


sten Betrage als Personaleredit E yoyo a ansi 
coulant und discret besorgt Agen- |f liznych wyduriash 
tur Budapest, Postfach 107. 


Zastępstwo 
książia ilustroweńmn: Š 
: Dr. Retau’w S 
Üehrosa własna 


Cena wydania polsziewo zł. L. 
Cora wydauią niemie ; 


dla Galicyi 


i Bukowiny 


© h , T o 
Artykuły japońskie 
poleca w najlepszej jakości w olbrzymim 
wyborze po najtańszych cenach 
RIE. R w lipsku (Yorlazs-Mazaziu j 


. ° 3 
Ludwik Feigl [irte is 
i 8 Leipzig, Wzemarkt 34 [w Niewozechh. 564 $ 


IB 


E 


Hame, Lwó! 
Lwów, pasaż Hausmana 8. 


Z drukarni Wł. Łozińskiego ul. Czarnieckiego 1. 12 dom Wernera. {Zarządca Wł. J. Weber.) Papier z fabryki papieru J. Fijałkowskieb. 


